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IŚC SEJMOWA Si 
utworzyć za pariamentarny. 
Żuchwałe włamanie w Bo- 


jak Włodzimierz Szewczuk udawał profesora. - 
ŚStroiciel forte- 


3ombr łzawiąca w domu. nodegowym. - 
t obywatela stryjskiego. 
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IL. ZJAZD SYBIRAKÓW. 
Warszawa, 13. grudnia. (AW). Dn. 
15. bm. odbędzie się tu II zjazd Sybi- 
raków. Zjazd połączony będzie z uro- 
czystym obchodem mijającej w dn. 23. 
bm. 10-tej rocznicy bohaterskiej bitwy 
z bolszewikami pod Tajgą. W pragra- 
mie zjazdu nabożeństwo w kościele 
Św. Krzyża, otwarcie zjazdu w sali Te- 
chników Gprzemówiunia | odczył o ma- 
czeniu VW. dywizji syharyjskiej, oraz o 
bitwie pod Tajga), pochód uczestników 
zjazdu na grób Żołnierza Nieznanego. 
O 13-tej wręczenie Marsz. Piłsudskie- 
mu dyplomu I. Członka Honorowego 
Zw. Sybiraków. Popołudniu obrady de- 
legatów, poczem wspólna wieczerza. 
Zwiazek Sybiraków laczy w sobie b. 
żołnierzy dywizji syberyjskiej, oraz b. 
więźniów politow Svherji. 
UŚMIECHNĄŁ IM SIĘ LOS. 
Warszawa, 13. grudnia. (A.W). 
urzędniczki GŁ Telegrafu w Warsza- 
wie zawiązaly spółkę celem nabycia 
połówki losu nr. 69259 na Lolurji pań- 
stłwowej. Na los ten padła wczoraj głó- 
wna wygrana 40 lys. zł W len sposób 
ua każdą z 24 urzędmiczek przypadnie » 
przeszło 700 zł. 
n () 
AR a a r 


BACZNOŚĆ! TANIO MANICURE, 
Został otwarty 
Specjalny Salon dla Manicure 
pod nazwą „TOSIA* 
ul, Rutowskicgo 12, Pasaż Andriojego, 
pierwszorzędne siły 9163-3 
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HILDA DUJLITZKA JA 


ze znakomi:ym zespołem wys ępue dziś i codzienne w Kawiarni 


TEaTRALNEJ. 


TRAGEDJA 


(Da artykułu na stronie 


ARTYSTY. 
10:tejq_ 


— Jutro w niedzielę Five-o-clock z pelnym progra- 


re m kabaretowym 


O apowiedni nożyk 
jest najważniejszą 
rzeczą przy goleniu— 
nożyki Gillette są wykonane 
z najlepszej stali angielskiej. 
Miej zawsze zapas nożyków 
Gillette. 


Gillette 


KOMENDANT GŁ. FEDER. ZWIĄZ- 
KÓW WIEJSKICH. 

(Telefonem od naszego korespondenta, 

Warszawa, 13 grudnia. (Z) Dotych 
czasowy sekretarz warszawskiego wo 
jewódzkiego komitetu wychowania fi- 
zycznego i przysposobienia wojskowe- 
go, znany kpt. Licht Błoński, miano- 


i wany zoslal komendantem głównym 


federowan. związków młodz. wiejskiej. 


Pokój do śniadań - handeł delikatesów M. Bałłaban, Halicka 21. 


"wą 


Str. B 


Tydzień 
przesilenia. 


Lwów, 14 grudnia. 

Bezpośrednio po dymisji gabinet 
p. Świlalskiego, a zgodnie z praktyką, 
istniejącą od majowego przewrotu, 
przewidywano powszechnie bardzo 
szybką likwidację przesilenia. W rze- 
czywisłości mija tydzień, poświęcony 
żmudnym rokowaniom na Zamku, 
bez wyniku. Na ogół powód tej zwłoki 
widzi się w trudnościach rzeczowych, 
tkwiących w sytuacji; nie brak jednak 
po stronie opozycji podejrzeń, że zwło- 
ka ta nie jest konieczna, lecz wynika 
z pewnych założeń taktycznych: obozu 
rządzącego, którego decyzja — niezale- 
żnie zupełnie od przebiegu rokowań— 
już zapadła i czeka tyłko na mo- 
ment, odpowiedni do realizacji. 

Trudność z punktu widzenia 
parlamentarnego — polega na. tem, że 
Sejmowi, który obalił p. Świtalskiego, 
brak większości do stworzenia własnej 
konstrukcji rządzącej. Pod tym wzglę- 
dem arytmetyka sejmowa przedstawia 
się beznadziejnie i to we wszystkich 
możliwych kombinacjach. Podzieliw- 
szy nasz parlament na 6 grup, otrzy- 
mamy: obóz Marsz. Piłsudskiego 134 
posłów, lewica PPS, Wyzwolenie, 
Stron. Chłopskie) 120, centrum (Piast, 
Ch.-D., NPR.) 50, prawica (N-D, Klub 
Korlantego) 40, mniejszości narodowe 
58, skrajna lewica (komunistyczna i 
komunizująca) 27. Wobec 223 głosów, 
potrzebnych do większości, żadna z 
tych grup zosobna nie wystarcza. Ale 
i „kombinacja centrolewu 
wia zaledwie 170 głosów, zaś w naj- 
dalej idącej możliwości,  borprzy po- 
parciu prawicy dopiero 210; lewica 
plus skrajna lewica i mniejszości na- 
rodowe, a zatem blok, skazany na opo- 
zycję ze strony całej reszty Sejmu, daje 
znów razem tylko 205 głosów. Innemi 
słowy — wbrew ebozowi Marsz, Pił- 
sndskiego żadna pozytywna większość 
sejmowa  powsłać i ntrzymać się nie 
może. 

To też wolno przyjąć za newne, że 
ta sprawa nie jest przedmiotem obrad 
na Zamku. Więc cóż innego? 

Komentarz prof. Makowskiego do 
45 art. Konstytucji powiada: 

„„gdy brak w Sejmie okre- 
ślonej większości, ...może wtedy 
być powołany do sprawowania 
rządów nie gabimet większości, 
której niema, alc gabinet. „Pre- 
zydenła *. í 

Ten „gabinet Prezydenta“ jest w 
istniejących warunkach jedynem wyj- 
ściem z sytuacji. | tylko pod tym ką- 
tem snuje się możliwości, wymienia 
nazwiska. Zasadnicze koncepcje są 
dwie. Pierwsza, powołując się na zwy- 
czaje parlamentarne, oczckuje po- 
wsłania takiego rządu, który — choć 
beż legitymacji stałej większości 
przecież posiadałby jej konieczne po- 
parcie i zanfanie. Trzonem jej byłby 
oczywiście BBWR, a uzupełnieniem le 
grupy centrum, lewicy lub prawicy. 
które na drodze kompromisu dałyby 
się pozyskać do współpracy bndżeto- 
wej i nstrojowej. Podstawą więc lakie- 
go rządu byłby kompromis, a osobisło- 
ścią firmową człowiek zdclny do jego 
zawarcia i utrzymania. 

Wspomnieliśmy na wstępie © po- 
dejrzeniach opozycji, dotyczących po- 
wodów przewlekającego się przesile- 
nią. Otóż te same grupy nie wierzą 
zbylnio. aby w obozie rządzącym ist- 
niała skłonność do takiego kompromi- 
sn. Powołując się na niektóre oświad- 
czenia i kroki polityczne już po dy= 


przedsta- * 
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Przesilenie gabinetowe trwa. 


ięKSZOŚĆ Sejmowa SKłO 
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nna jest 


utworzyć rząd parlamentarny. 


Warszawa 13. grudnia. (Z) Przy- 
wódcy stronnictw opozycyjnych za 
pytani dziś przez dziennikarzy par- 
lamentarnych, czy większość sejmo 
wa skłonma jest do utworzenia 
rządu parlamentarnego, zakomuni- 
kowali, a prasa prorządowa w sze- 
regu artykułów podkreśliła, że opo- 
zycja jest zdolna do ulworzenia 
rządu. Stronnictwa opozycyjne nie 
chcą i nie mogą wkraczać w upra- 
wnienia P, Prezydenia związane z 
utworzeniam rządu, w pierwszym 
zaś rzędzie delegowaniem osoby, 
Premjera. Na wypadek jednak, gdy 


pawierzyć misję tworzenia rządu 
któremuś z przedstawicieli opczy- 
cji, misja ta będzie przyjęta i rzad 
przez niego utworzony liczyć może 
niewątpiwie na współpracę i po- 
parcie większości Sejmu. Ogłoszo- 
wy wołał 


ny komunikat niemałe 


NATYCHMIAST PO PRZYBYCIU DO 


wrażenie w kołach politycznych i 
rzadowych. Z kół opozycji zwraca- 
«ja uwagę, że komunikal ten został 
zredagowany wspólnie przez stron- 
niodbwa lewicy i stronnictwo naro- 
dawe. ` 


| Stronnictwo klubów 
sejimowy:h. 
Warszawa 138. grudnia. (2) Z pa 
wodu ukończenia przyjęć posłów na 
Zamku kilka sironnictw odbyło 
dzisiaj narady wewnęlrzne i mara- 
dy wspólne. Kluby solidaryzują 
się z oświadczeniem prezesów klu- 
bów sejmowych, iż gotowi są na ży- 
czenie P. Prezydenta przystzępić do 
| stworzenia rządu parlamentarnego. 
Kluby uważają, że wobec ciężkiej 
sytuacji gospodarczej w państwie, 
pnzesiłenie rządowe powinno być 
jak najszybciej ukończone, 


artel zamieszkana Zamku 


WARSZAWY ODBYŁ 3 GODZINNĄ 


KONFERENCJĘ Z PREZYDENTEM RZPLITEJ, 


Warszawa, 13 grudnia. (Z) Dzisiaj 
o godz. 8.20 rano przybył do Warsza- 
wy b. premjer Bartel ze Lwowa. W 
kolach politycznych zwrócono uwagę 
na szczególniejszy sposób zaproszenia 
iwyróżnienia przez P. Prezydenta prof. 
Bartla. Charakterystycznem jesi, że w 
kołach rządowych jeszcze do wczoraj 
wieczora zaprzeczano, jakoby wogóle 
premier Bartel miał być powołany na 
Zamek do P. Prezydenta. Na dworcu 
kolejowym przyjazd prof. Barila ze 
Lwowa stał się pewnego rodzaju sen- 
sacją dnia. Na peronie oczekiwało gro- 
no dawnych współpracowników i przy- 


jaciół prof. Bantla, oraz delegowany 
przez P. Prezydenta  adjutant rotm. 
CGalewicz. Rołm. Calewicz zaprosił w 
imieniu P. Prezydenta prof. Bartla, 
aby zamieszkał na Zamku. Po dłuż- 


(Telefonem od naszego korespondenta). 


szych przywiłaniach, b. premier wsiadł 
do samochodu i odjechał na Zamek, 
gdzie otrzymał jeden z gościnnych a- 
partamentów. W imieniu P. Prezyden- 
ta adjutant poprosił, aby Premier przy- 
gotował się na godz. 10 dla rezpoczę- 


i; cia konferencji z P. Prezydentem. 


„Punktualnie o g. 10 p. Bartel wszedł 
do gabinetu P. Prezydenta. Konferencja 


| przeciągnęła się i trwała blisko do g. 


1 w południe. Po konferencji P. Prezy- 
dent zaprosił prof. Bartla na śniadanie. 
W kołach politycznych zwracają. szcze 
gólniejszą uwagę na stosunek, jaki łą- 
czy P. Prezydenta z b. Premjerem, sto- 
sunek oparly nie tylko na wzajemnej 
przyjaźni i życzliwości, ale leż na 
wzajemnem zaufania, Podczas swego 
urzędowania premier bywał częstym 
gościem P. Prezydenta na Zamku jako 
doradca P. Prezydenta w sprawach 
politycznych i w sprawach gospodar- 
czych. Stosunck len zacieśnił się pod 
koniec urzędowania prof. Bartla, a jak 
widać obecnie, węzły dawnej przyja- 
Źni zostały naxlal utrzymane. Do kon- 
ferencji prof. Bartla na Zamku przy- 
wiąznją dlatego szczególne znaczenie, 
przypominając, że premjer Bartel ustą- 
pił w chwili, gdy nastąpiło zaostrzenie 
kursu i premjerem został dr. Świtale 


ski, 


Odwiedził także Marsz. Piłsudskiego 


Z ŻADNYM CZŁONKIEM RZĄDU. 


POZATEM NIE ZETKNĄŁ SIĘ 

Warszawa 13. grudnia. (Z) Kon 
fararisje dzisiejsze nie zosłtały 0- 
stalecznie zakończone. Premjer Bar 
tel złożył wiedzorem wizytę Marsz. 
Piłsudskiemu. Dodać należy. że 
Premjer Bartel nie był ani w Pre- 


zydjum Rady Mim., ani też nie ze- 
iknat się z kimkolwiek z rządu. 
Komunikatu oficjalnego w sprawie 
przeprowajdzonych komferencyj nie 
wydano, 


Min. Zaleski o wpływie przesilenia gabinetowego 
na sytuacje międzynarodową Rzpltej. 


by P. Prezydent uznał za sllosowne 
| 
| 


Warszawa, 13. grudnia. (Z). Przed- 
stawiciel agencji „Iskra“ zwrócił się 
do Min. spraw zagran. Zaleskiego z 
prośbą o wypowiedzenie się na temat 
konsekwencji, jakie dla polskiej poli- 
tyki zagranicznej może mieć obecne 
przesilenie rządowe. Mim. Zaleski o 
świadczył: Sprawę tę poruszałem już 
niejednakrotnie. Zacytuję panu tylko, 
co powiedziałem o tem na bankiecie 


dzymarodowych w styczniu 1929 r. — 
Mówiłem wtedy: Zdaniem mojem, wy- 
tyczne linje naszej polityki zagranicz- 
nej są czemś stałem, nieprzemijają- 
cem, niezależnie od tych czy innych 


flukimacji wewnętrzno - politycznych, 
czemś, co z logiką i siłą narzuca się 
każdemu kierownikowi naszej polityki 
zagranicznej. Nie oznacza to bynaj- 
mniej, abym negował możność wla- 
twiania lub utrudniamia polityki za- 
granicznej. przez politykę wewnętrzmą. 
Związki między obu temi dziedzinami 
politycznemi są dostatecznie wiitoczne 
i niejeden z biorących czynny udział 
w naszej polityce zagranicznej może 
przypomina sobie momenty, gdy z nie- 
pokojem myślał o tem, jak niehezpie- 
czne następstwa dla prowadzonych 
przezeń spraw może mieć len lub ów 
z licznych gabinełowych kryzysów, 


misji rządu p. Świłalskiego, widzą w 
nich dalsze dążenie do skempromito- 
wania Sejmu i może do rozwiąza- 
nia go. 
Druga zalem koncepcja, wynikając 
z tych dążeń, polegałaby bądź na stwo 
rzeniu gabinetu Świtalskiego nr. II, 
bądź innego. o charaklerze jeszcze 
| mniej zdainym do współpracy z Sej- 
| mem. 
Wiedząc, że w samym obozie rzą- 


Towarzystwa hadań i zagadnień mię- 


rozbieżne, że obok zwolenników 
„wstrząsów“ występują tam. zwolenni- 
konstytucjonalizmu, 
musimy sprawę zwycięsiwa lego lub 
owego kierunku pozostawić otwartą. 
Nie wynika stad jednak, abyśmy oba 

kierunki uznawali za równowarło- 
ściowe, zwłaszcza, że wszystkie środ- 
ki, służące kompromisowi j porozumie- 
| niu, nie zastały jeszcze wyczerpane, 


dzącym poglady na dalszą taktykę są 
cy legalizmu i 
| 


które w poprzednich latach nfestety aż 
nadto częste Polskę nawiedzały. Mówi- 
łem dalej, iż w przeciwstawieństwmie 
do wielu lat poprzednich, era obecna 
odznacza się pewnym elementem psy- 
chołogicznym, który ma niezwykłe do- 
niosły wpływ na bieg i stopień osią- 
gałności stawianych sobie przez kiero. 


T5 z i al 
Poszukuję 


3-50kojawego komfor- 


towego mieszkania 
blisko śródmieścia 
=» Zgłoszenia telefon 60-18, 


p 


wnictwo polityki zagranicznej celów. 
Alementem tym jest stałość, jest pew- 
ność, że dzień jutrzejszy nie przymie- 
sie niepożądanych niespodzianek, że 
ła sama wyitrwała, konsekwentna wo- 
la dążyć będzie tak samo jutro, jak i 
dzisiaj do wytkniętych przez się ce- 
lów. Ten cytat z mego przemówienia 
z przed dwu lat daje dokładną ocenę 
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Hzisiejszego kryzysu. Gdyby nie pew- 
ność, iż po tym kryzysie, jak i przed 
nim ła sama konsekwentna i wytrwa- 
ła wola Marsz. Piłsudskiego kierować 
będzie losami Rzeczypospolitej, to kry- 
zys dzisiejszy miałby niewątpliwie uje- 
mny wpływ na nasz stosunek między: 
narodowy. Z dotychczasowego doświad 
czenia wszyscy wiedzą, iż póki losy 
państwa znajdują się w rękach rządu, 
opartego o osobę Marszałka, główne 
wytyczne naszej polityki, tj. utrzyma- 
nie spokoju i dobre stosunki z poszcze- 
gólnymi narodami puzostaną niezmie- 
nione. Więc świat ze spokojem ocze- 
kuje zakończenia obecnego kryzysn. 
Tym sposobem wierzę, że aczkolwiek 
skutki przesilenią są zazwyczaj dia nas 
ujemne, to tym razem nie dadzą się 
one nam we znaki w dziedzinie polity- 
ki zagramicznej . 


BANK POLSKO - ANGIELSKI 
W GDAŃSKU. 


(Teiefcnem ou naszugo korespondenta), 
Warszawa, 13 grudnia. (sb W 
Gdańsku hawili wczoraj przedstawi 


ciele grupy angielskiej, wchodzącej w 
skład banku Polsko - angielskiego w 
Gdańsku pp. Max Müller, b. posel Wiel 
kiej Brytanii w Warszawie oraz dyr. 


Dickton z Anglo International Bank w | 


Londynie. Przyjazd ich do Gdańska 
pozostaje w związku z kończącym się 
rokiem operacyjnym Banku Polsko- 
angielskiego w Gdańska, Slwierdzili 
oni, że instyłucja ta, w której Bank 
Gosp. Kraj. posiada 75 proc. udziału, 
rozwija się pomyślnie, i przyczynia się 
coraz bardziej do wzmożenia eksportn 
produktów pelskich. W roku przy- 
szłym przewidywane jest dalsze po- 
większenie obrotu i rozszerzenie dzia- 
Jalności tego Banku. 
mm (> 
BURZLIWE STARCIA W SEJMIE 
GDAŃSKIM. 

Gdańsk, 13 grudnia. (PAT) Na 
wczorajszem, ostatniem w: bieżącej 38 
sji posiedzeniu sejmu gdańskiego, 
przyszło do burzliwych starć na tle 
awansu pewnego oficera gdańskiego, 
należącego do partji socjalno-demokra- 
tycznej. Nacjonaliści niemieccy doma- 
gali się unieważnienia tej nominacji i 
postawili odpowiednie wnioski, W dy- 
skusji przedslawiciel socjaldemokra- 
tów wskazał na politykę urzędniczą 
dawnych nacjonalistyczno - niemiec- 
kich sanatorów, którzy za wszelką ce- 
nę starali się usadowić w urzędach 
gdańskich jaknajwiększą ilość swoich 
agitalorów partyjnych, a nawet nacjo- 
nalistów niemieckich, ściąganych z 
państw bałtyckich, 

—-— 

REWIZJE I ARESZTOWANIA 

W WILNIE. 

Wilno 13. grudnia. (AW. Wła- 
dze bezpieczeństwa zarządzily o- 
statnio szereg rewizyj wśród człon- 
ków organizacji „Bumd* i .Zu- 
kunft“. W wyniku przeprowadzo - 
nych rewizyj aresztowano 70 osób 


mawik NĄ 

WIOSNA W ZIMIE, 
Warszawa, 13. grudnia. (AW). 
„fiwp. Por.“ informuje, że na targu 


w Starogardzie ukazały się świeże 
grzyby i świeże, sprzedawane w pącz- 
kach tjsołki, które ponownie w ostat- 
nich latach zakwilły w lasach okolicz- 
nych. Kasztany pod Starogardem okry- 
ły się powtórnie zielenią. Nasystarsi lu- 
dzie nie pamiętają podobnego "© wro- 
tu wiosny w zimie”. 
MI 


„GAZETA PORANNA” z dnia 15. grudnia 1929. 
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Najwytworniejsze 


LIKIERY, 


WÓDKI i KONIAKI 


Pre : n'i 


przy akompaniamencie awantur ROGN stycznych, 


Pra 
dzisiejszam posiedzeniu parlameniu 
wyglosił premjer Udrżal expose rzą 
owe, w któreni wskazał w pierw- 
szym rzędzie na trudności gospo- 
darcze, jakie czekają rząd w związ 
ku z powszechnym kryzysem go- 
spodarczym. O programie rządu 0- 
świadczył premjer, że w pierwszym 
rzędzie należeć będzie do niego za- 
kończenie prac wszdzęiych przez 
poprzedni gabinet. W polityce za- 
granicznej ulrzymana będzie do- 
tychcźaso'wa linja, polegająca na 
popieran: u ogólnej polityki, zmie- 
rzającej do konsolidacji i pacyfi- 
kacji Europy, wzmocnienia soju- 
szów i iie Me jakna jlepszych 
stosunków z sąsiadami, zarówno w 
sprawach politycznych. jak i gosmo 


ga 18. grudnia. (PAT.) Na 


darczych. W sprawach wewnętrz- 
nych będzie gabinet usiłował zape- 
wnić obywatelom konieczny spokój 
i porządek. O ile chodzi o politykę 
finansową rządu. prowadzona ona 
bedzie po linji jaknajwiększych o- 
szczędności. W kwestji reparacji, 
która ma być rozstrzygnięta na kon 
ferencji haskiej chce rząd zazna- 
czyć, że sianie ma takim punkcie, 
któryby w żadnym wypadku nie 
zagirażal całości funduszów , pań- 
stwa. 
W czasie dzisiejszego posiedze- 
nia komuniści zorganizowali silną 
demonstrację przy pomocy piszcza- 
lek iimnych środków obstrukcji 
parlamemtamej, tak, że 22 posłom 
przewodniczący Izby odebrał pra- 
wo wstępu na obrady na przeciąg 


Warszzwę 
I UDAŁA SIĘ DO BERLINA PO NOWE INSTRUKCJE 


(Telefonem od naszego korespondenta). 


Warszawa 13. grudnia. (Z) Delegacja niemiedka opuściła War- 
szawę i powróciła do Berlina po nowe instrukcje. Prawdopodobnie ro- 
kowania będa przerwane na okres świąteczny. i ; 

Berlin, 13 grudnia. (PAT) Biuro Wolffa donosi, iż wobec zmian w dotych- 


czasowych dyspozycjach polsko - niemieckich w Warszawie, 


poseł Ran- 


scher złoży osobiście sprawozdanie o stamie polsko - niemieckich rokowań 


handlowych i w tym celu przybywa w sobołę do Bertina. Według 


„Voss. 


Ztg.“ przyjazd posła Rauschera pozostaje w związku z nowemi rzekomemi 
trudnościami w niemiecko - polskich rokowaniach handlowych. 


wy ambasador St. Zjed. 


w Warszawie, 
BĘDZIE NIM P. MOORE, Z ZAWODU DZIENNIKARZ. 


Peier men 


Warszawa, 13 grudnia. (Z) Posel- 
stwo Stanów Zjednoczonych Ameryki 
Północnej w Warszawie zwróciło się 
dziś do Min. spraw zagr. o udzielenie 
agrement p. Aleksandrowi Moore na 
objęcie stanowiska ambasadora ame- 
rykańskiegu przy Prezydencie Rzpl tej 

| w Polsce. Łączy się to z wczorajszem 


Delegacja niemiecka opuściła 


od naszego korespondenta). 


podniesieniem poselstwa amerykańskie 
go w Polsce do roli ambasadv. P. Moo- 
re jest z zawodu dziennikarzem, począł 
kowo pracował jako reporter, potem re- 
daktor i wydawca pism. Obecny poseł 
ma być odwoiany i zosłać Pepan 
rem Peru. 
nrg 


miesiąca i na len sam czas wstrzy- 
mał im wypłatę djet. 

Również w senacie wygłosił dziś 
premjer podobne expose. W senacie 
miały również miejsce awaniury 
komunistyczne, 


MIRONESCU OPUŚCIŁ PRAGĘ. 
Fraga 13. grudnia. (PAT.) Ru- 
muński minister spraw zagranicz- 
nych Mironescu opuszcza dziś wie- 
czorem Pragę po trzydniowym po- 
bycie, udając się do Bukaresztu. 


NAGRODA NAUKOWA M. WAR- 
SZAWY. 


(Telełonem od naszego korespondenta), 


Warszawa, 13 grudnia. (st) Rada 
tniasta Warszawy. uchwaliła nagrodę 
naukową Warszawy w wysokości 15 
tys. zł. Nagroda ta wypłacana będzie 
corocznie w dniu 3 maja, w pierwszym 
roku jej istnienia zostanie nadana za 
najlepszą pracę w dziedzinie matemae 
tyczno - przyrodniczej, w drugim Zza 
dzieło humanistyczne, w trzecim za 
pracę z dziedziny medycyny. W następ 
nych latach znowu w powyższej kolej- 
ności. 

SE NA 
ANGLJA A WZROST LOTNICTWA 
NIEMIECKIEGO. 

Berlin, 13 grudnia. (PAT) W związ 
ku z wiadomościami, jakie ukazały się 
w paryskim „Excelsiorze“. jakoby 
rząd angielski, zaniepokojony rozwo- 
jem lołnictwa niemieckiego i oporem, 
zaznaczającym się w Niemczech prze 
ciwko wykonywaniu postanowień roz- 
brojeniowych Traktatu Wersalskiego, 
zamierzał poczynić kroki dyplomatycz. 
ne w Berlimie, Korespondent paryski 
„Berl. Tageblattu”, powołując się na 
informacje, zasiągnięte na Quai d'Or- 
say, donosi, iż we irancuskiem mini- 
sterstwie spraw zagranicznych nic nie 
jest wiadomo o krokn rządu amgielskie 
go. Natomiast prawdą jest, że attache 
wojskowy, pełniący obowiązki w da- 
wnej międzysojuszniczej komisji kon- 
trolnej, napotkał na trudności w wy- 
konywaniu swoich obowiązków. 

—0— 
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Ważne dla 
Przyjezdnych! 


Płaszcze, kurtki, otuwie, ka- 

pelusze, tielizne, krawaty, 

kamizelki, pullovery dla Pań 
i Panów 


poleca po cenach niskich 


AMERICAN KOUSE 


Lwów, Kopern ka 5. Tel 44-78 
FE MTRÓE 4-76] BER T) 


W QBAWIE PRZED REPRESJAMI 

Wilmo 13. grudnia. (AW) W 
rejonie odcinka granicznego Slołp- 
ce zbiegli do Polsk: przed reprces ja - 
mi wladz sow. 2 profesorowie Aka- 
demji Nauk w Mińsku, oraz nauczy 
ciel polski, Jan Domaniewicz. Zbie 
gowie opowiadają, że władze so- 
w jeckie ipoczęly slosować oslre re- 
presje i prześladować ruch bialo- 
ruski na terenie Mińszczyzny. W 
ciągu bież. roku szkolnego w Min- 
sku zwolniono 13 profesorów. Sze- 
reg nauczyciel. wysłano w głąb 
Rosji. 


> 
PETKIEWICZ STANAL NA ZIE- 
MI AMERYKAŃSKIEJ. 


Nowy Jork 18. grudnia. (AW.) 
Znakomity biegacz polski Petkie. 


«icz przybył tu dziś ma okręcie 
„Berengaria“, witany przez delega- 
cję klubu lekkoatlelycznego oraz 
przedstawicieli konsulatu polskie- 
go 
————— 
SAMOBÓJSTWO PREZESA BANKU 
PRUSZKOWSKIEGO. 

Warszawa, 13. grudnia. (AW). 
Wczoraj popełnił samobójstwo w mie- 
szkaniu własnem 40-letni Zenon Rut- 
kowski, prezes Bankn Pmszwowskiego. 
Przyczyną samobójstwa nadużycia pie- 
niężne pnzez zbytnią łatwowierność. 
o 
PREZ. HINDENBURG JEST ZDRÓW. 

Berlin, 13. grudnia. (PAT). W 
związku z pogłoskami, jakoby prezy- 
dent Hindenburg poważnie zaniemógł, 
Inb też ulec miał atakawi apoplekty- 
cznemu, donosi komunikat półurzędo- 
wy, iż wiadomości te wyssame Z palca. 
Prezydent Hindenburg cieszy się zupeł- 
nem zdrowiem. 

-ĝm 
BAWARJA DOTKNIĘTA SILNA 
BURZA. 

Wiedeń 13. grudnia. (AW.) We 
dług wiadomości z Passawy (Bawa 
rja) przeciągnęła lam niezwykłe 
silna burza z huraganem, który 
trwał 2 minuty. ale wyrządził o- 
gromne szkody. Równocześnie do- 
noszą, że nad całą doliną Dunaju i 
Lasem Bawarskim przeciągnął hu- 
ragan o niezwykłej sile. 

—— 


KARACHAN W ANGORZE. 


Angora, 18. grudnia. (PAT). Przy- 
ył tu dziś Karachan. 
p—— 
OBERFOHREN NASTĘPCĄ WE- 
STARPA. 
Berlin, 13. grudnia. (PAT). Przy- 


wódca frakcji nacionalistycznej Reichs- 
tagu na miejsce hr. Westarpa wybrany 
został poseł Oberfchren, 


Rada Banku Polskiego. 


(Telefonem od naszego korespondeinta). 


Warszawa, 13 grudnia. (st) W pierw 
szych dniach stycznia zwołane będzie 
specjalne posiedzenie Rady Banku Pol: 
skiego, celem rozpatrzenia zestawienia 
i bilansu na rok operacyjny 1929. Ze- 
sławienia te, jak już obecnie wiado- 
mo, wykażą bardzo pomyślny stan in- 
teresów Banku Polskiego, za obecny 
rok operacyjny, który był znacznie 


lepszy niż w roku poprzednim. Na tem 
posiedzeniu Rada Banku ustali wnio- 
ski co do wysokości dywidendy, jaką 
otrzymają funkcjonarjusze Banku za 
r. 1930. Wniosek ten będzie przedło- 
żony walnemu zgromadzeniu Banku, 
które odbędzie się w pierwszej połowie 
lutego. 


Reforma Kas chorych. 


W NAJBLIŻSZYCH DNIACH MA SIĘ UKAZAĆ ROZPORZĄDZENIE MIN. 
PRACY I OPIEKI SPOŁ 


t (Telefonem od naszego korespondenta.) 


Warszawa, 13. grudmia. (sł). W naj- 
bliższych dniach ukaże się rozporzą- 
dzemie Min. pracy i opieki społ., doty- 
czące kas chorych. — Zarządzenie to 
zmienia samą strukturę Kas chorych i 
podstawy organizacyjne jej działaino- 
ści. Zmiany, które rozporządzenie przy 
niesie, pokrywają się z postulatami 
zjazdu lekarzy, odbytego w Warsza- 
wie w dniu 25. i 26. ub. m. Uwzględ- 


niają one jednak nie maksymalme po- 
slulaty lekarzy w rodzaju powierzania 
im stanowisk administracyjnych (dy- 
rektorskich i komisamskich). Rozponzą- 
dzenie powierzą naczelnym lekarzom 
kasowym i ambułałtoryjnym całkowite 
kierownictwo działu leczniczego i wy- 
konywanie budżetu ieczniczego. Przy 
naczelnych lekarzach  funkrjonować 
będą rady lekarskie 


Rejestrowy zastaw drzewa. 


RZĄD OPRAGOWUJE W TEJ SPRAWIE PROJEKT USTAWY. 


«Jelelonem cd naszego korespondenta ) . 


Warszawa, 13. grudnia. (st). W 
związku z krytyczną sytuacją na poal- 
skim rynku drzewaym przysiąjpilo 
Min. przem. i handlu do opracowania 
projektu ustawy o rejestrowym zasta- 
wie drzewa. Projekt ten opierać sie bę- 
dzie na tych samych zasadach, €o o- 
gloszony przez p. Prezydenta Rzplitej 
dekret z mocą ustawy o rejestrowym 
zastawie zbożowym z uwzględnieniem 


jednakże specjalnych warunków, w ja- 
kich znajduje się przemysł dnzewny. 
Projekt tej usławy ustalić ma warunki, 
na jakich banki państwowe i prywał- 
ne udzielać będą kzedytów pod zastaw 
drzewa. Po uwzgodnieniu lego projeklu 
z zainteresowamemi ministerstwami o- 
raz organizacjami przemysłu drzewne- 
go, projekt zostanie przesłany Radzie 
ministrów. 


Likwidacja prywatnych biur 


POŚREDNICTWA PRACY DLA SŁUŻBY DOMOWEJ, 


(Telefonem od naszego korespondenta j 


Warszawa, 13. grudnia. (st). Z dn. | by domowej w całej Polsce. Minister- 


10. bm. 


Min. pracy i opieki społ. za- | siwo wydało swój reskrypt na zasadzie 


rządziło likwidację wszystkich prywat- | ustawy uchwalonej przez Sejm z roku 
nych binr pośrednictwa pracy dla służ. : 1921 i noweli z r. 1926. 


Vum nienineśzi dia min. Gur(iusa 


ZA ZAWARCIE UMOWY WYRÓWNAWCZEJ Z POLSKĄ. 


Berlin, 13 grudnia. (PAT) W Reichs 
tagu toczyła się w dalszym ciągu dy- 
skusja nad wczorajszem  oświadcze- 
niem kanclerza Muellera. Z ostrą kry- 
tyką polityki rządu i w obronie wystą- 
pienia dra Schachta wystąpili zwła- 
szcza mowcy opozycji prawicowej. — 
Poseł niemiecko - narodowy Quatska 
atakował ministra spraw zagr. Gurtin- 
sa, zarzucając mu, że starał się jakoby 
pozyskać przyjaźń Polski przez zawar- 
cie umowy wyrównawczej. Zwracając 


MONOPOL TYTONIOWY W ANGLJI. 
Londyn, 13. grudnia. (AW). W to- 
nie rządu omawia się obecnie kwestję 
wprowadzenia monopolu tytoniowego 
w Anglji. Angielskie kompanie tytonio- 
we mają obecnie kolosalne dochdoy. 
o 
DYGNITARZE BUŁGARSCY 
W RZYMIE. 
Rzym 13. grudnia. (PAT.) Ba- 
wiący tu ministrowie bulgarscy Bu 
row i Molow złożyli wizytę Musso. 


się do ministra, mówca zawołał: Przy 
szłe pokolenia Niemiec odczują dopie- 
ro grzech Pański wobec Niemców 
wschodnich, dokonany z miłości ku 
Polsce“. Na te wywody posła Quatsa 
zareagowali posłowie z ław ludowych 
i socjalistycznych głośnymi okrzykami 
oburzenia. W. toku dyskusji frakcja 
niem. narodowa. zgłosiła wniosek o vo- 
tım nieufności dla ministra spraw za- 
granicznych Curtiusa i ministra finan- 
sów Hilierdinga. 


timiemu i Grandiemu. Przedstiawi- 
cielom prasy ministrowie bułgar- 
scy oświadczyli: Mogliśmy stwier- 
dzić raz jeszcze, że pokojowa poli- 
tyka Bułgarji zmajduje uznanie i 
poparcie w Italji. Burow zaś dodał: 
Rząd włoski na i aprobuje zagra- 
niczmą politykę Bułgarji. W nocy 
ministrowie odjechali do Medjola - 
nu. 
żę z 


KONFERENCJA ZBOŻOWA U PRE- 
MJERA. 

Warszawa, 13 grudnia. (PAT) W 
poniedziałek po południu odbędzie się 
u Pana Prezesa Rady Ministrów kon- 
ferencja poświęcona sprawom związa- 
nym z sytnacją rynku zbożowego oraz 
zagadnieniom handlu zbożowego. W 
konirencji tej wezmą udział ministro- 
wie spraw wewnętrznych, sxarbil, 
przemysłu i handlu, rolnictwa, reform 
rolnych i komunikacji oraz przedsta- 
wiciele Syndykatu zbożowego i orga- 
nizacyj handlowych, zajmujących się 
eksportem zboża. 

Warszawa 13. grudnia. (PAT.) 
Dnia 13. bm. o godz. 12 w południe 
odbyło się pod przewodnictwem pa- 
na premjera Świlaiskiego posiedze- 
nie komitetu ekonomicznego mini- 
slrów, na klórem zalalwiono szereg 
spraw bieżących. 

Na, 

NOWY WYSTĘP SCHACHTA. 

Berlin, 13. grudnia. (PAT). Ubiegłej 
nocy otrzymał minister finansów Hil- 
ierdtmg pismo dra Schachta, które za- 
skoczyło w wysokim stopnia niemie. 
ckie koła polityczne, — W liście tym 
zwraca Śchacht uwagę ministrą fi- 
nansów, iź program pudatkowy rząda 
nie jest wystarczającą podstawą dla u- 
zyskania 400-mitjonawej pożyczki, któ- 
rą rząd zamierza zaciągnąć w Banku 
nowojorskim Dillon Read et Go. Dzi- 
siejsza prasa popołudniowa podnosi, iż 
komplikacje. wywołane nawym kro- 
kicm SŚchachla, uważać należy obe- 
cenie jako przejściowo złagodzone. 

„zzz a 

ODKRYCIE BAKCYLA IN- 

FLUENZY. 

INowy Jork 13. grudnia. (AW) 
Znany bakierjolog prof. uniwersy- 
lelu w Chicago Falk odkrył bakcy- 
la influemzy, oraz spesób zwalcza- 
mia go. 

-0m 
OFIARA HURAGANU. 

Vila Coublay. 13. grudnia. (PA'T) 
Huragan zenwał dach hangaru na 
lotnisku w Toussus Lenoble i wy- 
bił ciężkie wrola metalowe, które 
padając przygniotły na śmierć dy- 
rektora lotniska. 

I awa | wszem) 
OKRET ZATONĄŁ. 

Biarritz 13. grudnia. (PAT) W 
pobliżu tutejszego portu zatonął sta 
tek z 6 marynarzami. Resztę załogi 
w liczbie 9 osób udało się uratować. 

pzy = 
ORKAN SZALAŁ NAD WIEDNIEM. 

Wiedeń, 13. grudnia. (AW). Wczo- 
raj wieczorem burzą szalejąca w za- 
chodniej części Europy, , przeciągnęła 
nad Wiedniem. Orkan, który itmwał 
prawie bez przerwy całą moc i dziś ra- 
no osiągnął chwilami szybkość 110 
kim. na godzinę. 


Kema | sotni 
DŁUGI FRANCUSKIE W AME- 
RYCE. 


Waszyngton 13. grudnia, (PAT.) 
Jak donosi agencja Havasa izba re- 
prezentantów przyjęła 239 głosami 
przeciw 100 układ framko-amery- 
kański w sprawie dhugów. 

— ma 
OFENZYWA SOWIECKA W CHI 
NACH. 

Mukden, 13. grudnia. (PAT). Dono- 
szą urzędowo, że Rosjanie kontynuują 
operacje wojenne, przyczem zaatako- 
wali pozycje chińskie w górach Hsi- 
Ngan. 

PE 
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£ dnia. 
Dlaczego ¢drzuca- 
„ą tak łatwo życie? 


Lwów, 1% grudnia. 


Niema niemal dnia, ahy kronika po- 
licyjna nie nolowała wypadków samo- 
bójstw mlodych dzicwczął, klóre bądź 
io wskutek zawodu miłosnego, bądź 
lo z innych blahych i zupełnie błahych 
„powodów, targnęły się na życie. — 

Jako jeden z takich typowych przy 
kładów, jak mało dziś potrzeba mło- 
dej dziewczynie do porzucenia życia, 
warto przypomnieć fakt, który przed 
niejakim czasem zdarzył się we Lwo- 
wie, że służąca skoczyła z 3 piętra na 
bruk dlatego, że została uderzona przez 
chlcbodawczynię. 

A ileż to znów jest wypadków, że 
młoda, kilkunastolelnia zaledwie dziew 
czyna chwyła za broń, czy wypija 
truciznę, jedynie pod wpływem znicchę 
«enia do życia, które nie daje jej zbyt- 
ków, zabaw i rozkoszy, jakie ogląda 
w kinie? 

Jest lo objaw tak częsty, że warto 
się nad nim zastanowić. Czemu tak 
łatwo dziś młodzieży przeprawić się 
na drugi brzeg, bez rzucenia choćby 
jednego spojrzenia wstecz, bez lęku 
przed tem, ca ich tam, za zasloną. ta- 
jemniey wiecznej, czeka, bez zdawa- 
nia sobie sprawy z odpowiedzialności 
tego kroku? 

Odpowiedzią na to najwłaściwszi, 
może będzie siwierdzenie [aklu, że to 
pokolenie powojenne, zwłaszcza w sze 
nokich masach ludowych, zatlraciło tę 
dźwignię moralną, tę wypróbowaną o- 
stoję. kłóraby pozwalała nie ugjąć się 
przed lada przeciwnością. 

A lą ostoją bezsprzecznie była sił- 
na, niedopuszczająca wątpliwości wia- 
ra. Ona byla tą pocieszycielką, klóra 
obiecywała nagrodę za cierpienie 1 


krzywdę, ona w bojaźni Bożej znajdo- , 


wała przeciwwagę przeciw podszep- 
tom rozpaczy, ona nie pozwalała na 
odrzucanie, jak łachman wytartego, 
życia, danego przez Stwórcę. Ona za- 
palala nad szarą dólą jasne światło 
nadzieji... 

Dziś w le młode serca wżarła się 
przemądrzała filozotja.. Nie dorosłe 
do krytycznego zgłębienia wielkich 
prawd, zadowalają się zachwyconem 
z mętnych źródeł przeczeniem. Pozba- 
wione religji, pozbawione moralności, 
są iak liść zwiędły na drzewie życia, 
upadają zeń za lada podmuchem wi- 
chru przeciwmości. — Nie cofają się 
przed przekroczeniem progu wieczno- 
ści, ponieważ w nią nie wierzą... | za- 
iste dla uleczenia chorej duszy mło- 
dego pokolenia trudno znaleść lepsze- 
go lekarstwa jak doprowadzenie go z 
powrotem do źródeł wiary. 

J. P. 


PRZESZŁOŚĆ POSŁA SOWJECKIEGO 
W WARSZAWIE. 
Warszawa, 13. grudnia. (AW). Na- 
siępca  Bogotnołowa na stanowisku 
posła sow. w Warszawie Antonow Ow- 
siejenko liczy lat 46. W partji komu- 
nistycznej pracował pod pseudonimem 
„Szytk*. W r. 1905 w czasie rewolucji 
w Aleksandrowie i pod Łodzią nama- 
wiał oddziały wojskowe do wysłąjpie- 
nia przeciw rządowi, za co skazany 
został na 20 lat ciężkich robót i zesła- 
ny na Sachalin, skąd zbiegł do Pary- 
ża. W r. 1917 jako bolszewicki dowód- 
ca okręgu woj. aresztował rząd Kiereń- 
skiego i zdobył pałace zimowy. Następ- 
nie był przedstawicielem Sowietów w 
radze. ` oslałnio w Kownie. 


„GAZETA PORANNA” z dnia 15. grudnia 1929. 


Lwów, 14 grudnia. 

() Kto przejdzie się po ulicach 
Lwowa w obecnej porze  jesiemnej, 
ten zaprawdę uwierzy chyba w jakiś 
fatalizm „wschodni“, ciążący nad na- 
szem miastem. 

Od szeregu lat ojcowie gminy u- 
chwalają w budżetach poważne su- 
my na cele drogowe i na urządzenia 
Zakładu Czyszczenia miasta, ciągle 
widzimy na ulicach rozkopy i przeko- 
py — a rezullalem lego znacznego 
nakładu kosztów i pracy jest, że Lwów 
jak był, tak jest majbrndniejszem 
z miast polskich, a przeprawa nawet 
przez szereg bliższych śródmieścia 
ulic zwłaszcza w porze słotnej, równa 
się 

imprezie Pńczuka, 


zaś już nieco dalsze perylerje miasla 


Gorzej jednak jeszcze przędstawia 
się sprawa na przedmieściach, a zwła- 
szcza szczególniej upośledzona jest od 
pewnego czasu jedną z najpiękniej- 
szych części naszego miasta, którą po- 
winnyby się w inleresie jego rozwoju 
zająć gorliwiej nasze władze miejskie. 
Tym kopciuszkiem Magistralu jest uli- 
ca Enopkowska i cała połać terenów, 


Na skutek licznych skarg i zażaleń, 
wpływających do naszej Redakcji od 
mieszkańców ulicy Snopkowskiej i u- 
lie okolicznych, poruszaliśmy już nie- 
jednokrotnie tę piekącą sprawę na ta- 
mach „Gazety Porannej”, niestety bez 
pomyślnego rezultatu. Było to zapewne 


Baczność 


nych, politycznych, 


żony dział anonsowy. 


gły być uwzględnione. 


lej do 22-go bm. 


| 
| 
| 


| 
l 


ukaże się we wtorek 24. b. m. w obię- 
tości kilkudziesięciu stron druku i bę- 
dzie zawierał obok wiadomości aktnal- 
gospodarczych, 
również i bogaty dział literacki 
też mnóstwo ilustracyj i fachowo uło- r 


Zwracamy uwagę P. T. Interesentów, 
aby zechcieli we wlasnym interesie 
możliwie natychmiast nadsyłać anon- 
sy do numeru świątecznego, giyż z po- 

wodu wielkiego napływn ogłoszeń, ja- 
koteż ze względów technicznych zapó- 
żno nadesłane zgłoszenia nie będą mo- 


Naszych odbiorców prowincjonalnych 
prosimy o dokładne ustalenie zapotrze- 
bewania na numer świąteczny najda: 


| 


| 


Z bolączek naszego grodu. 


Błota i wertepy lwowskie. 


Nowe ulice toną w czekoladowym Sosie.-- Ul. Snopkowska 
až po Nowy Lwów podobna do niedosięonych dżungli. 


znajdują się w stanie niewiele różnią- 
cym się od dżungli, niedostępnych dla 
stopy człowieka cywilizowanego 

Wspomnimy tylko mimochodem, z2 
nawet świeżo wybudowane obecnie 
uiice,,jak Chorążczyzna, Na Bajkach, 
Nabielaka, Lenartowicza i inne, mimo 
dopiero co nałożonych bruków i chod- 
n.ków toną formalnie w błocie, a no- 
wego systemu sikawki, używane do 
rzekomego czyszczenia ulic, skąpym 
pradem wody nietylko nie spłukują, 
błota, ale przeciwnie 

rozprowadzają je na rzadko, 


tak, że ulice te wyglądają jak gdyby 
oblane apetytnym sosem czekolado- 
wym. Na domiar złego, jadące po 


jezdni auta i inne pojazdy rozbryzgują 
ten sos obficie na brnących po nigdy 
nieczyszczonych chodnikach, przecho- 
dniów. 


Na przedmieściach. 


łączących się z Nowym Lwowem. Uli- 
ce w tej części miasta, rozbudowującej 
się szybko dzięki przepięknemu, zdro- 
wemu położeniu, znajdują się 

w opłakanym stanie, 
że zwłaszcza w słotnej porze roku 
przystęp do nich staje się wręcz nie- 
możliwy. 


4 gdyby tax ojco vie miasta chcieli s'ę 
przespacerawać... 


dze naszych ojców miasta. Nie mieli 
oni więc dotychczas sposobności prze- 
konać się w sposób najskuteczniejszy, 
to jest naocznie, o głębekiem (jeśli cho- 
dzi o błoto) uzasadnieniu tych żalów. 

Ze względu na dobro sprawy było- 
by zatem wskazane, aby czynniki do 


wynikiem tego nieszczęśliwego zbiegu | tego powołane zechciały choć raz zro- 
okoliczności, że uliee te nie leżą na dro I bić wycieczkę w tę zapomnianą przez. | 


| 


na numer świąteczny "ZĘ 


„GAZETY PORANNEJ" 


Numer świąteczny „Gazety Porannej'* 


jako- 


REKLAMOWA! 


NIEZWYKŁA OKAZJA 
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Magistrat dzielnicę. Po takiej „naocz- 
ni“, na widok tych strasznych 
wybojów, rozkopów i kałuży, 

jakie tworzy ulica Snopkowska, aż do 
Nowego Lwowa, którędy ciągle jeżdżą 
setki naładowanych fur od i do cegiel- 
ni Waldmana, wobec tych egipskich 
ciemności, w jakich pogrąża zapadają- 
cy wieczór te ulice, możeby nie chcieli 
sobie samym uwierzyć, że znajdują 
się we Lwowie, jednem z największych 
miast Rzeczypospolitej, mającym swo- 
je świelne tradycje 


Nie tracimy nadziei 


Takie upośledzenie zwłaszcza gór- 
nej części ulicy Snopkowskiej jes! lem 
bardziej niedopuszczalne, że przecież 
znajduje się tam 

Szkoła gospodarcza i Ochronka, 
do których przystęp w obecnych wa- 
runkach w okresie słotnym jest wręcz 
niemożliwy. i 

W interesie więc nietylko mieszkań 
ców tych ulic, ale racjonalnej rozbudo- 
wy miasta leży zatem uporządkowa- 
nie drogi od ul. Snopkowskiej przez 
park do Nowego Lwowa, co da się usku 
tecznić tem bardziej, że materjał na 
ten cel znajduje się w pobliżu, a mia- 
nowicie złożone już od szeregu lat bez- 
użytecznie przy ul. Gdańskiej 

znaczne ilości kamieni, 
Byłoby tylko pożądane, aby lej spra- 
wy nie odkładać ad calendas grecas, 
ale przystąpić do robót bezzwłocznie, 
korzystając z łaskawości tegorocznej 
aury. 

Niemniej byłoby wskazane usta- 
wienie na tej drodze oraz w alei parko 
wej 

kilku lamp elektrycznych 
w przedłużeniu wprowadzonego juź w. 
tych stronach oświetlenia elektrycz- 
nego. 

Zwracając na potrzebę: uregulowa- 
nia tych ulic uwagę Zarządu miasta, 
wyrażamy przekonanie, że znany ze 
swej energji i zrozumienia potrzeb 
mieszkańców naszego grodu kum. 
prof. Nadolski zechce osobistym swym 
wpływem spowodować jaknajrychiej- 
sze doprowadzenie do porządku jednej 
z najpiękniejszej części Lwowa. 

——— 0 


50 lat istnienia 
i 10 najwyższych odznaczeń na wy- 
stawach krajowych i zagranicz- 
nych jest najlepszem świadectwem 
tego, iż płyn Arago jesi pewnym i 
bezwzględnie radykalnym środ- 
kiem do wyniszczenia odcisków (na 
gniolków) bez bolu i z korzeniem — 
Kupujcie tylko Arago!!! Nie dajcie 
sabie wmówić małowartościowe na- 
śladownictwa. Pamiętajcie, iż krem 
Anitra w dużych tubach udelikal- 
nia i maluje cerę, znakomity pod 
puder, dla panów konieczny po go- 
leniu. Szampoon Lalbme daje gęstą 
i białą pianę o przyjemnym zapa- 
chu, wzmacnia i konserwuje włosy. 
Krem lanolinowy i gliceryna zgę- 
szczona chronią skórę od popękan'a 
od zimna. Żadajcie tylko wyrobów 
Lalboratorjum St Górski w War- 
szawiee ` 9320 
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ŚWIATOWA WYSTAWA PRZEMY- | 
SŁU” KOMUNIKACYJNEGO W PO- 
ZNANIU. 


(Teiefonem od naszego korespondenta ) 


Warszawa, 13 grudnia. (st) Władze 
centralne otrzymały już pierwszy ra- 
port o przygotowanin do urządzenia 
wielkiej wystawy światowej przemysłu 
komunikacyjnego w Poznaniu w maju 
1930 r. Wystawa komunikacyjna zor- 
ganizowana została pod auspicjami 
światowego związku komunikacyjnego. 
W dziale turystyki miasta chińskie i 
japońskie wezmą poważny udział. Że 
względów reprezentacymych nawiąza- 
no również rokowania o wystawienie 
barwnych eksponatów z Nowego Jorkn, 
Chicago, Londynu i Paryża. 

——— 


Lwów, 14 
Szanowna Redakcjo! 
Zarząd Syndykatu Dziennikarzy Pol. 
skich we Lwowie uchwalił jednomyślnie 
zwrócje się do Szan, Redakcji, dzienni- 
ków lwowskich z prośbą o ogłoszenie za- 
łączonego oświadczenia redaktora i wy- 
dawcy tygodnika „Sprawiedliwość“ W 
wykonaniu tej uchwały zwracamy się do 
Szan Redakcji z uprzejmą prośbą o za- 
mieszczenie tego oświadczenia w najbliż- 
szym numerze Szan, Pisma, 
Z poważaniem 
Syndykat Dzjenmikarzy Polskich 
Zygmunt IFryling, prezes, 
Władysław Szenderowicz, sekretarz, 


JŚWIADCZENIE RED. „ŚPRAWIED(I:I- 
WOŚCI'. 

W ostatnim numerze tygodnika „Spra- 
wiedliwość” (112) z daty 14. gradnia b. r 
umieszczono naslępujące oświadczenie: 

Wobec potępienia, z jakiem spotkala 

sę nasza dotychczasowa działalność ze 
strony Syndykatu Dziennikanzy Polskich i 
Towarzystwa Dziennikarzy Polskich we 
Lwowie, oraz poważnej vpinąt publicznej. 
wyrażamy szczery żal į skruchę z po- 
wodu tego, iż redagowany i wydawany 
przez nas tygodnik pod nazwą „Sprawie- 


grudnia, 


dliwość” maruszał cześć osób prywatnych 
i idh rodzin: 
przepraszamy wszysliktdh pokrzywdzo- 


nych przez ataki w „Sprawiedliwości ': 
przyrzekamy najsolennie., iż w przysz- 
łości nie będziemy nigdy poruszać ni- 
czyich spraw osobistych, an; rodzinnych i 
że staraniem naszem będzie pracować na- 
dal bez krzywdy dla kogokolwiek, 
Lwów 5. grudnia 1929 r. 
Kazimierz Kijanowski 
Dr. Natan Honigmann. 


DOM KALINTÓW AUNAASHICA 


firmy A, THIER, Lwów, plac św, Docha, 


polecą kilimy i dywany z czystej wełny, 
na dogodnych warunkach spłaty, 
Uwaga: Ze sklepem przy ulicy Tryhunal- 

skjej niemą nie wspólnego 9525-3 


Złodzieje warszawscy] jich wywiadowczy 


„GAZETA PORANNĄ” z dnia 15. grudnia 1929. 


Ż bronią w ręku 


GRASOWAŁA W MAŁKOWIGCACH I OKOLICY SZAJKA ZŁODZIEJSKA. 


Lwów, 14. grudmia. 

(—). Przed Senatem. któremu prze- 
wodmiczył radca Łyczkowski, stanęła 
wczoraj szajka złodziejska z Malko- 
wic obok Lubienia Wiel. oskarżona o 
cały szereg kradzieży z bronią W rę- 
ku. Na ławie oskarżonych zasiedli: 
Jacek Michajłak, Jacek Szandra, Fed- 
ko Michaliszyn, Michal Szandra i Wa- 
syl Michajlak. Dnia 3. lipca 1928 r. 
skradli oni ma szkodę barona Adolfa 
Branickiego ze stawu 14 karpi, warto- 
ści 50 zł. Tego samego dnia szajka ta 
oddała szereg strzałów karabinowych 


| 
| 


i rewolwerowych do straży łowieckiej 
celem zmuszenia ich do puszczenia 
wolno przytrzymanego przez nich ma 
kradzieży niejakiego Gzumały. Poza- 
tem akt oskarżenia zarzuca im szereg 
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kradzieży, dokonanych w Malkowicach 
i okolicy. Po przeprowadzonej rozpra- 
wie zapadł wyrok, skazujący Jacka 
Michajlaka na 3 miesiące, Jacka Szan- 
drę na 1 miesiąc, Fedka Michaliszyna 
na 1 mies., Michała Szandrę na 6 mie- 
sięcy i Wasyla Michajlaka na 6 mie- 
sięcy. Oskarżał prokurator Lipsch, bro- 


| nił adwokat dr. Weimsaft. 


Proces prasowy we Lwowie 


DR. ZIELIŃSKI CONTRA 


Lwów, 14. grudnia. 


(—). Przed Trybunałem prasowym, 
któremu przewodniczył radca Mayer, 


Usiekł od żony, opuścił przyjaciela 


I ZNIKŁ PEWNEGO DNIA, ŻADNEGO NIE POZOSTAWIAJĄC ŚLADU. 


(Telefonem od naszego korespondenta.) 


Warszawa, 13 grudnia. (st) Przed 
pół rokiem przybył do Warszawy nie- 
jaki Henryk Bułcharowski z Wilna, 
gdzie zostawił żonę i reslaurację. Za- 
mieszkał on u swego przyjaciela Kor- 
nackiego Adama, aktora i atlety cyr- 
kowego. Onegdaj Bułcharowski wy- 
szedł z domu i nie wrócił na noc. Na- 
stępnego dnia Kornacki znalazł w 


skrzynce pocztowej na drzwiach list 
i dowód osobisty Bułcharowskiego, W 
liście tym Bułcharowski żegna się ze 
swym przyjacielem, dziękuje za gości- 
nę i poleca dowód osobisty przesłać 
żonie do Wilna. Wszelkie poszukiwa- 
nia za zaginionym nie daty rezultatu. 
istnieje przypuszczenie, że Bułcharow- 
ski popełnił samobójstwo. 


Uczciwy jubiler i zagadkowa broszka 


WYDZIAŁ ŚLEDCZY WYJAŚNI, CZYJĄ WŁASNOŚCIĄ BYŁA BRYLAN- 
TOWA BROSZKA. 


Lwów, 14 grudnia. 
(—) Okazuje się, że jest jeszcze 
wiele nczciwych ludzi we Lwowie. — 
Świadczy o tem chociażby fakt, który 
się wczoraj popołudniu wydarzył. Ole 
do sklepu jubilera Adolfa Woifa przy 
ml. Sobieskiego 2 przyszła jakaś kobie- 
ta i zaofiarowala jubilerowi na sprze- 
daż breszkę z dwoma dużymi i 32 ma- 
łymi brylancikami w platynowej opra- 
wie. Za broszkę zażądała 250 zł. Jubi 
ler odrazu nabrał podejrzenia, że bro- 
szka ta musi pochodzić z kredziaży, 
gdvż przedstawiała ona wartość około 
2.500 zł., wobec czego kobietę ię za- 
trzymał i oddał w ręce pokoji. 


Okazało się, że jesl nią Weronika 
Laskówna, pokojówka u adw. Włodzi 
mierza Godlewskiego, zam. przy pl. 
Marjackim 7. Wydział śledczy prowa- 
dzi dochodzenia, w celu stwiesdzenia, 


ŁUPY GHOWALI W ZIEMIANCE NA ŻOLIBORZU, 


(Telelonem od naszego korespondenta | 


Warszawa, 13. grudnia. (st), Od.pe- 
wnego czasu ną teronie województwa 
warszawskiego grasowała złołziejska 
banda, która do wypraw swych uży- 
wała antomobilów. Banda składała się 
z pięciu mężczyzn i jednej kobiety, 
która pełniła rolę wywiadowczyni. — 
Wysiłki policji w celu zlikwidowania 
bandy mełzły dotychozas na niczem, 
gdyż banda umiała zacierać za sobą 
ślady i niesnodziewanie czynić włama. 
nia. Dopiero po wykryciu, że owa ko- 
bieta Franciszka Prochowska, miesz- 
kająca w Falenicy, gdzie miała wyna- 
jętą willę, jest łącznikiem w szajce, 
obserwowanie jej przez długi czas na. 
prowadziło urząd śledczy na właściwy 


ślad, Następnie wykryło, że Slanisław 
Gwardys, zamieszkały na Żaliborzu, 
ma tam specjalnie przygotowaną zie. 
miankę, w której przechowuje łnpy po 
każdej wyprawie. Oloczemie ziemianki 


pozwoliło po paru dniach przyłapać 
Brewerka ze Skierniewice, karanego 
sześciokrolnie i skazanego na 20 lat 


więzienia i właściciela ziemianki Sta- 
nisława Gwardysa. Aresztowanie tych 
dwóch wspólników mmożliwiło areszto- 
wanie pozostałych członków szajki, 
którzy się składali z samych notowa- 
nych złodzieji i bandytów. W ziemian- 
ce na ŚŹoliborzn znaleziono wielki 
skład rzeczy kradzionych. 


czyją własnością była broszka, zaofia- 
rowana przez nią na sprzedaż. 


i dowego“, 


| komisarza Kasy chorych w Nadwór- 


„DZIENNIK LUDOWY", 

odbyła się wczoraj rozprawa przeciwko 
Juljanowi Rychlewskiemn, odpowie- 
dzialnemu redaktorowi „Dziennika Lu- 
oskarżonego o obrazę czci 
komi- 
W 


dra Bolesława Zielińskiego, 
sarza rządowego Kasy chorych 
Nadwórnie. Dr. Bolesław Zialiński u- 
czuł się dotknięty szeregiem artyku. 
łów, zamieszczonych w „Dzienniku 
Ludowym“ z końcem lipca i począlt- 
kiem sierpnia br. po nominacji jago na 


nie. M. in. uczuł się dr. Zieliński do- 
tknięty nazwanem go w jednym z ar- 
tykułów „okpiświałem', oraz tem, że 


zarzucono mu, że awołmi artyknłami 


w „Lwowskim Knurjerze Porannym", 
skierowanymi przeciwko Kasie cho% 
rych, uzyskał nominację. Oskarżony 
redaktor odpowiedzialny „Dziennika 


Lud.“ za pośrednielwem swego obroń- 
cy adwokata dra Hersztala zanfiarowal 
dowód prawdy na wszystkie zarzuty 
aktu oskarżenia. Oskarżycieła prywat- 
nego popierał adwokat dr. Brombeng. 
| Sąd dopuścił ofiarowane dowody pra- 


l wdy iw tym celu rozprawę odroczył 


Straszna katastrofa lotnicza 


ZDARZYŁA SIĘ WCZORAJ W OKOLICACH TORUNIA. 


(Telefonem od naszego korespondenta ) 


Warszawa 13. grudnia. (St) Wczo 
raj popołudniu wydarzy ła się sira- 
zna katastrofa lotnicza w okoli- 
cach Torunia. Z lotniska warszaw- 
skiego wystartował kpt. Moszczyń. 
ski z medhanikiam Musiałem. Nad 
Toruniem kapitan zauważył defekl 
motoru. Gdy przelatywał nad la- 
sem i szukal miejsca do ladowania, 


motor magle eksplodował. Aparat 
runął na las z wysokości 200 me- 
trów. Kpt. Moszczyński zabił sie 
na miejscu, a st. szeregowiec Mus'ał 
odniósł bardzo ciężkie obrażenia i 
przewieziony został do szpitala w 
Torunin. Aparat uległ całkowitemu 
zniszczeniu. 


, 


Monia nagusów pol Warszawą 


PONYST ANIE, JEŻEŁI WŁADZE UDZIELĄ ZEZWOLENIA. 


(Telefonem od naszego korespondenta.) 


Warszawa 13. grudnia. (st) W 
Warszawie powstał komitet, w 


sklad którego wchodzi kitku leka- | 


| Postrzelcny za kradzież 


rzy, który ma na cełu założenie 
kolenji t. zw. „nagusów” w Śród- 
horawie pod Warszawą. W sprawie 
lej komitel pertrakiuje o nabycie 
terenu leśnego dla koionji. Mają 
tam powstać prymitywne przewie- 
wne szałasy. Mieszkańcy będą się 
żywić wyłą cznie  surowemi jarzy. 
nami, jak mandhewką, kapustą, sa. 
læta, burakawmi oraz różnemi jago- 
dami. Wszyscy pozbawieni będą 
ubrania, pozostaw; się im jedynie 
koce do nakrycia, Spać beda na sia- 
nie. Do sanatorjum maja być przy | 
niowani wszyscy bez różnicy płci i 
wieku. Organizatorzy kolonji mają 
nadzieję, że władze udziela im ze- 
zwolenia na założenie pierwszego 
takiego w Polsce uzdrowiska, tem- 


bardziej, że nad pensjonarzami bę: 
dą czuwać stale lekarze. 


eah. 
Lwów, 14. grudmia. 
(—). Z Przemyśla domoszą nam, że 

wczoraj o godz. 3.30 popołudmiu poste- 
runkowy Piotr Torhan, przytrzymał na 
gorącym uczynku kradzieży węgła w 
magazynach kolejowych złodzieja Wła- 
dysława Kopla w chwili, gdy ten usi- 
łował uciekać i strzeli do niego, ra- 
niąc go w noge- 


nażlj winien zosiać 
talonkiem b. 0. P. P. 
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oludaami bohaterów frlmów kryminalnych. 


„GAZETA PUKANNY* 


and 


la „Czarne 


z Gina Iv. grudnia 1929. 


jo Upiora”. 


Senszcy ny proces przed iwowsk:m sądem przysęgych 


Lwów, 14 grudnia. 
(—) Przed Trybunałem sądu przy- 
sięgłych rozpoczęła się wczoraj inte- 
resująca rozprawa przeciwko trzem 
miodzieńcom lwowskim, którzy zorga- 
nizowawszy bandę 
„Gzarnego Upiora*, 
dokonali szeregu rabunków, kradzieży 
i gwałtów publicznych. Ci Irzej mło- 
dzieńcy, a to 19-letni Ignacy Moroń- 
czyk, oraz 28-letni Teodor Diaków i 
22-lelni Stefan Kozłowski, wychowa- 
ni na lekturze Sherlocka Holmesa, o- 
raz przepojeni duchem filmów detek- 
tywistyczno - kryminalnych, pozazdro- 
ścili laurów różnym Tom Wixom, Har- 
ry Pelom itp. bohaterom 
świała kinowego, 
pewnego dnia utworzyli szajkę złodziej 
ską i przezwali się banią „Czarnego 
Upiora'. Wzorując się na oglądanych 
filmach, nie zrozumieli różnicy między 
tendencją filmu kryminalnego, który 
|mc-rzez wszystkie perypetje zdąża sta- 
vo wykazania trjumiu sprawiedliwo- 
Sci nad zbrodnią, przyjęli na się roie 
czarnych charakterów. 
Pierwszy wyslęp bandy nastąpił 
dnia 7 lipca br. Morończyk i Diaków 
wybrali się na Perzenkówkę i tam spot 
kawszy koło dworca kolejowego robo- 
tnika Józeża Makowskiego, steroryzo- 
wali ge rewolwerami i 
zrabowali mn plecak, 
Następnego już dnia dokonali regular- 
nego napadu rakunkowego na dom ro- 
dziny Teichów w Iiłewie (pow Lwów). 
W nocy. gdy domownicy spali, Moroń- 
czyk i Diaków wyłamali drzwi i pod 
grożbą rewolwerm zmusili Teichów 
do milczenia, 
poczem zabrali gotówkę, mydło i tytoń, 
a odchodząc, grozili obecnym śmier- 
cią, gdyby ich śledziki. 
W dziesięć dni późnie) banda „Gzar- 
nego Upiora' dokonała włamania 
do mieszkania księdza 
Jana Górala w INowie i zabrala 14 zł. 
w gotówce, trochę drobiazgów i pro- 
wiantów. W drodze powrotnej rabusie 
natknęli się na gajowego Tadeusza 
Płaszewskiego, i kilkudziesięciu robot- 
ników, którzy z nim wracali z pracy. 
Płaszewski wiedząc o kradzieży u księ 


dza odrazu zrozumiał, że ma do czy- 

nienia z tymi złodziejami i usiłował 

ich ująć. Wtedy Morończyk i Diaków 
poczęli strzelać 

i zbiegli. 

Następnie przerzucili się zbrodnia- 
rze ma terytorium gminy Tołszczów. 
W nocy 20 lipca przybyli do domu 
Reizli Rvth, mieszkającej ze swym 
zięciem Mannerem. 
zbudzonych rewolwerami, 

- zrabowali 780 zł. 
w gotówce, zegarek i garderobę, a od- 
chodząc strzałami 
biciem zmusili obrakowanych do mil: 
czenia. 

Jeszcze w ciągu lipca dokonała ta 


bnnków. Na ślad szajki policja wpadła 
dopiero po zajściu Ania 22 lipca we 
Lwowie. Olo w mieszkaniu Jurka Ko- 
waliszyna, Morończyk czyszcząc na- 
bity rewolwer, zpowoddwał wystrzał, 
który uśmiercił 8-letniego Władysława 
Kowaliszyna i ciężko zranił Marię Ku- 


rewolwerowymi {` 


Steroryzowawszy, 


sl 


| 


| 


śniera, W toku dochodzeń w tej spra- 
wie wyszły na jaw pewne szczegóły, 
które pozwoliły policji zorjentować się 
co do osoby Morończyka i po mozol- 
nych badaniach po kilkunastu dniach 
zebrano dostateczny materjał dowodo- 
wy i 
całą szajkę nięto. 

Wczoraj stanęła ona przed sądem 
przysięgłych, oskarżona o zbrodnię ra- 
bunku, kradzieży, gwałtu publicznego. 
Trybunałowi przewodniczy radca Zgó- 
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ETTINGERA „RHIN OSAN“ 


(M S. W. Nr, rej. 924) 
usuwa pewnie i szybko 


KATAR NOSA 


oraz nadmierną wydzielinę ślazu, 
sprawiając ulgę w oddychania 


Wytwórnia: 
Apteka Mr. M. Ettingera we Lwowie. 
Do nabycia we wszystkich aptekach. 


ralski, oskarża prokurator dr. Laniew" 
ski, bronią adwokaci dr. Blumenthal, 
dr. Bogen i dr. Rosenkranz. Oskarżen. 
przyznali się do wszystkich za wyjąt= 
kiem dwóch zarzucanych in czynów. 
Po ich zeznaniach rozpoczęło się po- 
stępowanie dowodowe. Rozprawa po- 
trwa jeszcze dwa dni. 


Jh Włodz. Szewczuk utawai profesora 


i NARAZIŁ KSIĄŹNICĘ ATLAS NA SZKODĘ 692 ZŁ. 


Lwów, 14 grudnia. 
(—) Wczoraj dostał się za kratki 
więzienne uczeń VII klasy III gimna- 
zjam we Lwowie, Włodzimierz Szew- 
czuk pod zarzutem zbrodni osznstwa 
na szkodę Książnicy Atlas, którą nara- 
zil na szkodę w wysokości 692 zł. — 


Trójka „szopenfeldziarska” 


przed sądem. 


Lwów, 14. grudmia. 

(—) Przed Senatem, pod przewo- 
dnictwem radcy Dworzaka, slanęla 
wczoraj szażka złodzieji sklepowych, 
tzw. „szopenfeldziarzy', wśród której 
znajdują się dwie kobiety, znane ze 
swoich występów, jako złodziejki skle- 
powe 

Oto dnia 11 listopada br. Sabina 
Różycka i Aniela Zarzycka w towa- 
rzystwie Marjana Kasprzaka, false 
Leszczyńskiego przybyli do cukierni 
Ignacego Berga. przy pl. Krakowskim 
5, rzekomo celem kupna kasetki po- 
madek. Kasprzak był tym, który ku- 
pował i wymienił kupcowi, że żąda 
kasetki z obrazkiem. P. Berg sięgnął 
ręką na półkę, by zdjąć żądaną ka- 
setkę, z czego skorzystały obie złodziej 
kii jedna z nich porwała leżącą na la- 
dzie żelazną kasetkę, zawierającą go- 
tówką około 10 QCał., 1 dolarówkę, pre- 


| 
szajka całego szeregu kradzieży i ra- 
| 
mjówkę, książeczkę kasy oszczędności, 


Nieprawdziwe wiadomi 


sti 


ik 


M. 


o bankructwie F«x>. 


Lwów, 14 grudnia. 

Otrzymaliśmy następujące pismo 
z prośbą o umieszczanie: 

Odnośnie do wiadomości, jakie przed 
kilkoma dniami pojawiły się w prasie 
o sytuacji finansowej fimmy Fox Film 
Corporation w New-Yorka, upoważnił 
mnie p. Juljusz Aussenberg, Jeneralny 
Reprezentant tej finmy na Europę Cen 
tralną i Wschodnią do ogłoszenia na" 
stępującego oświadczenia: 

Wiadomości o niekorzystnej sytna- 
cji finansowej iirmy Fox Film Gorpo- 
ration w New-Yorkn są nieprawdziwe. 
Przeciwnie prawdą jest, że firma ta 
dziś stoi na silniejszych nik kiedykol- 
wiek nodstawach. W ciągu bieżącego 
roku Fox Film Corporation zakupiła 


większość akcji dwóch innych wielkich ! 


towarzystw, a to Loew Theatres Incor- 


poration i Gaumont Theatres w Anglji | 


| i celem prawidłowego sfinansowania 
tych przedsiębiorstw połączyła się w 
specjalny komitet z bankiem Halsey 
Stuart et Comp i z firmą Electric Re- 
search Products, które to towarzystwa 
wykazują około 33 miijonów dolarów 
sysku rocznie. 

Na posiedzeniu z dnia 7. grudnia 
br. postanowiła Rada nadzorcza Fox 
Film Comoration wypłacić za ostatni 
kwartał taką samą dywtidendę, co za 
kwartały poprzednie. Ani ograniczenie 
produkcji, ani zmiany na placówkach 

| zagrznicznych nie są zamierzone, 

| Z uprzejmą prośbą o łaskawe za- 
mieszczenie powyższego oświadczenia 

w Pańskiem poczytmem piśmie, pozo- 

stają z wysokim szacumkiem Dr. Artur 

Leistyna, zastępca firmy Fox Film Cor 
poration na Małopolskę. 


nw 


czek oraz andruty czekoladowe. Berg 
w ostatniej chwili, gdy odwrócił się, 
spostrzegł zniknięcie kasetki, ale w 
międzyczasie Kasprzak zbiegł i Bergo- 
wi udało się tylko przytrzymać obie 
złodziejki. Wezwany posterunkowy 
sprowadził je do komisarjatu, a przy 
rewizji znaleziono u nich czekolady i 
andrnty. Następnego dnia ujęto Kasprza 
ka, a w toku dochodzeń okazało się, 
że szajka sysłematycznie okradała w 
podchny sposób sklep galanteryjny E- 
mila Krochmala, przy ul. Jagielloń- 
skiej. Złodzieje ci przychodzili kupo- 
wać rozmaite drobiazgi, a w toku o- 
glądania i targowania się o cenę po- 
szczególni członkowie kradli cenne 
rzeczy. Złodzieje kradzieże te upra- 
wiali w sklepie Krochmala przez cały 
miesiąc i narazili go na szkodę około 
15 tys. złotych. 

Weczorajsza rozprawa nie wykazała 
dowodów winy oskarżonych, wobec 
czego sąd uwolnił ich od winy i kary. 
Trybunałowi przewodniczył radca 
Dworzak, oskarżał prok. Nowacki, bro- 
nil adw. dr. Sz. Weiss, ` 


Oto młodzieniec ten dowiedziawszy 
się, że prof. Nanke wydaje w Książni- 
cy swoje książki, wpadł na pomysł by 
pod nazwiskiem tego profesora i ua je- 
go rąchunek pobierać z Książnicy róż- 
ne drogie książki, które następnie na- 
tychmiast sprzedawał. Proceder ten 
rozpoczął jeszcze przed dwoma mie- 
słącami i robił to w ten sposób, że 
zwracał się telefonicznie do Dyrekcji 
Książnicy Atlas, jako prof. Nanke i 
prosił o wydanie wydawcy odpowied- 
niej książki za rewersem z jego podpi- 
sem na jego rachnnek. 

Dyrektor p. Adam Fiderer nie prze- 
czuwając podstępu, cały szereg ksią- 
żek, na lączną kwotę 692 zł. wydał 
oddawcy rewersu jakiemuś chłopako- 
wi, aż wreszcie dopiero wczoraj, kie- 
dy znów otrzymał telefoniczne awiso 
na przybycie rzekomego wysłannika, 
prof. NŃankego, nabrał podejrzenia. — 
Gdy chłopak z rewersem przybył, dyr. 
Fiderer zapakował mu kilka starych 
katalogów i zapytał dla kogo on to bie- 
rze. Chłopak nie wiedząc oczywiście, 
że jest narzędziem w ręku oszusta, o- 
świadczył, że dła pana, który na dole 
czeka. Teraz już p. Fiderer nie miał 
żadnej wątpliwości i zeszedł na dół. 
Na jego widok Szewcznk rzucił się do 
ncieczki. Został jednak ujęty i sprowa- 
dzony do komisariatu, gdzie przyznał 


|! się do tych systematycznych oszustw, 


przyczem zeznał, że książki te sprze- 
dawał w jednej z księgarń. 


Popierajcie Ligę 
morską i rzeczną! 


Sprawa majora Urbanowicza 


W PONIEDZIAŁEK OCZEKIWANY JEST WYROK. 


Lwów, 14. grudnia. 
(—). Wczoraj w przedostatnim dniu 
procesu mjra dra Urbanowicza, który 
trwał aż do pół ósmej wieczorem, ad- 
czyłano wszystkie akta, a miamowicie 
zeznania pośredników i poborowych, 


oraz akta główne i faktyczne, choć mie 
formalnie rozpraw ęzakończono, W. po- 
niedziaiek rano zostanie zamknięte po- 
stępowanie dowodowe, poczem nastą- 
pią przemówiema stron i wyrak, 

I 


Zuchwałe włamanie w Borysławiu 


SPRAWCY ROZBILI KASĘ OGNIOTRWAŁĄ I ZABRALI TYSIĄC DOLAR,, 
ORAZ 10 TYS. ZŁ. 


Lwów, 14 giudnia. 
(—) Z Borysławia donoszą nam, 
że przedwczoraj w nocy dokonano tam 
włamania do kancelarji firmy Kom 


przy ul. Drohobyckiej i po Sonnii ka- 
sy ogniotrwałej skradzione około 1.000 
dolarów i 10.000 zł., poczem sprawcy 
zbiegli w niewiadomym kierunku, 


SKT JR 


NADESŁANE 


Gi POPPER 


p CNRURIM: 


WYŁĄCZNY SKŁAD 


GABRYEL STARK 


LWÓW, PL. MARJACKI 14.” 


„GAZETA PORANNĄ” z dnia 15. grudnia 1929. 


Gwiazdka dla żołnierzy 


Korpusu Ochrony Pogranicza. 


Lwów, 14. grudnia, 

Z inicjatywy p. Wojewodziny Z. 
fiołuchowsiciej powstał przy Okr. Za- 
rządzie Polskiego Białego Krzyża we 
Lwowie, Wojewódzki Komitet Gwiazdki 
dla Żołnierzy Korpusu Ochrony Pagra- 
nicza. ` 

Prezydjum honorowe objęły pp.: 
Wojewodzina Zofja Gołuchowska, ge- 
nerałowa Marja Rómmiowa i genera- 
lowa Wł. Popowiczowa. Prezesem Ko- 
mitetu Wykonawozego jest Prezes P. 
B. K. p. Dominik Moszoro, skarbnikiem 
p. radca Bogdanawicz, sekretarzem p. 
nacz. Rogowski. Pozatem w skład Ko- 
mitetu wichodzą panie: Bogdamewiczo- 
Salówna, Bartlowa, dr. Zgórelła, 
Rogowska, panowie: dr. Mendys, wice- 
instr. Maszczyński, 


Współudział w akcji Komitetu zgło- 
silo cały szereg stowarzyszeń, pozałtem 
pp: kurator S. O. Pytiakowski, w im. 
Dyrckcji Poimimu płk.  Brzozowiski, 
prezes I. 5. dr. Pollak, prezesi; Rucker, 
Brandsładter, Hóflinger, red. Laskow- 
wicki, red. Fryling i ii — Lokal Ko- 
mitetu: ul. Czarnieckiego 14 parter 
ćw pałacu wojewódzkim). Dyżury co- 
dzienne od godz. 11—14 i od 17—20. 

Komitet apeluje do wszystkich, któ- 
rzy pojmują znaczenie akcfi gwiazdko- 
wej dla żołnierza, pilmującągo rv znaju 
i trudzie naszych wschodnich granic, 
aby zechcieli zgłosić swój udział, skła- 
dając dary w maturze lub gotówce na 
ręce dyżurnych członków Komitetu. 
Wysyłka przesyłek gwiazdkowych na 
granicę nastąpi w dnia 21. bm, t, j. 
w sobotę przyszłego tygodnia. 
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policyjny stwierdził, że Pojkowski był 
istotnie w Przemyślu, ale tyłko przez 
jeden dzień i zamieszkał w hotelu, że 
pochodzi ze Stoliną (woj. Paleskie), że 
był tam w r. 1922 funkcjonarjuszem 
policji i od dłuższego czasu nie pelni 
służby. Strościelem zaś nigdy nie był, 
ani jego ojciec fortepianów nie stroił 

Tym sposobem dosta! Bojtiuk bar- 
dzo wątpitwego wierzyciela, a inni po 
szkodzie ubogiego fortepianisty, małe 


doświadczenie, by nie dać się nacia- 
gać jak struna różnym, rqrzyjezdnym 
streicielom, 


—8—— 


Na» d rabunkowy. 
Lwów, 14. grudnia. 

(—). Z Kolbuszowej donoszą nam, 
że onegdaj wieczorem jakiś rabuś u- 
zbrojony w rewolwer na drodze mię- 
dzy Raniżowem a Głogowem napadł 
na wracającego z targu Kknpca Fawła 
Pasternaka i po przeprowadzeniu na 
nim rewizji osobistej, zabrał mu 400 


wa, 
Otwarcie „Koła Mól r SP 
naux owego prez. Jaeger i inni. 
nauczycieli religii mojż. w szkołach 
powszechnych. 


Lwów, 14. grudnia. 

Onegdaj odbyło się otwarcie Koła 
naukowego religji mojżeszowej w szko- 
łach powszechnych. Zebranie zagaił 
rabin dr. Lewin. Nową instytucję Ti- 
namsuje Gmina żyd. i stąd też prze- 
wodniczący witając zebranych złożył 
podziękowanie prez. Zarządu p. Chaje- 
sowi i p. Jaegerowai, prezesowi Rady 
za pełne zrozumienie dla tak ważnej 


z i á : kowi 
instylucji. Następnie witał przewodni- spółki 
czący obecmych inspektorów Rady myślu 
szkolnej pp. Kuchciakąa i Wańczury, 


którzy wiele pomagali i okazali duże 
zaimteresowania przy wprowadzeniu 
t. zw. lektury hebrajskiej, jako nauki 
pomocniczej religii w szkołąch imienia 
Reja, Sobieskiego 1 Czackiego w myśl 
Rozporządzenia M. W. R. i 0. T. 
Naslępnie witali nową  instylueję 
imieniem Rady szkolnej inspekitor Ku- 
chciak, im. Gminy żydowskiej pre- 
zes Chajes. — Przemawiali następnie 
im. nauczycieli pp. Schachner i Siegel. 
Zebranie zakończyło się w uroczystym 
nastroju. 
20 VANER E T) 
FEJLETON „GAZ, POR.“ z 15 XII, 1929, 14 


gotowania; 


dziennie. 
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Inspektor Boyden odrzucił pióro z gniewnym 
pomrukiem. 

— Oabawiam się — rzekł zrozpaczony, źe 
nie będę mógł wcielić pańskiej paraboli do moje- 
go sprawozdania. Jeśli mi pan może udzielić ści- 
słej informacji, chętnie z niej skorzystam. 

Nieco później Angel rozmawiał z naczelni- 
kiem Scotland Yard. 

— Jakże tam idzie ta współpraca z Boyde- 
nem? — pytał naczelnik. 

— Bardzo dobry chłop, spokojny, uprzejmy, 
a gorliwy, jak rzadko — odrzekł Angel, zgodnie 
ze swą zasada. 

— Oddam niu tẹ sprawę — rzekł naczelnik. 

— Nie mógł by pan zrobić lepiej — tonem 
przekonania rzekł Angel. 

Po tej rozmowie Angel udał się do swego 
mieszkania przy Jermyn Street, by się przebrać 
do obiadu. 

Ubrany był bez zarzntu, Mr. Angel pchnął o- 
szklone wahadłowe drzwi restauracji Heinz, 
wszedł do wspaniałej stylowej jadalni, gdzie wy- 
brał stolik przy okmie z widokiem na Piccadilly. 

Gość siedzący przy stoliku podniósł głowę 


Konstanty Pojkowska, zaznajomił się 
z p. Bojtinkiem, forlepianistą w Stryju, 
przedstawił się 
nów z Przemyśla, 
kupao fortepianu za 400 zł. 
u pani dr. Sokaiowej w Prze- 


Jakże nie przyjąć takiej oferty. — 
Zwłaszcza, że ten świetny interes miał 
stać się początkiem nowej firmy Boj» 
tink el Pojkowski, 
swoją część, tj. 200 zł. i dał 18 zł. na 
koszta podróży. A Pojkowiski zostawił | 
swój adres przemyski i wyjechał po for- | 
tepian. Tymczasem spólnik robił przy- | 

szukał miejsca na skład 
dla fortepianu. Do pociągu chodził co | 


Minął dzień, 
przyjeżdża. Bojtiuk zatroskany o zdro- 
wie swego spólnika, 


zulera 


Jak stroiciel naciagnąl 


naiwnego obywatela stryjsk ego. 


(Od naszego korespondenta ) 


Stryj, w grudniu. 


jako stroiciel forlepia- 
proponując Bojtiu- 
do 


go spólnika, 
padł ofiarą oszustów, 


Bożtiuk wypłaci 


kilku lekarzy 


dwa... Pojkowski nie 


napisał do niego 


Edgar Wallace 


i skinął na przywitanie, 

— Halo, Angel! — rzekł swobodnie. 

— Hallo, Jimmy! — odpowiedział detektyw 
nie trzyme jący się form przyjętych. 

Wziął ze stołu jadło spis i z wielką rozwagę 
wybierał potrawy. Na zakończenie pół butelk 
Beaujolais. 

— Najśmieszniejsze. że trzeba zapłacić 7 s 
6d. za małą buteleczkę, którą w każdym przy- 
zwoitym sklepie dostanie się za dziesięć pensów. 

— Trudno, lrzeba płacić za le wszystkie wspa- 
nialości — odrzekł tamten pogodnie. A po krótkiej 
pauzie spytał: — Czego pan szuka? | 

— Nie pana — odrzekł sympatyczny Angel — 
aczkolwiek mój młody przyjaciel, inspektor Boy- 
den, urzędnik policji i ukończony jurysta, nieba- 
wem zabierze się do pana, panie Jimmy. 

Jimmy powolnym ruchem wział wykałaczkę 
i wydobywał ją z jedwabnej bibuiki. 

— Oczywista, że nie mam z lem nic wspól- 
nego... z lem morderstwem — rzekł spokojnie. — 
Ale tam byłem. 

— Wiem to wszystko — rzekł Angel. — W:- 
działem le pańskie idjotyczne papierosy. d nie 


list. Codziennie chodził na poczle. Mi- 
nęły dwa dni i tydzień... 
nie ma. Bojliuk niespokojny o los swe- 
czy aby Pojkowski nie 
lub  katastroly 
kolejowej, udał się na policję. Wywiad 


zł., oraz 3 kożuchy i zbiegł w kierunku 
Głogowa. 


——— 
Zagadkewe me'dritwo 
Lwów, 14. grudnia. 
(—). Przedwczoraj w nocy w gmi- 
nie Mazury ad Uliczko (pow. Rawa 
Ruska) nicznani sprawcy dokonali 
merderstwa na osobie M. Beżchbacha; 
zadając mu dużą ranę w głowę nad 
czołem z lewej strony. Pawód morder- 
stwa nieznany, dochodzenia w toku. 


odpowiedzi 


Ważne dla lekarzy! 


ETO Z NICH WŁADA JĘZYKIEM FRANCUSKIM, MOŻE OTRZYMAĆ Po- 
SADĘ W KOLONJACH BELGIJSKICH. ( 


„Lwów, 14 grudnia. 

FEkspozytura Urzędu Emigracyjnego 
we Lwowie zawiadamia, że Belgijskie 
Ministerstwo Kolonji skłonne jest przy 
jąć na służbę w hbelgijskiem Kongo 
narodowości 
Ewentualni kandydaci winni 
podania wprost do Ministerstwa Kolo- 
nji w Brukseli, dołączając do podania —— 


dyplom lekarski, świadectwo moral- 
ności i dobrego prowadzenia, świa” 
dectwo zdrowia oraz dowód odbycia 
praktyki lekarskiej. Jako jeden z zasa- 
dniczych warunków przyjęcia poda- 
nia do rozpatrzenia wymagana jest zie 
pełna znajomość języka francuskiego 
| w mowie i piśmie, 


polskiej. 
składać 


przypuszczałem, by pan brał udział w morder- 
stwie. Pan jest przestępcą w stosunku do własno- 
śni, ale nie w stosunku do ludzi. 


— Z czego wnoszę o subtelnem odróżnien:u 
zbrodni przeciw własności od. zbrodni przeciw 
życiu ludzkiemu — rzekł Jimmy. 

— Właśne, 

— Panza. 


— A więc? — spytał Jimmy. 

— Właściwie to chciałem z panem pomów iċ 
o tym wierszu — rzekł Angel, mieszając zupę na 
lalerzu. 

Jimmy zaśmiał się w głos, 

— Jaki z pana sprylny mały djablik — rzekł 
z podziwem — a nawet nie taki mały, ani w ce- 
'ach. ani w djabelstwie. 

Popadi w milczenie, a głębokie zmarszczki 
na czole były aż nazbyt wymowne. 

— Proszę się tylko dobrze zastanowić — 
szydził Angel. 

— Zastanawiam się — powoli rzekł Jimmy. — 
Pisałem ołówk:em, gdyż nie było bibuły. Zrobi- 
pod dyktatem sta- 


lem tylko jeden podpis 
Lego 1... 

— I użył pan bloczku — grzecznie podsunął 
Angel — i zerwał pan tylko pierwszą stroniczkę: 


I przyciskał pan mocno ołówkiem, gdyż na dru- 
giej karlce wszystko odbiło się całkiem wyraźnie. 
Twarz Jimma wyrażała irytację. 
— Jakiż ze mnie osioł — rzekł i znów zapadło 
milczenie. 
(U. d. n.). 


——-:— 


„GAZETA PORANNA” z dnia 15. grudnia 1929. 


jest upiorem Z Diisseldi 


UE 


Bliższe szczegóły w Sprawie uwięzienia parobka Nistroya. 


Lwów, 14 grudnia. 

(=) Jak już donieśliśmy onegdaj 
krótko w rubryce telegramów — w 
schronisku w Nowantes, w „pobliżu 
Berlina aresztowano  25-letniego pa- 
robka Jerzego Nistroya, kiórego policja 
dóisseldoriska oddawna już poszuki- 
wała w związku ze znanemi tajemni. 
czemmi mordami masowemi,  Nistroy 
pracował zrazu jako parobek w gospo- 
dzie, leżącej w pobliżu Diisseldorfu, a 
należy zaznaczyć, że właśnie służąca, 
zajęta również w tej gospodzie, była 

ostatnią ofiarą 
„upiora“ z Düsseldorfu. Właściciel 
gospody doniósł wówczas policji, że 
Nisiroy nazajutrz po morderstwie spał 
do późnej godziny, a następnie nie po- 
Żegnawszy się i nie zawiadomiwszy 
wcale nikogo, 
addalił się cichaczem, 

Zaczęto zatem go wszędzie szukać, 
gdyż o ileby się okazało, że Nistroy nie 
jest nawet mordercą dziewczyny, 
mógłby on podać może cenne informa- 
cje o biednej ofierze i o ostatnich go- 
dzinach jej życia. Znaleziono go wresz 
cie w Vovawes i przetransportowano 
natychmiast do Düsseldorfu. 

Nistroy stanowczo przeczy, jakoby 
miał coś wspólnego z zamordowaniem 
owej służącej w szczególności, a Z 0- 
wemi masowemni mordami w ogólno- 


Na jesień i zime 


Ostatnie nowości na suknie, 

kostiumy, płaszcze, jumpery 

damskie, poleca w olbrzymim 
wyborze firma: 


ANTONI UWIERA 


LWÓW, UL. HALICKA L. 10. 


Filje w Tarnopolu, Stryju, Droho- 
byczu I w Tarnowie. 
Udziela się ulgi w spłatach. 


PASTILLES 
VALDA 


na GARDŁO. 


Sprzedaż w aptekach 
i składach aptecznych. 


PANOWIE! 


MYDŁO DO GOLENIA | 
==M AJOLA= 


| 


| 


ści. Twierdzi on, że porzucił służbę 
dlatego, ponieważ płacę otrzymywał 
zbył małą. Udał się najpierw do 
Szwajcarji, powrócił jednak do Nie- 
miec. Przy Nistroyu znaleziono 
bilet kinowy 

do jednego z dńsseldoriskich teatrów 
świetlnych z datą 11 października, a 


więc musial być w tym czasie w 
Diissełdorfie. Jest rzeczą godną uwagi, 
że również 7 listopada, gdy została , 
zamordowana mała Albermanówna, 
bawi! również w Dusseldorfie, 

Kto wie zatem, czy ów parobek 
nie jest własnie tak długo poszukiwa- 
nym „upiorem“ z Diisseldorfu. 


Grozą prze; s Aa poto, , 
wid 


„ARKA NOEGO“ " 


przedstawiony w tak rea'istyczny sposób. 
«oznaje niesamowitego lęku przed potęgą żywiołu 


że 


saPOLL O- 


Wkrótce „LEW“ 


CO \.ÓJI NEMO. 


SOBÓTKA. 


(Korporacji „Uresovia Leopoliensis" poświęcam.) 


DZIŚ GDY JUŻ JESTEM WYSOKIM FILISTREM, 
KTÓRYM WYBRAŁA MIĘ LWOWSKA GRESOVIA, 

GDY ME SPOJRZENIE JUŻ NIE JEST TAK BYSTREM, 
GDY NAWET PEGAZ CZASEM SIĘ ZNAROWIA, 
SPOSTRZEGAM W SERGA NAJWYŻSZYM ZACHWYCIE 
ILE TO CZARÓW DAJE MŁODE ŻYCIE. 


MIŁA SOBÓTKA WŚRÓD DYMÓW OBŁOKU, 
SERCA TRÓJBARWNĄ PRZEPASANE WSTĘGĄ, 
CZAPKI NA BAKIER I BEZTROSKA W OKU, 


CHOCIAŻ NAM 


KISZKI MARSZA GRAJĄ TĘGO, 


FUKSY WCIĄŻ PIWA PODAJĄCY CZARĘ, 
AŻEBY DOJRZAŁ: TEMPUSS NAVIGARE. 


A GDY UDERZY W STÓŁ WYSOKI RAPIER, 

WTEDY PIOSENKA Z PIERSI SIĘ WYRYWA, 

NIE TA KUNSZTOWNA, W KTÓREJ CZUJESZ PAPIER, 
ALE JAK MŁODOŚĆ TĘTNIĄCA I ŻYWA, 
NIEWYCZERPANY WESOŁOŚCI LAMUS 

OD „KRAMPAMPULU" AŻ PO „GAUDEAMUS". 


PRECZ WIEDŹMY-TROSKI Z LICEM POMARSZCZONEM 
GDY RAZ NA SALĘ NASTRÓJ WJEDZIE LUKSEM, 
JAKŻEBYM CHCIAŁ BYĆ TEŻ KOMILITONEM, 

NAWET BRANDEREM, NAWET MARNYM FUKSEM, 
PODAWAĆ FIWO, USŁUGITWAĆ TWARZE, 


I POD STÓŁ WŁAZIĆ, 


GDY PREZES ROZKAŻE. 


BO KIEDY ZETKNĘ SIĘ Z ŻYCIEM MŁODZIEŻY, 
TO MIMO SREBRNYCH JUŻ NA SKRONI ZNAMION, 
MYŚLĘ WESELEJ I ODDYCHAM SZERZEJ, 

JAKBY ĆWIERĆ WIEKU SPŁYNĘŁO MI Z RAMION. 
CHCIAŁBYM RAZ JESZCZE JAK METEOR BŁYSNĄĆ 
I CAŁĄ ZIEMIĘ DO SERCA PRZYCISNĄĆ... 


ZA TE WZRUSZENIA PIĘKNE I JEDYNE 
MACIE ODDAWNA JUŻ MOJE KOCHANIE. 
GDY JUŻ JAK OBŁOK WIOSENNY PRZEMINĘ 


NIECHAJ TEN 


MAŁY WIERSZYK WAM ZOSTANIE, 


W KTÓRYM KUNSZTOWNYCH NIE SZUKAŁEM SŁÓWEK, 
BOM W SERCU WŁASNEM MACZAŁ MÓJ OŁÓWEK, 


Wojna świalowa trwała zby! 


Wrótka 


TAK SĄDZI EX-CESARZ NIEMIECKI. 


Lwów, 14 grudnia. 
=) Ex-cosarz niemiecki udzielił 
niedawno wywiadu pewnemu dzien- 
nikarzowi angielskiemu i naplótł 
mnóstwo niesłychanych bredni, świad- 
czących o zupełnym braku orjenłacji 
politycznej. 

Zapytany o przyczynę klęski nie- 
mieckiej, odpowiedział Wilhelm, że 
naród niemiecki nie okazał ślepego po- 
słuszeństwa woli bożej i dlatego po- 
niósł klęskę. Należało walczyć do 

ostatniej kropli krwi, 
jak długo choćby jeden człowiek pozo- 
stał przy życiu. Trzeba było mieć zau- 
fanie do Boga, a nie ulec podszeptom 


wrogów oraz pokusie 14 punktów Wil- ' 


sona. Dalej oświadczył ex-cesarz, że 
los swój uważa za dopust Boży i znosi 
go niby Job... 

„Zamiast kierować moim narodem 
— zakończył manjak — sadzę i pielę- 
gnnję róże. Pracuję jednak równocze- 
śnie nad tem, aby powiedzieć światu 
prawdę o wcjnie światowej. Dzieło, 
temu poświęcone, jest już niemal na 
ukończeniu. Pisząc to dzieło, działam 
pod wpływem woli wyższej, która mi 
to uczynić nakazała". 

Biedny „samotnik“ z Doorn, do- 
stał widocznie jakiegoś pomieszania 
zmysłów lub z właściwym talentem 
komedjanckim gra rolę proroka.» 

Rz Z 
/ 
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Z sali „odczytowej. i 


ANALIZA PRZYRODNICZA. ` 
ZJAWISKA STAROŚCI I ŚMIERCI 
Lwów, 14 grudnia. 
Znakomity biolog profesor U. J. 
Emil Godlewski jun., wygłosił w Kole 
lit.-artyst. prelekcję vu zjawisku sta- 
rzenia się, slarości i śmierci. Wielki u- 
czony mówił o tych zjawiskach wśród 
roślin, zwierząt i ludzi i w wykładzie 
swoim ilustrowanym tablicami, wy- 
szedł od szczegółów analizy przyrodni- 
czej, zakończył go zaś piękną charak- 
lerystyką życia myśli ludzkiej i nie- 
śmiertelności idei. ` ~ 
Wszystko co żyje jest przysloso- 
wane do utrwalenia tego życia. Każdy 
organizm ma zasób sił i środków do ży 
cia; posiada także środki obrony wn- 
bec wszelkich niebezpieczeństw, któ- 
re życiu jego zagrażają. , Ta obrona 
sięga tak daleko, że operatywnie od- 
cięte członki.odrastają: zjawisko rege- 
neracii. Organizm ma właściwości, któ 
rymi sam się ratuje i leczy; * lekarze 
rzadko kiedy mogą chorego leczyć: le- 
karz stara się w pierwszym rzędzie 
pomóc «choremu przez wyzyskanie 
właściwości organizmu, które mu wró- 
cą zdrowie. Ale zdolności ustroju do 
życia są ograniczone; ustrój podlega 
zmianom, które my obejmujemy nazwą 
starości, wreszcie ulega śmierci, Goe- 
the powiedział, że natura zdaje się 
wszystko oparła na indywidualności, a 
nic sobie nie robi z indywiduów. 1n- 
dywidua umierają, gatunki zaś į cale 
pokolenia żyją. Organizm posiada bo- 
wiem zdolności rozrodcze; ze |star- 
szych. indywiduów powstają nowe. 
Jak jednokomórkowe pierwotniaki dro- 
gą podziału mogą się rozmnażać, tak 
wszędzie żyje i rozmnaża się żywa ma 
terja. Żywa materja jest nieśmiertelna. 
Niektóre drzewa w Ameryce żyją około 
6000 lat; u nas w Polsce jest koła 
Lanckorony starannie ochraniany cis, 
który ma przeszło 1000 la. Życie 
trwać może długo, jeżeli równowaga 
ustroju jest w nim zachowana. Ale 
chociaż indywidua mijają, żyje ich 
praca ducha, myśl, idea, sztuka, nau- 
ka, literatura; ta myśl. stwarza da|- 
sze życie w “święcie idei, stwarza 
dzieła wolności. jak obrona Lwowa i 
przekazywana przez dzieła literatury 
i nowe generacje, staje się nieśmier« 
telna, i 
" Wykład starannie opracowany, za: 
kończony bardzo pięknie, dobrze wy- 
głoszony przez wielkiego uczonego, 
który w roku 1918 1 1919 w  Krako- 
wie należał do Komitetu organizują- 
cego obronę i odsiecz Lwowa, zgrom1- 
dził na sali Kasyna Literackiego ' nie- 
wielką liczbę publiczności, która wy- 
pełniła zaledwie jedną trzecią część 
sali. Zjawiło się na sali kilku przyro- 
dników biologów, jak profesorowie 
Hirschfeld, Weigel, Fuliński; byli tak- 
że przedstawiciele innych zawodów, 
| jak profesor Kuhn. Ale naogół pu- 
bliczność nie dopisała. Prezes Koła Li- 
terackiego dr. Hojnacki, wprowadził 
nowe życie w mury Kasyna, rodczy- 
tów, pogadanek, dyskusji, jest coraz 
więcej. Tylko, że w tym wypadku pu- 
bliczność w szerokich kołach naszego 
grodu nie wiedziała, że profesor Emil 
Godiewski jest wielki biolog, znany ze 
swoich prac bardziej zagranicą w Niem 
czech i w Europie i w Ameryce, 'ani- 
żeli u nas, ponieważ od wielu lat ogła- 
szał więcej prac zagranicą, aniżeli w, 
Polsce. Dopiero obecnie ogłosił po pol, 
sku wielką monogralję: Embrjologia 
zwierząt kręgowych, której wyszedł 
już tom pierwszy, drugi zaś wyjdzie 
w roku 1930, J. Z 
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UREA PORANNA” 


Kisterja o lwowskim kanarku 


Tragedja artysty. 


DOSTAŁ POMIESZANIA ZMYSŁÓW I ZABIŁ UROCHANEGO 


SYNKA. 


(Do ryciny na str. 1). 


Lwów, 14 grudnia. 
(=) Pisma amerykańskie rozpisują 
się obecnie o 
tragicznej historji 
znanego aktora nowojorskiego, 37-let- 
niego Jima Pełersena, który w przy- 


stępie ataku iurji zamordował swego 
Z-letniego  nkcchanego synka To- 
Masza, 


Bliższe szczególy tej wstrząsającej 
tragedji są następujące: 

Pelersen poślubił w swoim czasie 
dziewczynę ubogą zupełnie i pozba- 
wioną wyższego wykształcenia, którą 
jednak 

pokochał gorąco. 
Pożycie uiałżeńskie było wpiust ideal- 
ne. Niebawem urodził się synek, któ- 
rego rodzice wprost uwielbiali... 

Niedawno jednak pani Petersen 
musiała się poddać niezbył nawet nie- 
bezpiecznej operacji, po której jednak 


nastąpiło 

. zakażenie krwi. 
Nieszczęśliwa skonała w straszli- 
wych męczarniach. 

Petersena ten niespodziany cios 
wprost 


zmiażdżył. 
Popadł on w odrętwienie, z którego 
nic go wyrwać nie mogło. Minęło kilka 
tygodni. Pełersen chodził po świecie, 
jakby pogrążony we śnie. Na perswa- 
zje znajomych i krewnych nawet nie 
odpowiadał... 
Wreszcie nasląpiła 
katastrofa, 
Pewnego wieczora sąsiedzi Petersena 
i przechodnie zostali zaalanmowani 
przeraźliwym rykiem,  dobywającym 
się z mieszkania aktora. -Drzwi były 
zamknięte. Wyłamano je, a wówczas 
obecnym przedstawił się okropny wi- 
„dok. W łóżeczku leżały skrwawione 
zwłoki Tomasza, któremu ojcies sie- 
kierą roztrzaskał głowę. Sam zas aktor 
wśród przeraźliwych krzyków niszczył 


Zakład technic no-de: tystyczny 
Celestyna Liltmanna 


Bartosza Glowack'ego 15 
(Niemcewicza 42). 


| 
| 


urządzenie mieszkania. 
Z trudem zdołano go obezwładnić 
i umieścić w domu zdrowia. 
Niezwykły ten wypadek wywołał w 
Nowym Jorku bardzo silne wrażenie. 


z dnia 15. grudnia 1929. 


Nr. 9072 


BUJNA WYOBRAŹNIA TYGODNIKA BERLIŃSKIEGO. 


Lwów, 14 grudnia. 


(=) Tygodnik berliński „Die Grüne 


Post“ posiada bardzo bujną wyobra- 
źnię. Świadczy o tem następujący ar- 
tyknulik, informujący o nader 

romantycznej historji, 
która miała rzekomo zdarzyć się we 


Śmierć ludowego barda. 


' POETA CZARNOGÓRSKI USTCZUMALIC. 


Lwów, 14 grudnia. 

(=) Cała Gzarnogóra `“ okryła się 
obecnie załobą z powodu śmierci swe- 
go sławnego barda, Jewrema Ustczu- 
malita. Jego nazwisko zna każde 
dziecko czarnogórskie, jego pieśni roz- 
legały się w miastach i wsiach, cie- ! 
sząc się w tych stronach 

niesłychaną popnlarnością. 

„Djciec Jewrem' był poetą z Bożej ła- 
ski, Mimo jednak skąpcgo wykształce- 


"mia i pochodzenia chłopskiego tworzył 


arcydzieła liryki, stojące na bardzo 
wysokim poziomie artystycznym. 
Przed laty wyemigrował do Ameryki 
i nauczył się rzemiosła drukarskiego. 
Uciuławszy sobie: nieco grosiwa, po- 
wrócił w strony ojczyste i zaczął tutaj 
pracować na roli. 
Nie zaniedbywał jednak poezji. Umarł 
on w bardzo późnym wieku — 87 lat. 


Szwelk żył na prawde! 


Lwów, 14 grudnia. 
(=) Niezmiernie popularny boha- 
ter powieściowy, żołnierz Szwejk, u- 
chodził dotąd za 
wytwór wyobrażni 
pisarza czeskiego Jarosława Hascheka. 
Tymczasem obecnie udowodnił dzien- 
nikarz praski, Maksymiljan Huppert, 
że ten czeski Zagłoba żył naprawdę. 
Nazywał się Franta Sveje t był sobie 
mistrzem dratwy i kopyła, 
spędzającym długie godziny w gospo- 


R.BARCIKOWSKI-S 


dzie „Pod kieliszkiem“ w Pradze. 
Rzemiosłem szewskiem zajmował się 
tylko od niechcenia, a nalomiast z o 
gromnem zamiłowaniem układał w gro 
nie przyjaciół i kompanów 
satyryczne piosenki 
ma policję austrjacką. Żył głównie ze 
składek, urządzanych dla niego wśród 
gości gospody „Pod kieliszkiem. U- 
rodził się on w r. 1875, służył w woj- 
sku, w Rosji został wzięty do niewoli 
i gdzieś przepadł bez śladu... 


N 


a ` 


VAKĘ USTNĄ FEKRTAŃ. 
V NAJLEPSZY SRODEK YAN 
ZAPOGIEGAWCZY PRZE- Ñ 
\ C/W WSZELKIM CHORO-\\ 
BOM ZAKAŻNYM 
y (GRYPIE ANGINIE) 


A-POZNAN 


=00o maóyciaw Gorekochńiaroger/Gcha 


Lwowie. Oto, co czylamy w tem pi- 
śmie z dnia 8 grudnia 1929. 

„Przyjaźń ze zwierzętami może 
stać się przyczyną luczkiej tragedji. 
Człowiekowi bowiem, osamotnionemu 
przez śmierć zwierzęcia — przyja- 
ciela może z rozpaczy pęknąć serce... 

We Lwowie żyła właśnie  niedą- 
wno taka samotna kobieta. Była to 48- 
letnia kobieta, która  nadewszy- 
siko 

nkochała kanarka. 

Gdy fłaszek zachorował, również du- 
sza starej panny zaniemogła (? 1... 

Pewnego dnia nie przyszła do biu- 
ra. Zawiadomiła tylko, że kanarek jej 
zdechł. Wieczorem tego samego dnia 
znalezioną ją martwą. Otruła się. Nie 
mogla przeżyć śmierci ulubieńca. 

Łzy wzruszenia płyną nam z oczu.. 
Szkoda tylko, że zarówno mieszczęsna 
telefonistka, jak (biedny kanarek ist- 
mieli tylko w wyobrażni redaktora 


| „Ziglonej poczty”... 
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DE REA TEKA 
o NADES LANE 


Fotograficzne] 


aparaty i przybory 
poleca 
nowootworzcena firma 


Scherff & $korny 


Lwów, Sobieskiego 5. 
Telef, 35-04, 


Wieñce - świeże 
lub preparowane 
Szarfy z napisami 
„MIŃOZ ,* Lwów pl. Smolki 4. 


Obecnie najmodniejszy i najlepszy 


FEJLETON „GAZ, POR.™ z 15 XII, 1929, 


OSSIP DYMÓW, 


Promienie apetytu 


Do restauracji wszedł blisko 50-letni 
szczupły mężczyzna, którego mądre, ale 
roztargnione spojrzenia pozwalały przy- 
puszczać, że głównym przedmiotem jego 
iniensywnych zainteresowań były sprawy 
abstrakcyjne Zresztą, ©  lekceważeniu 
ziemskich spraw świadczył najdobitniej 
jego mocno zaniedbany strój, 

Nie oglądając się podszedł do stolika 
w najciemniejszym kąciku sali, odsunął 
tabliczkę z napisem: „zajęte“ į zajął 
miejsce, czekając na kejnera Po chwili 
zjawił się kelner į rzekł cichutko: 

— Dzień dobry, pan profesor chejał- 
by coż zjeść prawda? 

— Tak jest, 

— Jak wczoraj? 

Profesor skinął tyllko lekkjm ruchem 
głowy, uważając widocznie, że temat ten 
nie zasługuje na dłuższą rozmowę Zre- 
sztą, kelner sam powinien był domyśleć 
się, że profesor nie zmieni swego menu, 
W ciągu 6-ciu miesięcy jadł przecież to 
samo, 

Profesor zmienjał tylko dwą razy do 
roku potrawy, Po upływie sześcju nije- 
sięcy żądał karty, wybierał poszczególne 
potrawy i przez pół roku miał spokój 
W ten sposób stołował się już w owej 


restauracjj przez 30 at, 
punktualnie o tej samej godzinie į spo- 
żywając obiad za tę samą cenę, Ścisłość 
przedewszystkiem, to też pan profesor 
nie pozwalał sobie na najmniejsze choć. 
by uchybienia, spożywając ciągle ię sa- 
mą poreję chleba j wsypując do zupy tę 
samą szczyptę soli 

Gdy kelner przymiósł talerz z zupą, 
profesor przypomniał mu: 

— Od jutra jem przy oknie, 

-— Wiem, panie profesorze, wszak 
jutro jest pierwszy — odparł kelner 

Przez trzy miesiące jadał profesor w 
tym ciemnym kąciku obok budkj tele- 
fonicznej, gdzie nawet we dnie pali iłę sje 
światło; przez następne zaś trzy miesiące 
— przy wielkjem oknie  wychodzącem 
na oświetloną ulicę, Menu nje było je- 
dnak zależne od miejsca Zarówno przy 
oknie, jak į w kąciku profesor spożywał 
te same danja, 

Gospodarz dawno już spostrzegł, że 
profesor przeprowadza w jego restau- 
racji jakjeś naukowe eksperymenty Na 
czem one jednak polegały, nie mógł od- 
gadnąc, 

Dziś profesor był w dobrym humorze, 
Uśmiechnął się do siebie, radośnie pocie. 
rał ręce j nawet pogwizdywał zeicha, Go- 
spodarz nisk;, gruby człowieczek z ma- 
lutkiemi oczami zbliżył się do miego i 
rzekł: 

— Dzjeń dobry, panje PARK Do- 
brze się dziś jadło? 


przychodząc 
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— Dzień dobry — odparł profesor, — 
Przestaję u pana jadać , 

— A to dlaczego? zdziwił się go- 
spodarz — Pan — mój najstarszy bywa- 
ec, opuszcza mnie? Czy ma pan profe- 
sor jakjeś powody do niezadowolenia? 

— Przeciwnie. jestem nawet bardzo 
zadowolony! Jestem szczęśliwy! — od- 
rzekł profesor z dziwnym błyskiem w o. 
czach — Osiągnąłem to, do czego dąży- 
łem. Za trzy miesjące cała ludzkość dowie 
się o wiejkiem odkryciu Pańskj lokal 
stania się sławny na całym świecie! 

— Z góry dziękuję panu profesorowi, 
alle przyznam że niezupełnie rozumiem, 
co pan profesor ma na myśli. 

— Teraz mogę panu wszystko opo- 
wiedzieć, Gdy przed 30-tu laty, jako mło- 
dy student zacząłem tu jadać obiady, za- 
obserbowałem bardzo chąrakterystyczni 
rzecz, która niepokoiła mnie do ostatniej 
chwili Nje omyliłem się w swych docie- 
kaniach Moje przypuszczenia okazały sję 
zupełnie słuszne, Przynoszę J]udzkości no- 
wą prawdę, która się nazywa, Niech 
pan zgadnia jak się nazywa?! 

— Skąd ja mogę o tem wjedzieć, pa- 
nie profesorze. — odparł zdumiony go- 
spodarz, 

Promienie apetytu! Tak, tu w pań- 
skiej restauracji odkryłem promienie a- 
petytu! , 

— Pozwalam sobje wobec tego złożyć 
panu profesorowi najserdeczniejsze ży- 
czenia,,, 


— Dziekuję! Pan zauważył chyba, że 
w ciągu trzech miesięcy siedzę tutaj w 
tym cjemnym kąciku, a przez drugie trzy 
miesiące tam przy oknie , 

— Owszem, zauważyłem, _ 

— A więc. niech pan słucha! Po 30-tu 


latach najmozolniejszej obserwacji do- 
szedłem do wniosku, żę jedząc to samo 
przy oknje co w ciemnym kąciku, przy- 
bywa mj więcej na wadzel__ , 

— Aha. 

-- Jak się panu zdaje, co to oznacza? 
To znaczy, że istnieją obok promieni sło- 
necznych także pnomienje apetytu któ- 
re mają kolosalny wpływ na organizm 
ludzkj To znaczy dalej. że judzie, którzy 
będą spożywali te same daniu przy świe- 
tle dziennem prędzej ; lepiej bedą się 
sozwijalil Czy nie warto było odkryciu 
lemu poświęcić 30 lat życia? Jak sję pa. 
nu zdaje, pamie gospodarzu? i 

— To jest bardzo ciekawe — wy, 
krztusił po krótkiej przenwie zaskoczony 
gospodarz — Tylko, widzi, pan panie 
profesorze, gościom siedzącym przy ©- 
knie dajemy zwykle większe porcje. Za 
oknem kręci się tylu ludzi, a każdy z 
nich lubj zajrzeć do talerza, Nauczyłem 
się tego od mego nieboszczyka, ojca, a on 
znowu przejął tę zasadę od mego dziad- 
ka Przecież rozumie pan profesor że in. 
teres trzeba reklamować ,, 


. Tum, C, S. 
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POD REDAKCJĄ 


„GAZETA PORANNA” z dnia 15. grudnia 1929. 


Lwów, 14. grudnia. 
Jutro odbędzie się doroczne wal- 
ne zgromadzenie LOZLA. W zwią- 
zku z tem podajemy poniżej intere- 
sujący artykuł, ilustrujacy stan i 


posłepy |. atletyki maszej w ub. 
sezonie. 
Rozwój lekkiej-atletyki lwowskiej 


posunął sie w roku 1929 znacznie na- 
przód. 

Ujawnił on się przedewszystkiem 
w padnieżieniu ogólnego poziomm, ja 
koteż w zwiększeniu się liczby czym- 
nych żawodników i ożywieniu życia 
organizacyjnego klubów. 

W porównaniu z lekką atletyką, 
polską, Lwów nieco się cofnął. Kiedy 
bowiem lekko-atletyka lwowska w r. 
1928 w tabeli tó-ciu najlepszych Pol 
ski reprezentawaną była 29 razy, to 
w roku bieżącym tylko 16 razy. Nato 
miast rozwój wszerz wykazuje olbrzy- 
mi postęp. Najlepiej  zilustrują 
cylry. 

20 klubów lekko-atletycznych, na 
leżących do LOZLA posiadało w roku 
1929 — 531 czynnych zawodników, 
zgłoszonych do PZLA. W porównaniu 


z r. 1928 liczba zarejestrowanych za- 
wodnmików wzrosła o 292%. 
Również i program sportowy byl 


w roku bieżącym znacznie obszerniej- 
zy. Podczas gdy w roku 1928 urzą- 
dzono w okregu lwowskim 29 zawo» 
dów, to w roku 1929 zorganizowanych 
zostało 26 zawodów wewnętrzno kiu- 
bowych i 54 międzykłubowych. 

Przechodząc do porównania wyni- 
ków z r. 1928 z wynikami. osiągnięty - 
mi w r. 1929, to w sprintach widać du- 
Żą poprawę. Zawodników biegpaących 
100 m poniżej 12 sek. dziś jnż nawet 
zliczyć nie można, aby zaś setkę wy- 
grać na jakichkolwiek zawodach, to 
musi się osiągać czasy 11.3 lub 11.4 
sek, Pozatem czas 10-go ma 100 m 
lepszy o 0.20, ma 200 m o 0.4 sek. 

400 m bez zmian, zresztą b. słaby 
punkt dla reprezentacji Lwowa, 

W biegu na 800 m ustanowił Sa- 
waryn nowy rekord okręgu Z czasem 
2:032 i pomimo to nie potrafił się 
usadowić w 10-«ce najlepszych 800-set 
metrowców Polski. 

Bieg 1500 m wykazuje postęp, wy- 
nik 10-go lepszy o 10.8 sek. 

W biegach na 5.000 i 10000 m 
poza Sawarynem, który w Polsce po 
Pełkiewiczu osiągnął drugie miejsce, 
wyniki słabe, 

Biegi przez płotki, to bolączka Lwo- 
wa. W dziedzinie tej nie tylko brak 
wyników, ale brak wogóle zawodni- 
ków, tak że np. wskułek braku zgło- 
szeń mawet na mistrzostwach okręgu 
bieg 110 z pł. nie mógł dojść do 
skutku. 

Biegi sztaletowe 4x100 i 4x400 
również nie wykazują żadnego poste- 


to ; 


pn. Tegoroczny wynik w nej | 
4x100 gorszy jest od tamiogorocznoego, 
osiągniętego przez przemyską Polonję 
o 0.6 sek. 

Ze skoków jedymie tyczka wykazuje 
duży pozsłęp. W roku ubieglym wyso- 
kość 3 m przekroczyło zaledwie 3 za- 
wodników, w r. 1929 zaś 8-miu, wynik 
10-go lepszy o 25 cm. Że skoczków 
w wyż jedymie Nowosad zasługuje na 
wyróżnienie, który swym skokiem 
1.78 m uplasował się ma pienwszem 
miejscu w Polsce. 

Rzuty również wyłkazały znaczną 


poprawę. W kul Puchatski godnie za- | 


słąpił Barana, ustanawiając nowy re- 


Bilans Iwowsktej lekko 


| 
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kord okrępu w rzucie jednorącz 13.80, 
oraz rekord Polski rzutem oburącz 
25.60. Z miotaczy oszczepem zasługuje 
na wyróżnienie Krysków, zawodmik z 
dużym talentem, który w roku bigz. 
wynikiem 53.72 zająi w okręgu pierw- 
sze mieisce przed mistrzem Smakul- 
skim. Talemt ten jednak może się zmar 
nować wskutek prowincjonalnej poli- 
tyki wychowawcy szkolnego. 
Wieloboje ogółem nie posunęły się 
naprzód, a mawet 10+bój z powodu 


| słabych wyników został unieważniony 


przez LOZLA, 
L. Jaskalski, 


Wyjazd Pogoni do Wiednia. 


„GAZETA PORANNA“ MA ZAPEWNIONE SPRAWOZDANIA, 


Lwów, 14. grudnia. 

W dniu dzisiejszym wyjeżdża dru- 
żyna hokejowa Pogoni wzmocniona 0 
graczy Lechji i LFŁ do Wiednia, gdzie 
16. i 18. bm. rozegra zawody Z W. E. 
V. IB względnie Pótzlemsdorier S. C. 

Sytuacja drużyny bwowskiaj Jest o 
tyle niewygrduą, że brak lodu unis- 
możliwił przeprowadzenie racjnnałnego 
treningu, który ograniczył się tylko do 
pilnej zaprawy suchej. W tych warum 
kach byłoby to wprost cudem, gdyby 
hokeislom naszym udało się osiągnąć 
dobre wyniki. 

Wyjazd za granicę jest jednak wska 
zany o tyle, że przez grę z obcymi 
przeciwnikami gracze nasi wiele mogą 
skorzystać, lembardziej, że wiedeński 
hokej zalicza się da czołowej klasy 
kontynentalnej. Pólzleinsdorier S$. C. 
zajmuje w Wiednmu drugie miejsce i 
dał w ub. roku wią część graczy do 
reprezentacji,  goszezącej w Krynicy. 
Również zespół I. B. W. B. V. przed- 
stawia się dobrze, już choćby ze wzglę 
du ma doskonałe wzory i wielką tra- 


dycję klubu. Pozatam będą hokeiści 


lwowscy mieli możność przypałtrzeć 
się grze „Gamhridge”, który w tym 
Gzasie również gości w Wiedniu. 


25.1 26. hm. wysłąpi Pogoń w drodze 
powrolmej w Opawie, pozatem przewi- 
dziane są jeszcze w międzyczasie Wy- 
slepy na prowincji ausłrjacjkiej. 

Ekspedycja składać się będzie z: 
Stiworzeńskiego,  Mauera, Zimmera, 
Weissberga i Pogoni oraz prawdapodo- 
bnie Sokołowskiego i Kurczaka z Le- 
chji i Sabińskiego z TŁ Zbyszek Ku- 
char bawiący 'w Gieszynie, dołączy się 
w Dziedzicach, natomiast Wacław Ku. 
char zmuszony jest ze względów za- 
wodowych zrezygnować z wycieczki. 
Ekspedycję prowadzi prezes LOZH p. 
red. $iiszermann. 

Sprawozdania z występów drużyny 
lwowskiej na terenie zagranicznym 
otrzyma. redakcja „Gazety Poranunej* 
jak zwykle w drodze telefonicznej i 
korespondencyjnei od swego redaktora. 
sporlawego p. N. S- 


Dokoła zielonego stolika. 


ROZSTRZYGNIĘCIE PROTESTU WARTA—TURYŚCI ODŁOŻONE. 


Lwów, 14. grudnia. 

Oczekiwane z wielkiem maprężeniem 
przez najszersze sfery sportowe Polski 
posiedzenie Zarządu głównego Ligi, 
mające zadecydować ostatecznie o lo- 
sach protestu Warta—Turyści, a co za 
tem idzie też o mistrzostwie wagiędmie 
spadku, nie przyniosło rezultatu, Roz- 
Slrzygnięcie protestu powyższego od- 
łożone zostało ze względów formalnych 
na 20. bm. Turyści opanli się bowiem 
o przepis, który makazuje zawiadomić 
ktub, którego sprawa znajduje się na 
porządku dziennym, na siedem dni 
naprzód o terminie posiedzenia zarzą” 


dn. W danym wypadku Turyści za- 
wiadomieni zostali nie ma siedem, lecz 
na 5 dni naprzód. 

Tak więc gra przy zielonym stolikm 
trzymać będzie nadal w napięcim za- 
interesowanych, stając się zwolma po- 
śmiewiskiem już mie tylko sfer spor- 


towych kraju, ale i zagranicy. Prasa 
zagraniczna skorzystała bowiem z 
wdzięcznego tematu i rozpisuje się 


szeroko o mistrzosbwach polskiego pił- 
karstwa, gdzie korekturę tabeli prze- 
prowadza się w wiele tygodni po nkoń- 
czeniu rozgrywek, oliwierając pale róż- 
nego rodzaju nadużyciomu 


| 
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NARCYZA SUSSERMANNA. 
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Bez względu ma to, jaki obrót 
weźmie cała ta sprawa. dziś Już 
stwierdzić możma, że tegoroczne mi- 
strzostwa są jednym wiełkim skanda- 
lem i nie przysporzą bynajmniej pol- 
skiemu sportowi splendoru. 

Władzom mpikarskim w Krakowie 
zarzucano zbyt wielką fomnakstykę i 
przesadne gmeranie w  paragratach. 
Warszawa dawno już prześciąnęła sło- 
licę podwawelską, z ią może różnicą, 
że w Krakowie trzymano się kurczowo 
litery prawa, a stolica wykazuje raczej 
dążność do wielkich odchyleń., Wro- 
dzony szeroki gest i ignorancja, gdy 
chodzi o podstawowe nieraz zasady 
święcą pełny trinmi. 

Bałagan obecny spowodowały prze- 
dewszystkiem władze administracyjne 
piłkarstwa polskiego, to też od: mich 
należałoby rozpocząć energiczną „czy 
stkę', 

—1, — 


$statn'e zaw” dy seztru 


Lechja gra w niedzielę z Ukrainą 
Lwów, 14. grudnia. 
Przyjacielskie zawody między pow. 
drużynami odbędą się w dniu 15. bm., 
tj. w niedzielę o godz. 11 przed potud- 
niem na boisku sportowem „Cytadela. 
Obie drużyny wystąpią w pelnych 
składach, Zawody powyższe zapowia- 
dają się bardzo interesująco, a to z pa- 
wodu dobrej formy Lechji, jak też 
i Ukrainy, 
—r— 


Stało komunikaty 
SW.eGJWO. 
Lwów, 14. grudnia. 

Dzięki staranwu: lwowskiego Okrę- 
gowego Związku Narciarskiego, nar- 
ciarze lwowscy stale będą infonmowa- 
ni o stanie pogody w Sławskm, które 
jest celem niedzielnych wycieqzek. 
Stałą służbę informacyjną udało się 
uruchomuć jedynie dzięki uprzejmości 
prezesa poczty p. Moszocy oraz naczel- 
nika wydz. hydrograficznego wojewódz 
twa. Biulctyny śniegowe pojawiać się 
będą w bwowskiej prasie stałe w so- 
botę rano, 

———— 


Różne. 

Doroczne walne zęqromadz. LOZLA 
odbędzie się jutro o godz. 10-tej przed 
południem w lokalu Pogoni przy ulicy 
Rutowsklego 23. 

Walne Zgromadzenie Sekcji P. N. 
Hasmonei odbędzie się w niedzielę 
15. bm. o godz. 10 w sali klubowej, 
ul. Friedmichów 5. 

' Skocznie narciarskie. LOZN. przy- 
stępuje w najbliższych dniach do bu- 
dowy dwóch nowych skoczni. Słaną 
one na Pohulance oraz w parku Kiliń- 
skiego. Skocznie mają sadanie wy- 
lacznie treningowe, natomiast skocz- 
nia na Zmiesieniu zarezarwawaną Zos 
stanie dla celów, reprezentat yjnych, 


SBE 


„GAZETA PORANNA” z dnia 15. grudnia 1929. 


KRONIKA Bomba łzawiąca w domu nociegowym 


ZMUSIŁA 400 OSÓB POGRĄŻONYCH W ŚNIE DO UCIECZKI NA ULICĘ. 


GRUDNIA | 


Sobota 
Nika rego 


TIE 


REDAKCJA BEZWARUNKOWO MANU. 
SKRYPTOW NIE ZWRACA 
me nasa 
TEATR WIFLKI: 


Sobota, 14, grudnia: o godzinie 3 30 
„Cudowny pierścień" przedstawienie dla 
dzieci ; młodzieży szkolnej — ceny naj- 
NIŻSZE, 

Sobota, 14 grudnia o godzinie 7,30 
„Księźżnczka Chicago“ operetka Kaima- 
na — premjera, 

"Niedziela, 15, śikizia o godz, 3,30 
„Artyści sztuka w 4-rech aktach w 6-ciu 
odsłonach, 5 

` Niedziela 15 grudnia o godz, 7,30 


„Ksieżniczka Chicago", 


TEATR MAŁ y: 


Sobola, 14 grudnia o godzinie 7,30 
„Adwokat j róże" gośc, wyst W, Bry- 
dzińskiego. 

Niedzyela, 15, grudnia o godz, 3,30 


„Słomiani wdowcy“ ~ 


* Niedzidła 15 grudnia o godz, 7.30 


„Adwokat j róże" gośc, wyst, W. Bry- 
dzińskiego, 
Łó 
TEATR REWII „GONG%, 
Sobota 14, bm. godz, 730 į 9,30 


„Gong Jazz" Zniżki ważne, 

W niedzielę, 15. bm, o godz 12 w 
poł poranek rewjowy pt „Ostrożnie na 
zakrętach" po cenach całkiem zniżonych, 


O godz. 730 i 9380 wieczorem „Gong 
Jazz”, 
Zniżki nabywać można codziennie w 


dyrekcji teatru „Gong* (gmach Collo- 


scum) od godz. 730. do 11 wieczór, 
i REPERTUAK KINOTEATRÓW: 
APOLLO: „Pod pręgierzem hąńby* 
Vilma Ranky, 
CASINO: „Zaginiony testament", 


z 


CHIMERA: „Kaprys Księżnej” | 

COLOSSEUM: „Tajemnica wagonu 
pocztowego“, = 

GRAŻYNA: „Żar miłości” 

FATAMORGANA: „lej pieprzyk”, 

KOPERNIK: , Pat ; Patachon , 


LEW: „Serce 'Ulicznicy*, 
LUNA: Richard Dix „Tim Me Coy“ 
MARYSIEŃKA: „Pat į Patachon” 
OAZA: „Trzykrotne wesele", 
PAŁACE: „New York w nocy“ 
zdjęcia z pogrzebu błp dra Reicha, 
„PASAŻ: „Rex. Bell obrońcą kobiet” 
PAN: „Ziemia obecana“ 


ora? 


POLONJA. „Sportowiec z miłości” 
PROMIEŃ: „Ostatni rozkaz” 
STYLOWY: „Następca tronu“ 
UCIECHA: „Dzikuska”, 


Wiadomości teatralne. 


Dzisiejsza premjera „Księżniczki Chi. 
cago”, pięknej operetki Kalmana w Tea- 
trze Wielkim zapowiada się rewelacyjnie, 
Ostalmie to dzieło ulubionego kompozy- 
tora nic ustępuje mełodyjnością motywów 
muzycznych, pięknem pieśni, bogactwem 
jmstrun'entacji, poprzednim jego utwo- 
tom, jak-np „Księżniczka Czardasza”, 
która rozyłosiła jne Kalmana po całym 
świecie Dyrekcja teatrów Iwowgkich, te- 
ma klejnotów, lekkiej muzyki daje slo- 
sowną qprawę, Jak najbardziej slaranna 
obsada z lenprem warszawskiej operetki 
Waąwrzkowjczem na czele, z udziałem u- 
lubicńców Lwowa: Korabianki, kuligow- 


skiego, Tatrzańskiego Szoslandau, Rusz- 
kowskjego itd., oraz z udziałem dwóch 


primadón (które bedą śpiewały lytułową 
partją nua zmiany); tłumy chóru i staty- 
stów (przeszło 100 osób) na scenie, girisy 


w- licznych i pomysłowych  ewvłuejach, 
wspaniałość wystawy, przepych  hostju- 
mów, nowe efekty świetlne —- wszystko 


to wróży premjerze „Księżniezki Ghica- 
go"  pierwszórzędny sukces; Z powodu 
wielkich kosztów, jakie poniosia -dyrek- 
cja zmżki'na sobotę, dn 14, i niedzielę, 
dnia 15 bm nje są ważne, 

„Cudowny pierścień" dja dzieci į mło. 
dzieży powtórzony: zostane. dzjsiaj o go- 
dzinie 3 30 popołudniu po cenach niezwy. 
kie niskich, O powodzeniu tego wspania- 
łego widowiska przemawiającego do u- 
mysłów młodocianych świadczy, że balety 
pado: przedstawienie są juź prawie wy- 
sprzedane 

Popoludniówkę niedzjelną w Teatrze 
Wielkim wypełni sensacyjna sztuka amc- 
rykańska „Artyści, grana obecnie na 


(Telefonem od naszego korespondenta ; 
r 


Warszawa, 13. grudnia. (st). Nocy 
dzisiejszej w domu noclegowym przy 
ul. Dzikiej t. zw. „Cyrku'”, ktoś z mic- 
szkańców rzucił na salę główną, w 
której spało 400 osób, bombę łzawiącą. 
Wskutek. huku wszyscy zerwali się na 
nogi i w tej chwili poczałi duszność i 
swędzenie oczu. Powstało wielkie za- 
mieszanie, wszyscy rzucili się do wyj- 
ścia, przy którem wytworzył się zator. 


„dzieci. 


Tłum szalejących na wpół ubranych 
wybiegł na niicę. Wszyscy płakali jak 
Po kilkunastu minutach na o- 
pustoszałą salę wkroczyła policja i za- 
łykając sobie nosy z zamkniętemi o- 
czyma tworzyła okna, by przewie- 
trzyć salę. Przystąpiono do śledztwa, 
by zapobiec na przyszłość podobnym 
wypadkom. 


wszystkich scenach Europy j Polski z ol- 
brzymim sukcesem, Jest to bezwzględnie 
ostatnie przedstaw,enie tej nowości .re- 
pertnarowej, 

W Teatrze Małym dziś į jutro ostatnie 
występy znakomitego W, Brydzjńskiego 
w komedjj Szaniawskiego „Adwokat į ró- 
że“, która słusznje została uznaną przez 
prasę jako najpiękniejsze dzieło polskiej 
twórczości dramatycznej doby obecnej, 
Doskonała obsada oraz piękna dekoracja 
Balka dopełniają prawdz wje artystycznej 
całości 

Popołudniu o godz, 3,30 w niedzicię 
dn 15, bm, w Teatrze Małym pyszna far- 
sa Hopwooda ,„Słomiani, wdowcy“, tryska 
jąca humorem į radością życia, będąca 
zarazem wesołą satyrą na modern mał- 
żeństwa, Zawrotne tempo, dużo dowcipu 
w djalogu i sytuacjach bezpośrednia zdro 
wa wesołość oraz daskonała gra arty stów 
stwarzają z tego pnzedstawienia miła 107 
rywkę ; prawdziwy wypoczynek dla ner- 
wów, 


* 
TEATR REWJI „GONG“. 

Rewja „Gong Jazz” skupia w dalszym 
ciągu lwowską publiczność, która pragnie 
spędzić wesolo wieczór i dosyta się u- 
mać, Wesołe skełsche i piosenki, dosnw 
nala muzyka „ piękne dekoracje dają. do- 
skonalą calość uzupełnioną efektownem 
"tańcami. Rewia ta graną będzie jeszcze 
kibka dni. Zniżki ważne. Garderoba nic- 
dbowiazkowa. W niedzietę 15. bm. o go 
dznie 12 w południe, poranek rewiowy, 
Odegraną zostanie rewia „Ostrożnie na 
zakrętach“ po cenadh calkiem zniżonych. 
Od poniedziałku rewja „Gong Jazz” graną 
będzie tylko raz dziennie o 7.15, « o godz 
9.30 graną, będzie sztuka Mllerhamda-Ró 
żyekiego pt, „Ściana placza”, 


Egon Petri, mistrz fortepianu grać bę- 
zie we Lwowie 17. bm. Tegoroczny pro- 
gram świetnogo piamisty obejmuje szereg 
nowydh kompozycji o wysokiej warlości 
kłasycznej i służyć może jako wzór stylu 
i sztuki odłwórczej. 

* 

Ku uczczeniu pamieci Mieczysława 
Sołtysa urządza Polskie Towarzystwo Mu. 
zyczne w niedzielę, 15 bm, Koncert nad- 
zwyczajny z programem obejmującym 
dwa okazałe dzjeła z dziedziny Xlasycz- 
nej kteralury, Pod artystycznem kierow- 
nictwem Dra Adama Sołtysa wykonane 
będzie słynne „Requiem“ Mozarta, w któ 
rem odśpiewają partje solowe panie S, 
Frischowaą j K, Inasjńska, oraz pp T. 
Szymonowicz i J Bender, Ponadto wzno- 
wioną będzie część iT, z „Eroiki* (trze- 
ciej Symfonją Beethovena) czyli „Marcia 
lunebre' W uroczystym koncercie ku 
czci Śp. dyrektora Tow Muzycznego M 
Sołtysa współdziałać będą Chór i wrkie- 
sira Pol Tow, muzycznego oraz Człon- 
kowe orkiestry Teatru Miejskiego Po- 
ozątek produkcji o godz, 12 w południe, 
Muzykajne sfery lwowskiej publiczności 
zgronyadzą się niezawodnie kcznie w ce- 
lu zamanifestowania swego żalu po zgo- 
nie znakomitego kompozytora polskiego, 
który podczas Swej 30-letniej działslno- 
scj na stanowisku artystycznego Dyre- 
klora Tow muzycznego i Konserwalo- 
rjum lwowskiego położył tak wielkie za- 
sługi dlą rozwoju tych instytucyj © wzbo- 
gacjł polską Tjteruturę muzyczną wspa- 
niałemi dziełami o pierwszorzędnej war. 
toscj kompozytorskiej, 

4 LI 
Z miasta. 


Frzęd Świętami Bożego Narodzenia po- 
myślmy, aby one i sierotom trochę radości 
przyniosły, „Rodzina Sieroca* dzieci po 
poległych w „Obronie Lwowa“ prosi gorą- 
co o najdrobariejsze choćby datki, jak rów- 
nież o przysyłan:e do Zakłwłu ul, Szy- 


monowiczów 6. wszelkich przedmiotów. 
jak odzież, książki, gry, zabawki, które w 
niejednym domu już bezażyteczne, Lyle 
radości tam jeszcze qwzyniosa. Pozatem 
pros: „Rodzina Seroca™ by wszelkie świą 
tęczne cukierki, kamelki, ozdoby na drzew 
ko. a także horbalę, kawę, podarki tyto- 
niowo, karty do gry, zakupywać w sklepie 
przy pł, Marjackim 10, z którego cały do- 
ohód idzie na utwrzwmanie Zakładu. 


K omunikaty. 


() Uroczysta Akademja ku czri Marji 
Curie Skiodawskiej. Celem uczczenia zna- 
kamitej wodaczki Marju Curie akłodowskież, 
której odkrycia pnzyniosły światu tak ol- 
brzymie dobrodziejstwa w dziedzinie lecz- 
nietwa, odbędzie się w niedziełę dnia 15, 
bm. staraniem Źwiąaku Precy Obywatel- 
skiej Kobiet ; Stow. Kobiet z Wyższem 
wykszłałceniem w sali ratuszowej o godz. 
11, rano Uroczysta Akademm z następują- 
cym przgramem: Hymn Rzeczypospolitej 
Polsk:ej odźpiewa Chór Związkowy Naucz, 
Szkół Powsz. Nastąjpią pnzemówienia prof, 
dra Stanisława Lori i dra Anny Błhaszo- 
woj Na zakończenie Połonez Moniuszki 
udśpiewa Chór. Wstęp wolny. Dobrowolne 
daik, na budowę Instytatu radowego im. 
Garie Skłodowskiej w Warszawie, Liez- 
nym udwalem w Akademi i poparciem 
pięknego cen winno społeczeństwo. złożyć 
hoti wielkiej uczonej, przynoszącej chlnbę 
naszemu narodowi, 

Akodamja ku czci Oratrzkowej. Dnia 
15, bin, o godz, 1l-tej rano odbędzie się 
uroczysta Akademia ku cze: Elizy Orzesz- 
kawe: onaz otwarcie r poświęcenie „Czy- 
teini dza kobiet" w sali dama oświałowe- 
go TSL, al. Czarnieckiego 1 1l, p. 

Odarzyt. W sobole 14. bm. 
uduędzie się w sali przy ul, 
posiedzenie Oddziału Lwowskiego Pol. 
Tow. Przyj, Astr. z odczytan Dra E, Sten- 
za pl. „O bmdowie fizycznej słońca". Po 
udczycie odbędzie sie zebramie walic. 

Komitet Dzielnicy I, LOPP, we Łwo. 
wie, ul Ossotńskich 1 10, H, p. komu- 
nikuje, iż obecnie urzęduje od godz, 3. 
da 5, popołudniu 

J'uńrięcenie Domu Oświatowego na 
Persenkówee, W niedzielę, 15 hm, urzą- 
dza Teatr į Chór ludowy na Persenkówce 
poświęcenie „Domu Ludowego“ z mastr- 
pującym prograniem: Godz, 9,30 rano 
Msza św w kościełe paraf, św' Mikolaja 
we Lwowie, Godz 16, poświęcenie „]Do- 
inu Ludowego“, Godz, 18  Przedstawie. 
nje sztuki L, Rydla pt „Z dobrego ser- 
ca”, odegra zespół Teatru i Chóru Ludo- 
wego madto produkcje własnej Orkiestry, 
Autobusy nwejskie odchodzą na Persen- 
kówkę z pl Marjackiego od godz. 15,20 
(co 20 minut), 

Njedzjelne popularne wykłady z higje. 
ny. W niedzielę, 15, bm wygłosi w Kino 
teatrze „Marysieńka“ (plac Sinoiki) Dr, 
Jan Danielski, wykład pt „Walka z gru- 
złicą w Stanach Zjednoczonych Ameryki 
a u nas“, Wykład objaśnią przeźrocza i 
filmy Początek © godz, 11 przedpoł. 

Polskie Towarzystwo Filozoficzne W 
sobotę 14, bm., odbędzie się o godz 1-ej 
wieczór w Seminarjum fHozofjcznem U- 
nywersytetu (gmach posejmowy! 297 po. 
siedzenie naukowe na którem Dr Leo- 
pold Blaustein wygłosi odczyt pt. „O ro- 
dzajach reprezentacji psychotogicznej', 

Polskie Towarzystwo Filologiczne 
iKoło Lwowskiej Walne Zebranie odbe- 
dzie się w sobotę 14 bm. o godzinie 18. 
w sali IX na I p. w Uniwersytecie przy 
ulicy Marszałkowskiej I 1. Odozyt wy- 
głosi: Prof, Tadeusz Bocheński: Wyobraź. 
nia i serce (Przechadzka po kwietnjku 
jońskiej poezji epjckiej); 2) Sprawozda- 
nie roczne; 3) Wybory uzupełniające 

Połskie Tewarzystwo Matematyczne. 
Posiedzenie naukowe twowskiego oddzja- 


m 


o godz. 7 w. 
Diugosza 8 


mm |. R © Mz |. mami w p "p 


'hteratury: 


Nr. 9072 


łu odbędzie się J4 bm, o godz 20,15 w 
sali I. Uniwersytetu J. K, Porządek 
dzienny. 1 P J, Schreger: O zagadnieniu 
PP, Sachsa į Banacha, 2» Sprawozdanie z 
Doc Dr, St, Kaczmarz, 

„Andrusy* po raz 2-gi na Scenie 
„Gwiazdy“. Powodzenie. tego arcy-weso- 
łego wodewiłu, do którego komponował 
muzykę Kaz. Abratowskj, skłania wypró- 
bowany zespół „Sceny Gwiazdy” do po. 
mownego przedstawienia 15, bm Począlek 
przedstawienia o godz, 7-mej, koniec o 
10-toj wjecz_ 

Wydział „Gwiazdy“ ]wowskiej zewja. 
damia Członków Stowarzyszenia, Że mio- 
gą ubiegać się o bezzwnotny, zasiłek z 
fundacji śp Ksjęcią Hieronima Lubomir- 


skiego, której odsetki przeznaczone są 
corocznug dła jednego ż członków „Gwia. 


zdy“ lwowskiej celen dopomożenia mu 
w otwarciu samojstnego warsztatu pracy, 
Nadmjenęą się przytem, że ubieganie się 
o ten zasiłek przysługuje tylko członkom 
Slow. „Gwiazda”, jnne podania pozosłąna 
nieuwzględnione Bliższe informarje co- 
dzi .ennje wieczorem w Biurze Stowarzy- 
szenia, gdzie też należy wnosić podania, 
najpóźniej de msedzielj 15, grudnia br. 
Sokół IV na Łyczakowie wznawia w 
Tay mredzjelę t5, bm o godz. 
7.mej znakomitą komedję w 3 aktach, 
słynnej autorki Gabrjeli Zapolskiej pt, 


„lech Czworo” 
—— 


Kronika Bari 


(—) Włamania i kradzieżą, Nieznani 
sprawcy włamali się wczoraj do miesz- 
kania Kmanuala Bracka przy ul. Krnaszew- 
skiego 19a i skradli 6 ubrań, wa futra 
damskie, raglan, palta, 3 kapy, narzulę 
na olaman, zegarek stolowy, uraz bieli z- 
nę męską i datnska, niestwierdzonej na ra- 
Ze wartości. — Z okna wystawowego 1e- 
slaurachi Salomona Buchstaba przy ul. 
(wódeckiej 44 skradziono wczoraj 40 fla- 
szok wódek wartości: B85 zł. — Z biura 
Stełanu Filipowicza, przy ul, Janowskiej 

90, skradziono wczomj maszynę do pisa- 
nia marki „Remington wartości 80 doła: 
rów. 

(—) Aresztowania, Do aresztów poli- 
cyjnych oddano wczoraj: Kazitnierza Capa 
za kradzież opahı na szkodę Ozwsza Fim. 
kolstelma, przy ul. SŚnopkowskiej |, Jana 
kmieci przytrzymanego na gorącym u 
czy nku kradziezy, do piwnicy lzydora Dria 
gera, Andrzeja Didlicha za kradzież tagia- 
nu ma szkodę Pawla Ghachly, Hersza Birn 
Drama, kupea z Radomia za oszustwo, do- 
konune przez fałszowanie podpisów na 
wekslach na kwotę 485 zł na szkodę swe- 
go brata Seliga Binnbuuma, oraz Jana Ho- 
rodecznego, przytnzymanego na gorącym 
uczynku usiłowanej kradzieży naczynia Z 
mlekiem na pl. Unji Brzeskiej. 

(—) Uyganka wywróżyla sobie 105 zł. 
Helena- Fritz, zam, przy ul. Zólkiewskioj 
14, donrosła policji, że wczoraj rano przy- 
szła do jej mieszkania cyganka, celem wró 
żenia jej, a po jej odejściu stwierdziła brak 
torebki zawierającej 105 zl. 

(—) Pedrakianie znąku towarowaga. Na 
podsławie domiesienia formy Bracia Tarta” 
kower, Rynek 14, przeciw Feiwlowi Pol- 
kesowi kupcowi przy ul. Słonecznej 3 o 
ipodralbianie znaku towarowego  „Kilucz” 
dh cukru waniliowego na szkodę  fimny 
Bracia Tartakower zakwesłjonowano u Pol 
kesa elykietę do opakowania, stanzę, oraz 
gotowe towary łącznej wagi 430 kg. i od- 
stawiono do sadu 

(—) Nagły zgon emeryt gen w restau- 
racji, Wczoraj wieczorem w restauracji 
Niedźwieckiego, przy ul, Akademickiej 
24, bawił na kolacji emeryt generał bry. 
gady wojska austr. 79-|etnt Karol Pinkel, 
W czasje spożywania dania gen, Finkel 
nagle zasłabł i po kilku chwilach zakoń. 
czył życie Przybyły lekarz Pogotowia ra. 
tunkowego stwierdził już śmierć, Na po- 
lecenje lekarza dzielnicowego zwłoki za. 
brano do medycyny sądowej. 

(— Ogień strychowy, Wczoraj okola 
godz 9, wiecz zaalarmowano Straż po- 
żarną, że w realnoścj przy ul, Karmelic- 
kiej $ na strychu powstał ogień, Gdy 
tren straży poż przybył na miejsce, cały 
strych zajęty był płomienjami Straż po- 
żarna po godzinnej energicznej akcji ra. 
tunkowej ogień umtiejscowiła Policja 
prowadzj dochodzenia celem  ustalenią 
przyczyny poźaru, 


WARSZAWIANKA 


w Zakopanem. 


Pensjonat po gruntownej rekonstrukcji 
otwarty na sezon zimowy, Pokoje z u- 
trzymaniem po niskich cenach, Wykwint. 

na i obfita kuchnia, 9446-4 


r 


V. Lista uczestników 


Konkursu świątecznego ‚Gazety Porannej“. 


Lwów, 11 grudnia, 

2211 Dawid Lubianjków Chorostków, 
2212 Władysław P.tuła Zaleszczyki, 2213 
Józef Bogdanowicz Włodzimerz woł, 
2214 Wacław Roja Koniuchy, 2245 Stani- 
sława Krańska, Stąnjsławów,2216 Franci- 
szek Sierota Libusza 2217 Józef Dorn- 
busch Dubiecko,2218 Matylda Kossakowa 
Lwów, 2219 Antonina  Domaradzka 
Lwów, 2220 Ignacy Wykus Borysław 

2221 Franciszek Habrat Krosno, 2222 
Zotja Szawłowska Grudzjądz, 2223 Wan. 
da Krzyżanowska Narajów, 2224 Włady- 
sław Narolski Tarnopol 2225 Władysław 
Piotrowski Podnajce, 2226 Józef Pjotrow. 
ski Oskrzesińce, 2227 Zbigniew Makowiec 
kj Tłuste, 2228 Lusia Dornfest Droho- 
bycz, 2229 Bronjsław Jacobi Sambor, 
2230 Eugenja Sochacka Sieniawa, 


2231 Dr, M _ Gallet Mosty Wielkie, 
2232 Abraham  Kupozyk  Stanisłówka, 
2238 Klementyna Herbstowa Łańcut, 


2234 Andrzej Godlewicz Kępno, 2235 An- 
drzej Krywald Zakopane, 2236 Abraham 
Lans ZEW 2237 Kazimierz Hajduk 
Basznia Dolna, 2238 Zofja Nowodworska 
Białystok, 2239 Anna Biernacjkowa, Ko. 
sów, 2240 Helena Kulczycka Borysław 
224i Marja Gałkaniewicz Stanisławów, 
22ł2 Franciszka  Siarozyńska  Stanisła- 
wów, Z Bernard Feuerstein Mikut- 
czyn, 2244 J Łazarski Tatarów, 2245 Wła 
dysław Ostradał Stanisławów, 2246 Anna 
Oieksyn Złoczów, 2247 Stanisław Glaser 
Borysław, 2248 Władysław Prystaj Bory- 


sław, 2249 Irena Rossmanith Sielec Bień 
ków, 2250 Helena Jakubowska Horo- 
denka, 


2251 Felicja Bjsikiewicz Lwów, 2252 
Józef Kozłowski Lwów, 2253 Julja Łapka 
Lwów, 2254 Jakób Manz Lwów, 2255 
Ryszard  Strycharski Lwów 2256 
Vrancjszek Prokopowicz Lwów, 2257 M, 
Messing Lwów, 2258 Ignacy Gelles Lwów, 
2259 Antoni Gollinger Lwów, 2260 Kazi- 
mierz Antonowjczą Brzeżany, 

2261 Herbert Renner Lwów, 2262 Alij- 
na Lippoman Lwów, 2263 Bronisław Cha. 
bło Lwów, 2264 Rsawera Unicka Lwów 


2265 Władysław Kozicki Chodorów, 2266 
Jakób  Fechtner Lwów, 2267 Józef 
Olszanecki Lwów, 2268 Leon Luhbliner 
Lwów, 2269 Leon Schmidt Stebnik, 2270 
Józef Knura llińce. 

2271 Michalina Szymańska Fwów, 
2272 Fugenja Triebwasser Stryj, 2273 


Zygfryd Zucker Stanisławów. 2271 W, A 
Hawepñski Stary Sambor, 2275 Franci- 
szek Czueczkiewjcz Jarosław, 2276 Józef 
Krumholtz Dona, 2277 Zdzislaw Fal- 
kowski Lwów, 2278 Zofja Miczyńska 
Lwów, 2279 Tomasz Nawalny Jaworów, 
2280 Eugenjusz Dwornik Lwów, 

2281 Władysława  Moździerzówna 
Twów, 2282 Izydor Fjscher Sambor, 2283 
Władysław Kamiańsky Sambor, 2284 Kle- 
mens Seniów Lwów, 2285 Włodzimierz 
Bolechowskj Przemyśl, 2286 Wala Ptasz- 
kówną Lwów, 2287 Adam Kowal Stani- 
sławów. 2288 Alfred  Chruszczewski 
Lwów, 2289 Emilja Pollowa Lwów, 2290 
Adolf Hochecker Lwów, 

299] Wilhelm Kreyczi Lwów, 2292 
Anna Turczyn Lwów, 2293 Marja Piro- 
żyńska Przemyśl, 2294 Marja Jasińska 
Lwów, 2295 Kazimierz Dzjamskj Lwów, 
2296 Mieczysław Zawadzki Skwarzawa 
Nowa, 2297 Stefan Pazuniak Lwów, 2298 
Wandą Jahłońska Lwów, 2299 Sara Gott- 
lieb Lwów, 2300 Kazimierz Komorowski 
Lwów 

2301 Karol Schwejlzer Lwów, 2302 Jó- 
zef Lewicki Stryj, 2303 Halka Grabowa 
Lwów, 2301 Władysław Kociołek Lwów, 
2305 Roman Pazuniak Lwów, 2306 Stani. 
sław Górsky Lwów, 2307 Jan Majewski 
Warszawa, 2308 Bracja Schilling Stani- 
słąwów, 2309 Józefa Łuczak Lwów, 2310 
Olga Mrycówna Lwów, 

2311 Jan Stupiński Lwów, 2312 Wła. 
dystaw Lesuk Włodzimierz, 2313 Magda- 
lena Antoniewicz Lwów, 2314 Anna Za- 
gulak Przeworsk, 2315 Karolina Studeny 
Rawa Ruska, 2316 Gizela K]imczakowa 
Stanisławów, 2317 Stanisław Guga Pod- 


horodyszcze, 2318 Fryderyka  Eigenfeld 
Bołszowce, 2319 Zdzisław  Gergowicz 
Lwów, 2320 Józef Lechicki Lwów-Za- 


marstynów, 

2321 Salomea Horszowska Dolina, 2322 
Jgnacy Kowandą Skole, 2323 Witold Ożga 
Żółkiew. 2324 Zofia Balowa Bóbrka, 
2325 Władvsław Gromadzki Bóbrka, 2326 
Jan Gawroński Dolina, 2327 Adam Szcza. 


wiński Lwów, 2328 Zbigniew Kam ński 
Szczerzec, 3329 Ludwik  Mirosławski 
kraków, 2380 Marja Lesikiewiczowa 
akwarzawa, 
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2331 Franciszek Frydrych Zbaraż, 2332 
Albin Kolloros, Sygmówka Wielka, 2383 
Michaljna  Wiszmowska Stanisławów, 
2334 Józef Stasik Bolechowce, 2335 Teo- 
dor Ułanów Lwów 2336 Bronia Błątier. 
feind Kołomyja, 2337 Eugenjusz Kantor 
Buczacz, 2388 Konstanty Marek Oleszy- 
ce, 2339 Jerzy Krzanowskj Lwów, 2340 
łlelena Biernacka Lwów. 

2341 Olga Wiszniewska Lwów, 
Franciszek Arendarczyk Borysław, 2343 
Stanjsław Maciejewski Tyśmienica 2344 
Kazimiera Dzięciołowwska Lwów, 2345 Ka- 
tarzyna Sabatowicz Drohobycz, 2346 Jó- 
zel Lang Drohobycz, 2347 Józet Brennen- 
stuhl Sarny, 2348 Zygmunt Kruczkowski 
Lwów, 2349 Staś Pitołaj Lwów, 2350 Mi- 
chalina Bachmanowa Lwów, 

2351 Michalina Sośnicka Lwów, 2352 
Marja Gzapczuch Lwów, 2353 Stanisław 
Klimpe! Lwów, 2354 Jadwiga Czakówna 
Lwów, 2355 Jadwiga Rychłowska Lwów, 
2356 Józef Hoffman Lwów, 2357 Józef 
Strzelichowski Lwów, 2358 Marja Rosner 
Lwów, 2359 Kugenja Starzyhowa Lwów, 
2360 Weronika lwanjcką Lwów 

2361 Agnieszka Żwirowa Lwów, 2362 
Jadwiga Blezieniowa Lwów, 2363 Jan 
Blezień Lwów, 2364 Eugenja Dąbrowska 
Lwów, 2365 Karolina Kozłowska Lwów, 
2366 Katarzyna Rychlieka Lwów, 2367 
Bronisław Lis Lwów, 2368 Helena Ste- 
słowiczowa Lwów, 2369 Ludwika Mur- 
kowska Lwów, 2370 Ludwika Grzebal- 
ska Lwów. 

2371 Hełena Brańka Lwów, 2372 Ma- 
rja Lindnerowa Tarnopol 2373 Jozefa 
Chodaczyńską Lwów, 2374 Dr Wąalhelmj- 
na Ostersetzer Medyka, 2375 Włodzi- 
mierz Niedzjelski Lwów, 2376 B, Witt 
man Lwów, 2377 Aleksander Marcinkie- 
wicz Zniesienie 2378 Sabina Kórner, Bo 
rysław, 2379 Marja Popowicz Lwów, 2280 
Marja Hellrig Stryj. 

2381 Tadeusz Bojarski Jarosław, 2382 
Antonina Hollenderówna Złoczów, 2383 
Mieczysław (holewiak Przemyśl, 2384 Jó 
zefa Bombówna Lwów, 2385 Marja Mig- 
czyńska Lwów 2386 Arjadna Słomiewska 
Lwów, 2387 Leon Kalkus Lwów, 2388 Mi 
chal Zajączyński Lwów, 2389 Marjan Cy- 
sańczuk Lwów, 2390 Józef Tychnowjcz 
Lwów, 

2391 Anng Ladre Lwów, 2392 Ludwik 
vrankowski Lwów, 2393 Róża  Godelł 
Lwów, 2394 Roman Ragan Lwów, 2395 
Karolina Nowicka Lwów, 2396 Longina 
Grajewska Lwów, 2397 Teofzla Korczyń. 
aka Złoczów, 2398 Janina Ditlzowa Lwów 
2399 Bogusława Gryglewska Lwów, 2400 
Marjan Czerniak Lwów, 

2401 Jacek Zagórski Lwów, 2402 Sta: 
misława Nowotna Lwów, 2403 Jadwiga 
Polańska Lwów, 2404 Ludwika Możdzie- 
rzówna Lwów, 2405 W, Baranowska 
Lwów, 2406 Leso Martan Lwów, 2407 
Juljan Handże] Jarosław, 2408 Kazimierz 
Hofimann Lwów, 2409 Michał Kozicki 
Stanisławów, 2410 Norbert Reinharz 
Stryj, 


2342 


2411 Józef Czarnecki Stryj, 2412 Jan“ 


Dolińsk; Obertyn, 2413 Janjna Roszkie- 
wiczówna Lwów, 2414 J Krebs Lwów, 
2415 Emil Fux Lwów, 2416 Mchał Wiś. 
niowski Śnialyn, 2417 Adolf Kulman Ja- 
rosław, 2418 Stefan Kwiatkowski Lwów 
2419 Jadwiga Baranowiczowa Lwów, 2420 
Kain į Goldstein Lwów, 

2421 Jadzia Ulkowską Lwów, 2422 
Inż, Alfred Pilechawski Lwów, 2423 Ste- 
fanja Kopystiańska Lwów, 2424 Józefa 
Klenowiczowa Lwów, 2425 Gwalberta De 
Corde Lwów, 2426 Janina  Pelzówna 
Lwów, 2427 Marja Stefanów Lwów, 2428 
Zygmunt Maleher Lwów, 2429 Marja Ko- 
stecka Lwów, 2480 Grzegorz Uojnicz 
Lwów. 

2431 Bronisława Skala Lwów, 2432 
Władysław Freund Lwów, 2433 Maryśka 
Grosse Lwów 2434 Bronisław Wolański 


Lwów, 2435 Franciszek Jurkiewicz Lwów 
2436 Jenta Blilima Goldner Lwów, 2437 
Łazarz Zimmermann Lwów, 2438 Zyg- 


munt Rozdoł Lwów, 2439 Wiktorja Bo- 
chenkówna Lwów, 2440 Władysław Ma- 
chowski Lwów, 

2411 Anna Bednarska Lwów, 2442 A- 
dam Bielańskj Lwów 2443 Paulina Fo- 
lańską Lwów, 2444 Emil Heck Lwów, 
2445 Alojzy Słabczyńsk; Lwów, 2146 Wil- 
helm Lisak Lwów, 2447 Marja Szuberto- 
wa Lwów, 2448 Stefanja  Porchowska 
Lwów 2449 Wilhelm Bogucki Lwów, 
2150 Teodor Szymków Lwów 

245i Basia Lemańska Lwów, 2152 Ma. 
rysią Lemańska Lwów, 2453 Władysława 
Kapuścińska Lwów, 2454 Zosia Lemań- 
ska Lwów, 2455 Janjna Klimkiewicz 


dnia 15. grudnia 1929. 


Lwów Stare Zniesienie, 2456 Stanisław 
Herman Lwów 2457 Marjan Kapuściński 
Lwów, 2458 Bronisława Tinklowa Lwów, 
2459 Marja Fałęcka Gródek Jag, 2460 
Hola Feldbau Stanisławów, 

2461 Tadzjo Toczyski Lwów, 2462 Jó- 
zef Sitko Pasieczna, 2463 Stejla Lieber- 
mannówna Drohobycz, 2464 Paul Luft 
Rzeszów 2465 Stanisław Łotocki Brody, 
2466 Lidja Senyciówna Borszczów, 2467 
Zofja Ziemiańska Kołomyja, 2468 Witold 
Chrząszczyński Lwów, 2469 Nazarjusz 
Tyss Lwów, 2470 Aleksander Berhardt 
Lwów, 

2471 Jan Koniewskj Czerniowce, 2472 
Julja Sawicką Zarudce, 2473 Stanisław 
Kawałkowskj Lwów 2474 Helena Glan- 
cer Lwów, 2475 Śergjusz Sieczkowski 
Krzemieniec, 2476 Zofja Finsterhuschowa 
Stary Sambor, 2477 Jan Goldman Lwów; 
2478 Gustaw $Strusińskj Lwów, 2479 Mi. 
chał Śliyka Rohatyn, 2480 Bronisława 
Glińska Załucza-Śniatyn, 

2481 Jakób Friedman Rohatyn 2482 
Józef Cjesielski Lwów, 2483 Fryderyk 
Jolles Lwów, 2484 Wanda Sienkiewiczo- 
wa Lwów, 2485 Regina Tanz Lwów, 2486 
Wasyl Maćków  Skniłów, 2487 Alfred 
Goldstein Obertyn, 2488 Stanisław Tar- 
nawski Lwów. 2489 Władysław Działow. 
skj Dubowce, 2490 Janina Czernuszka 
Obnoszyn, 

2491 Stefanja Chmielik Lwów, 2492 
Olga Kjcznówna Lwów, 2493 Dr Ż. Cho- 
metowa Drohobycz, 2494 Władysław 
Gzenczek Lwów, 2495 Jan Król Rohatyn, 
2496 Adela Altschijllerowa Wygoda 2497 
Antonina Bereźnicka Lwów, 2498 Józef 
Wojakowyski Sambor, 2499 Julijana Wen- 
del Lwów, 2500 Michał Atamaniuk Lu. 
bień Wielki, 

2501 Genowefa Ederowa Lwów, 2502 
Anna Opolska Lwów, 2508 Zofja Wiel- 
kopolska „wów, 2504 Edward Gottesman 
Lwów 2505 Jakób Klimas Lwów, 2506 
Michał Osłapowicz Lwów, 2507 Andrzej 
Schindler Lwów, 2508 Józefa Korono- 
wiczowa Lwów, 2509 Olga Połańska 
Lwów, 2510 Stefanja  Prosowiczówna 
Lwów, 

2511 Stefanja Chylewska Lwów, 2512 
Zofja Ostrowska Lwów, 2513 Edmund No 
wogrodzkj Lwów 2514 Edmund Langner 
Lwów, 2515 Teofel Steciak Lwów, 2516 
Helena Kmicikjewicz Lwów, 2517 Marja 
Jarmulska Lwów, 2518 Stanisława Sebe- 
cka Lwów, 2519 Zofja Pawłowska Lwćw, 
2520 Erna Mehrerowa Lwów, 

252] Jan Pecher Lwów 2522 Stefanja 
Glaty Lwów, 2523 Genowefa Nowicka 
Lwów, 2524 Jlanma  Onyszkiewiczowa 
Lwów, 2525 Karol Kuźniarz Lwów, 2526 
Leopolda Kaczmarczykowa Lwów, 2527 
Senia Konasiewicz Lwów, 2528 Mieczy- 
sław Baączalski Lwów, 2529 Tadeusz 
Szach Żółkiew, 2530 Józefa Suska Lwów. 

2531 Urszula Rysiakjewicz Qzortków, 
2582 Wiktorja Bonecka Stryj, 2533 Piotr 
Majba Drohobycz, 2534 Marja Rejzner 
Drohobycz, 2535 Franciszek Reizner Dro- 
hohycz, 2536 Zygmunt Greifinger Stani- 
sławów 2587 Stefa Wiklińska Skole, 
2588 Leon Slandig Lwów, 2539 Teofil Mj- 
siewicz Białogóra, 2540 Włodzimienz Fja- 
ła Drohobycz. * 

2541 Stefanja Wohnoułowa Lwów, 
2542 Marja Zawadzka Królewska Huta, 
2543 Marja Miłaszewska Lwów, 2544 Ma- 
rja Tyszkiewjczowa Lwów, 2545 Franci- 
szek Woła Lwów 2546 Karolina Hladna 
Klleparów, 2547 Józefa Binkowska Lwów, 
2548 Alojzy Łukawski Lwów, 2549 Mi- 
chał Wolwender Lwów, 2550 Jadwiga 
Szawaluk Lwów, 

2551 Malwina  Strjsowerowa Lwów, 
2552 Wilma Lusmann Lwów, 2553 Anto- 
nina Porawska Lwów, 2554 Anna Bień. 
kowska Stanisławów, 2555  Stefanja 
Schneider Skałat, 2556 Marja Lachetowa 
Bfała, 2557 Bronisława Czuczawina Lwów 
2558 Teresą Holie Lwów, 2559 Marja 
Dyhdalewicz Tarnopol, 2560 Helena Wicz 
kowską Lwów. 


2561 Marja Gawlikowska Tarnopol, 
2562 Zofja Kropowska Lwów, 2563 Sta- 
nisław Szczurkjewicz Tarnopol, 2564 Ró- 


ża Gulowa Lwów, 2565 A, Fuchsberg Bo- 
rysław, 2566 Marja Rychlińska Lwów, 
2567 Anna Komrarówna Lwów, 2568 Jó- 
zefa Grabowiecka Lwów, 2569 Stefanja 
Siedmiograjowa Lwów 2570 Janusz Zip 
Ser Lwów, 

2571 Józefa Rojekowa Lwów, 2572 Fe 
lieja Wilz Lwów, 25738 Józef Goguś 
Lwów, 2574 Zbigniew Geneja Lwów, 2575 
Tadeusz Klimek Lwów, 2576 Bronisława 
Zawirska Lwów, 2577 Ludwik Keller 
Lwów. 2578 Inż, Marjan Urban Lwów, 


Str. 13 


25/9 Janina Ragankjewiczowa Lwów, 
2580 Marja Jackowska Lwów. 
2581 Włodzimierz Skoplak Lwów, 


2582 Zbyszko Budzianowski Lwów, 2583 
Ryszard Peszka Lwów, 2584 Irena Mo- 
stowska Lwów, 2585 Edwarc  Rubjsch 
Lwów, 2586 Jan Borys Sienjawa *- 2587 
Zofja Czerniak Lwów, 2588 Zofja Kirch- 
ner Lwów, 2589 Anna Turkowska Lwów, 
2590 Tymolensz Kowal Lwów, 

2591 Michał Podsiadło Strzyżów, 2592 
Wanda Guzekowa Drohobycz, 2593 Marja 
Woroną Lwów 2594 Stanisława Rzepec- 
ka Lwów, 2595 Walerja, Borkowska 
Lwów, 2596 Marja Korczyńska Lwów, 
2597 Michał Banaszak Łuczany, 2598 He- 
nia Lówenkronówna Krystynopol, 2599 
Regina Stjerer Lwów, 2609 Karol Stierer 
Lwów 

2601 Genia Sobel brze 2602 Ste- 
fanja Drądrachowa Brzeżany, 2603 Zofja 
Bogdańska Lwów, 2604 Czesława Man- 
dlówna Przemyśl, 2605 Lida F'orczaków. 
na Lwów, 2606 Demian Irak Stanisławów 
2607 Karol Brawerman Stanisławów, 2608 
Piotr Bąk Bogdanówka 2609 Jan Urban 
Sokal 2610 Leon Wiącek Bełz, 

2611 Ludwik Holdenmayer Przemyśl, 
2612 Władysław Jabłoński Pełhinie, 2613 
Zofja Spring Drohobycz, 2614 Justyn 
Tomczyszyn Ustrzyki Dolne, 2615 Adolf 
Galewski Lwów, 2616 Sabina Amsterówna 
Radymno, 2617 Jerzy Twardejewicz Żół- 
kiew 2618 Barbara Szozepańska Lwów, 
2619 Karol Hąusel Lwów, 2620 Leon Mo- 
gel Złoczów 

2621 Tadeusz Rubczak + ate 
2622 Włodzimierz Krzyształowski : Zło- 
czów, 2623 Jan: Varjsejla Rawa Ruska, 
2624 Jadwiga Polek Brody, 2625 Adela 
Brzeztcka Drohobycz, 2626 Wacław Her- 
man Drohobycz 2627 Jadwiga Theuer 
Sokal, © 2628 Rózja Scherzerówna Śnia- 
tyn, 2629 Herman Zeug Brzeżany, 2630 
Andrzej Kapanowski Tłumacz, X 

2631 Hieronim Markiewicz Stanisla- 
wów, 2632 Edward Fröhlich Stanisławów, 
2633 Piotr Gerono Lwów, 2634 Józefa Do 
brucka Stary Sambor, 2635 Helena Bar- 
czyńska Lwów. 2636 Karol Adamowicz 
Stanisławów, 2637 Jetka Teg "tanjsła- 
wów, 2638 Józef Harasymowicz Lwów, 
2639 Jerzy Malinowski Jaworów, 2640 
Róża Mager Przemyśl, 

2641 Władysława Jamrowiczowa Bil- 
ka Szjachecka, 2642 Stanisław Dawidko 
Wolanka 2648 Anna Chudysz Lwów, 
2644 Jan Janik Tustanowyce, 2645 Euge“ 
nja Neusserowa Lwów, 2646 Marja Rze- 
szowska Lwów, 2647 Stanisław Hostyński 
Lwów, 2648 Ignacy Pfeffer Sygniówka, 
2649 Janina Sławutówna Radziechów, 
2650 Regjna Rappaport Lwów, 

2651 Juljusz Reiss Lwów 2652 Siefa- 
nja Hamplowa Lwów, 2653 Elżbieta Bu- 
czak Lwów, 2654 Władysław Rybick' 
Lwów, 2655 Tadeusz Stroner Stary Sam. 
bor, 2656 Marja Bordollo Lwów, 2657 Fe- 
liks Oliniewjcz Lwów, 2658 Łucja Teleś- 
nicka Lwów 2659 Bogusława Płoszczań. 
ska Lwów, 2660 Frydka Fromer Lwów 

2661 Gustaw Reisich Lwów, 2662 Jó- 
zef Orszulak Stanisławów, 2663 Fańcja 
Druckerówna Stryj, 2664 Erna Fcuer- 
stein Lwów, 2665 Sabina  Mahlerowsś 
Lwów, 2666 Józefa Dura Lwów 2667 A- 
gnieszką Moskal Lwów, 2668 Sajomea 
Hapijówna Lwów, 2669 Anna Bergsteino- 
wa Komarno, 2670 Antoni Stark Stanj. 
sławów, 

2671 Józef Łapij Lwów, 2672 Marja 
Weingarten Lwów, 2673 Włodzimierz Ko 
stur Lwów 2674 Filip Roller luwów, 2675 
Janjna Schnbertowa Lwów, 2676 Szcze- 
panu Strzemieński Lwów, 2677 Jadwisia 
Murzyńska Lwów, 2678 Stanisław Paw. 
łowski Lwów, 267$ -Gusta Schlossman 
Lwów, 2680 Lesław ‘Gruszecki Lwów, 

2681 Marja Lorenzowa Lwów, 2682 
Adam Zjeliński Lwów 2683 Edward Po 
leiner Lwów. 2684 Zygmunt . Mantej 
Lwów, 2685 Kazimierz Fieek Lwów, 268€ 
Marja Tomków Lwów, 2687 Marja Pa. 
cześniowska Lwów, 2688 Lusią Fendrich 
Lwów, 2689 Edward Boryckj Lwów, 2690 
Jan Bartyzel Lwów, i 

2691 Mr Ludwik Gōttinger i: Lwów. 
2692 Ludwika Dykówna Stryj, 2693 To- 
masz Ogórek Kamionka Strum., 2694 An. 
na Gutwińska Ropienka, 2695 Fryderyka 
Ralber Lwów, 2696 Emilja Mjsiewiczowa 
Bołszowce 2697 Anna Stepowana Lwów. 
9698 Marja Cholewiak Przemyśl 26% 
Jan Malec Gródek Jag, 2700 Leon Hu- 
czyński Brody, 

2701 Helena Ried! Lwów, 2702 Fran- 
ciszek Gałecki Podwołoczyska, 2703 Sta- 
nisława Gjlowska Sośnica, 2704 Helena 
Andrasek Sądowa Wisznia, 2705 Bogdan 
Reich Kołomyja. 2706 Kazimierz Nija- 
kowski Stanisławów, 2707 Rozalja Son- 
nenstrahiówna  Husaków, „2708 > Alfred 
Neumann Stanisławów, 2709 Juljan Riegl 
Stanisławów, 2710 Jan Kiarenbach Dela- 


tyn, 
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2711 Aniela Żarlińska Stanisławów, 
2712 Władysław Szulc Brzeżany, 2713 An 
tonina Zakowiczówna Stanisławów 2714 
Adolf Kwaśnicki Brzeżany, 2715 Roman 
Lewicki Stanisławów, 2716 Marjan Kora- 
ba Zniesjenie, 2717 Stanisław Rzeszutko 
Kamionka Wołoska, 2718 Marja Nako- 
neczną Lwów, 2719 Ludomiła Robinson 
Stanisławów, 2720 Mania. Kieslerówna 
Lwów, 

2721 Karol Staromiejski Stanisławów, 
2722 Ludwika Bilińska Turka, 2723 Se- 
weryn Ł Messing Złoczów, 2724 Jakób 
W, Werbner Lwów, 2725 Jadwiga Koszał 
kowska Stryj, 2726 Rudolf Łopatka Zło- 
czów, 2727 Zofja Gawlikowska Lwów, 
2728 Mojżesz Hasmann Borysław, 2729 
Anastazja Pryjma Lwów, 2730 Janina La 
skowska Lwów, 

2731 Bronisław Werter Sambor, 2732 
Józef L, Nieradka Borysław, 2733 Otto 
Westreich Krynica, 2734 Tomasz Kareń 
Trzcieniec, 2735 Joachim Koch Sądowa 
Wisznia 2736 Roman Witoszyński Mości- 
ska, 2737 Franciszek Sawicki Mikołajów, 
2788 Antonia Sułka Lwów, 23739 Józefa 
Maszkowska Lwów, 2740 Helena Akje- 
laszkowa Jaworów, 

„2741 Władysław Zakrzewski Sambor, 
2742 Helena Bronarską Rohatyn, 2743 
Irena Licht Lwów 2744 Władysław Czy- 
żewski Lwów, 2745 Alfred Wierzejski 
Brody, 2746 L. Traub Lwów, 2747 Jadwi- 
ga Turczynowska Lwów, 2748 Paulina 
Capi Otynja, 2749 Jadwiga Pisarczyków- 
na Lwów, 2750 Leon Weiler Grabowce, 

2751 Edward Zubik Lwów 2752 Ksa- 
wera Czopaj Lwów, 2753 Olimpja Bara- 
_mowska Złoczów, 2754 Frida Baltman 
Lwów, 2755 Bernard Kurzer Lwów, 2756 
Hermina Lenobel Lwów, 2757 Antani 
Moszoro Stryj, 2758 Marja Zarębską Cje- 
szanów 2759 Jan Brennenstuhl I wów, 
2760 Jan Lisowski Lwów 

2761 Józefa Czulecówna Lwów, 2762 
Marja Hosumbek Tarnopol, 2763 Mr, Lu- 
dwik Langer Drohobycz, 2764 Jan Kon- 
dratów Zniesienie, 2765 Stanisław Pań- 
ozuk Radziechów, 2766 Wanda Bryck- 
mann Dora, 2767 Leontyna Lenobel 
Lwów. 2768 Tadeusz Piotrowski Sielec 
Bjeńków, 2769 K]jara Weitzówna Mrażni- 
ca, 2770 Franciszek Jakubik Lwów 

"2771 Witold Łoziński Czortków, 2772 
Wilhelm Chudzikjewicz Lwów, 2773 Te- 
resą Gerulowa Stryj, 2774 Anna Staro- 
solska Lwów, 2775 Czesław Krzyżanow- 
skh Lwów, 2776 Jan Ernst Lwów, 2777 
Jakób Kalter Lwów, 2778 Zofja Andru- 
chowiczowa Lwów, 2779 Felicja Wąsowi- 


ozowa Drohobycz, 2780 Michał Banaś 
Drohobycz, 
278: Adolf Sawicki Mosty Wielkie, 


2782 Lola Vermóglich Drohobycz, 2783 
Olga Bryłowa Drohobycz, 2784 Marja. Le- 
wandowska Bolechów 2785 Marcin Fich- 
ner Stryj 2786 Aniela Pelewiczowa Sta- 
nisławów, 2787 Rozalją Bratro Lwów, 
2788 Wojcjech Rejent Lwów, 2789 Ada 
Meyerówna Lwów, 2790 Loja Kaltman 
Lwów, 

2791 Michał Soroczan Kałusz, 2792 Jó 
zef Bock Lwów. 2793 Anna Lemkowa 
lwów, 2794 Wład Mielnicki Lwów, 2795 
Mieczysław Pacholicki Stanisławów, 2796 
Marja Sieniawska Stanisławów, 2797 Szy- 
mon Trusz Brody, 2798 Wanda Wosz- 
czyńską Lwów, 2799 Elżbieta Lenobel 
Lwów, 2800 Stefan Polowy Lwów, 

2801 K Marcjchowska Lwów, 2802 Ire- 
na Zimelsówna Lwów, 2803 Janowa Pie- 
racka Lwów, 2804 Ludwik Stoller Lwów, 
2805 Władysław Lewicki Lwów, 2806 Fe- 
liceja Feitówwna Mostkj, 2807 Stanisław 
Kotliński Kamionka Sirum., 2808 Zuzan- 
na Accord Lwów, 2809 Władysław Veit 
Przemyśl, 2810 Fryderyka Bizanz Lwów, 

2811 Sława Hoffmann Berehy Dolne, 
2812 Mikołaj Mazurkiewicz Daljina, 2813 
Edmund Rosenbusch Lwów, 2814 Miko- 
łaj SŁ Sandeck: Złoczów, 2815 Anna Mu. 
siałowa Lwów, 2816 Piotr Traczuk Gwo- 
źdzjec 2817 Ludwika Kielarówna Lwów, 
2818 Helena Lang Krakowiec, 2819 Wan- 
da Słonecka Lwów, 2820 Marja Kawalec 
Lwów,» 

2821 Róża Zeimerowa Drohobycz, 2822 
Zygmunt Rewucki Lwów, 2823 Bernard 
Śchneekraut Lwów, 2824 Krystyna Licht. 
tenstein Lwów, 2825 Tedeusz Blawicki 
Kozów * 2826 Marysja Siokałówna Brody, 
2827 Administracja dóbr Poczapińce, 2828 


Janina Marszałkiewicz Lwów, 2829 P, 
Danylukówna Lwów, 2830 H, IL Rojt 
Włodzimierz, 

2831 Janina Adamska Lwów, 2832 


Władysław Krzeczunowicz Lwów, 2833 
Mirosław Dutkiewicz Lwów, 2834 Danuta 
Glazorówna Mraźnica 2835 Feljks Cra- 
mer Lwów, 2836 Jadwiga Ilnieka Prze- 
myśl, 2837 Kazimiera  Czuplakiewicz 
. Stryj, 2838 Rozajja Dering Przemyśl, 2839 
Francjszek Purat Lwów, 25840 Nusia Ty- 
czyńska Demnia Wyżna, 


„GAZETA PORANNĄ” z 


-PROSZEN'-MO KOLU GŁOWY DLA) DOROSŁYGA! 


"USUWA NAJSI NIEJSZE (aa 
BOL E GŁOW y s 


(ARÓW ORÓMICCNY: ARAGYTYENA 
„AP. KOWALSKI "warszawa. 


LAKIEROWANIE SAMOCHODOW 
systemem natryskowym „DUCO“ uskuteczniają 
W:rstaty Samochodowe „ESHAP E" 
Lwów ul. Łycz:kowska l. 27. tel. 58-41. 


Remonty podwozi oraz naprawy karoserji wykonuje 
sie jak naisolidniej szvbko i tanio. 


J ZĄDAJCIE. 
WYRÓB KRAJOWY 


2841 Konstanty Gardoliński Jezierna, 
2842 Bogusława Iwańska Lwów 2843 E- 
mil Kajser Stanisławów, 2844 Helena Ło- 
zówna Dolina, 2845 Jan Fachet Stryj, 
2846 Eugenja Żychiewcz Drohobycz, 
2847 Wilhelmina Wołfówna Olejów, 2848 
Dr, Ludwik Seyfarth, Lwów 2849 Kazi- 
mierz Gołębiowski Tarnopol, 2850 Karol 
Reitmajer Stryj, 

2851 Eugenjusz Lubczak Lwów, 2852 
Felicja Marcinkowska Złoczów, 2853 A- 
dam Popeckj Schodnica, 2854 Walerja 
Linscherdówna Dąbrówka Polska, 2855 
Stefanję Szczepanikowa Lwów 2856 Ja- 
kób Tukeman Borysław, 2857 Jan Ogry- 
zek Podwołoczyska, 2858 Stefanja Krup- 
ska Złoczów, 2859 Józef Szański Stani- 
sławów, 2860 Emilja Wejnnenberg Lwów, 

2861 Dora Kögler Kołomyja. 2862 Ma. 
rjan Tjeger Lwów, 2863 Roman Blum 
Lwów 2864 lzak Hecht Zamarstynów, 
2865 Mieczysław Małski Lwów, 2856 Her. 
man Kiihł Lwów, 2867 Emi Piasecka 
Rozwadów, 2868 Marja Jaegermannowa 
Lwów, 2869 Andrzej Gazda Borysław, 
2870 Józefa Iletmańczyk Lwów, i 

2871 Filip Ertel Sambor, 2872 Michał 
Ziegler Tustanowice, 2873 Maks Lenobel 
Lwów, 2874 Marja Adamowicz Zabłotów, 
2875 Aleksander Leńczyk Przemyśl, 287% 
Władysław Kmieć Grzymałów, 2877 W, 
Tryszak Stanisławów, 2878 Franciszek 
Wróbe!' Lwów, 2879 Engenja Andreatto 
Delatyn, 2880 Jan Mańkowski Żólkiew 

2881 Bronjsiawa Oberowioz Przemyśl, 
2882 Wanda Jankiewiczówna Macoszyn, 
2888 Wilhelmina Urzędowska Lwów, 
2884 Anna Marchenczyńska Busk 2885 
Adam Turkowski Lwów, 2886 Amalja 
Streicher Delatyn, 2887 Henryka Feuer- 
stejnówna Lwów, 2888 Anna Safran Sa- 
nok, 2889 Heena Reznerówna Podwoło- 
czyska, 2890 Władysław Bar Lwów, 

28% Karol Perucki Wolanka, 2892 
Barbara Błażków Brody 2893 Eug en jusz 
Liebhardt Delatyn. 2894 Sebastjan Glad. 
ki Delatyn, 2895 Anna Greczyn Stryj, 
2896 Laura Amsterowa Radymno, 2897 J. 
Wagner Lwów, 2898 Włądysław Kul 
Uścje Zielone, 2899 Józef Pozusiński Ro- 
hatyn 2900 Irena Owczarska Lwów 

2901 Leszek Ciążyńsk, Przemyśl, 2902 
Zofja Bobikjewiecz Bolechów. 2905 Leon 
Teodorowicz Wygoda, w„0i Piotr Wójcik 
Zadwórze, 2905 Wacław Janusz Lwów, 
2906 Anna  Zjmcetłówna  Radziechów, 
2907 Tadeusz Studziński Lwów, 2908 Ka, 
rol Bonus Kołomyja, 2909 Stefanja Lan- 
desherg Lwów, 2910 Paweł Langauer 
Stryj. 

2911 Leon Leske Stryj, 2912 Abraham 
Ball Stanisławów, 2913 Władysław Low. 
kowąjcz Borysław 2914 Bolesław  Gonek 
Stanisławów. 2945 Adam Hirschhorn. 
Lwów, 2916 Michał Buczyński Ożydów, 
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kupuje. najpe- 
wniejsze 
PREZERWATYWY 


tylko w perfu- l 
merji — 


S. FEDER ARTTA 


sta v | SACE 


SYKSTUSKA 7. 
po UE | wę w GRZĘGIE 
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dziane nowości w tej 
dziedzinie!  Zajmu- w 
jący cenwik z 3 wzo- 

rami zł. 1.25w znacz. ! 

poczt. Wysyłka po- | 

cztowa dyskretnie | EEEE 

2917 Antoni Cząpka Stryj, 2918 Andrzej 
Baryja Witków Nowy 2919 Józef Hałuch 
Mrażnica, 2920 Józef J, Grabski, Lwów, 

2901 Eugenjusz Schmidt Lwów, 2922 
Klara Foldbau Lwów, 2923  Eugenjusz 
Wroński Lwów, 2924 Fryderyka Klinger 

2925 Maksymiljan Baumwald 
2926 Jədwiga Kupnowicka Jaro. 
sław, 2927 Stanisława Skowrońska Tar- 
nopol, 2928 Rozgłja Stark lwów, 2929 
Bronisława Wójcik Dobromil, 2930 Krzy- 
Sia Lewicka Nowe Miasto, 

2931 Janina Maliszewska Lwów 2932 
Jan Paluch Lwów, 2988 Anna Maćkówka 
Lwów, 2934 Adam  Strutyński Lwów 
2935 Leon Kossyk Chndorów, 2936 Jadwi. 
ga Romanowska Lwów, 2937 Kayimjerz 
Jasiński Lwów, 2938 Stefan Szeremeta 
Lwów, 2939 Włodzimierz Śuwąk Sambor 
2910 Alojzy Stolarz Korszów, 

2941 Anna Relssowa Kwiparków, 2942 
Henryk Fiałkowski Lwów, 2943 Ryszard 
Markut Slanisławów, 2944 Anna Flusso- 
wa Lwów 2945 Józef Pasternak Dreho- 
bycz, 2946 Marjan Dyduszyński Sambor. 
2947 Jarosław Hewko Lwów, 2948 Kazi 
mierz Wojłasiewicz Lyyów,2949 Stanisław 
Pysznik Jarosław, 2950 Jan Bröder Rud- 
niki, 

2951 Zygmunt Muszka Lwów 2952 
Michał Szczyradłowski Niemirów, 2953 
Alfred Ohoszyński Lwów, 2954 Tadeusz 
Wójcjk Drohobycz. 2955  Hildegerdy 
Mayer Jaremcze, 2056 Zbigniew Domo- 
sławskj Kopyczyńce, 2957 Moritz Mai- 
man Tarnopol 29568 Jujja Gersimanówna 
Gródek Jag, 2959 Janina Pworkówna Ry- 
manów, 2960 Józef Lewkowicz Stary Sam 
bor, 

296l Karol Bredy Chłopczyce, 2962 
Władysław Stefan Sokoliki, 2963  Wło- 
dzimirz Postołowski Pawełcze, 2964 Dr 
Ignacy Rosenberg Przemyśl, 2965 Mjchaś 


l 


Lwów, 
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TELEFUNNE 


DLA KAŻDIJ FUNKCJI STOSOWKA 


LAMPA TELEFUNKEN 


sj AMPA 
ŁUŚNIKOWA 


Potiuk Tarnopol 2966 Bronisław Ślusa- 
rek Sambor, 2967 Władysław Kostański 
Nadwórna, 2968 Marja Seidel Lwów, 2969 
Kazimiera Sezykowa Przemyśl, 2970 lzak 
Baum Sambor 


(C d n, 
GiEŁDY, 
GIEŁDA LWOWSKA, ~ 
Lwów 13. grudnia. Na giełdzie akc. 


skromne obroty w akcjach, tend. chyen, 
nip, żywsze. 

Na gieldzie zboż. skromne obroty w 
wwsie, syłiuacja bez zmiany, tend. utrzy- 
mana, usp, spokojne, 

GIEŁDA ZBOŻOWIA, 

Lwów 12. grudnia. Na gieldzie egze- 
kutywna sprzedaż przelotu, pozatem brak 
zainteresowania przy dostatecznej podaży. 
Tendencia zniżkowa, uspusobienie nadal 
słabe. Kursy niezmienione 

GIEŁDA WARSZAWSKA. 

Warszwa 13. gnudnia (PAT.) 4 proc. 
pożyczka inwestycyjna 117 i pół, 5 proc. 
pożyczka dolarowa 68, 5 proc. pożyczka 
konwersyjna 49 34, 5 proc, kolejowa 1926 
49, 8 proc. Listy zast. Banku Gosp. Krai. 
34,8 proc. Listy zast, Banku Rolnego 94, 
8 proc. Obligacje Bku Gosp. Kraj, 94, te 
same 7 proc, 83 i ćw:erć. 

Wałuty i dewizy: Belgja 124.38, Ho- 
iandja 358.54, Londyn 43-36, Nowy Jork 
8.86.8, Paryż 34.99, Praga 26.36; Szwaj- 
carja 172.67 Sztokholm 289.70  Wuedeń 
125,03, Wlochy 46.51. 

Warszawa 13. gmdnia, PAT.) Bank 
Dyskontowy 125, Bank Polsku 170 i pół, 
Bank Zw. Sp. Zarob, 78 i pół, Węgiel 72, 
Lilipop 39, Modnzeżjów 16 1 pól, Ostrowiec 
B 65, Starachowice 21. 


GIEŁDA KRAKOWSKA, 
Kraków 13. grudnia. (PA1.) B, Polski 
173, Siersza d. 4%. 
GIEŁDA ZURYCRZKA, 
Zurych 13. grudnia, (PAT) Paryż 20.26 
i pół Londyn 25,11 i ćwierć Nowy Jork 
5.14.55 Belgja 72.05 Wlochy 26.93 i pół, 
Tiiszpanja 71,50 Holandja 207.65 Berlin 
1235,20 Wiedeń 72.41 Sztokholm £38.85 0O- 
slo 158,00 Kopenhaga 138.07 i pól Solja 
3.73 Praga 15.27 Warszawa 57.70 Buda- 
peszt 90.17 į pół Bialogród 9.12 3/4 Ateny 


NZEDZZ 


6.70 i pół Konstamtymopol 2.42 Bukareszt 


3807 i ćwierć Helsingfors 12.92 i pół Bue- 
ños Aires 213,00. 
GIEŁDA WIEDENŃSKA. 

' Wiedeń 13. enudnie. (PAT) Amsłendam 
286.15, Belgrad 1258 i ówierć Berkn 
169.82 Bruksela 09/23 Budapeszt 124.28 
Bukareszt 422 3/4 Kopenhaga 190.10 Lon- 
dyn 34.61 Madryt 98.80 Medjolan 37 12 3/4 
Nowy Jork 709 Oslo 19% Paryż 27.921 pół 
Praga 21.03 i pół Sofe 513 Sztokholm 
131.10 Warszawa 709.86 u pół Zu ych 
137.79 Amerykańskie 706.50 Niemieckie 
169.57 Francuskie 27.87 Włoskie 8/.06 Ju 
gosłowiańskie 12.54 Czeskię 21.00 34 We 
gierskie 124.49 Szwajcarskie 137.40 Renta 
majowa 0,94 Bankverein %9.60 Kred:tan- 
stalt 51.50 Kompas 12.70 'Łaenderbank 
25,80 Merkury 20 Kolej półm. 1001 i pół 
dAastr. kol. państw. 20.76 Kolej polud. 7 80 
Alpmny 38 i ćwierć Beng u. Huetten 817. 
Krupp 10.50 Prager Ersen 443 Rima 101 40 
Siersza 13.85 Zieleniewski 60 Karpaty 4.16 
Galicja 32, 

GIEŁDA LONDYŃSKA. 

Lomdyn 13. grudnia. (PAT. N. Jonk 
488.01 Kanada 482,12 Holamdja 12.09 3/8 
Francja 123,93 Belgia 34.86 i pół Włochy 
93.24 Niemcy 20.38 1/8 Szwajcaria 25.11 i 
3/8 Hiszpania 25.12 Danja 18.18 5/8 Szwe- 
aj 18,08 78 Narwegja 18.20 į pół Por- 
tugalja 10525 Ielsingtons 134.06 Draga 
164.43 Budapeszl 27.87 Belgrad 275 Sofja 
676 Rumunja 317.75 Konstantynopol 1035 
Ateny 375 Wiedeń 34.66 Warszawa 423.50. 

GIEŁDA PARYSKA. 

Paryż 13. grudnia, (PAŃ.) Londyn 
123.91 i pól Nawy Jonk 25.39 Belgia 355.50 
Hiszpanja 352/75 Włochy 132.90 Szwajca- 
ra 493,50 Danja 681.50 Holandja 1025.00 
Nonwegja 680.75 Szwecja 695.00 Praga 
75.85 Rumunja 15.15 Wiedeń 257.50 Niem 
cy 608.00, 


OBROTY PRYWATNE. 
Lwów. 13 grudnia, 
Tendencja zwyżkowa _ Obrót oży. 


wiony, 
WALUTY: Dol, amer, 8.90 00--8 91,00 
WALUTY: Dat amer, 8 91,00—8,91,50. 
dolary kanad, 882,50—5 83,00 korony 
UU,0U—00U0, leja u05 1/5—0.95 ı pół, 
frank; franc, 0.34.60—--0,35_10, fr. szwajc, 
funty szterl, 43 3043,60,  czerwience 
15.00—16,00. 
ZŁOTO: 
frank, 34,40—34,60, 20 mar 
10 rubli 46,00—46,40 
SREBRO: Kor, austr, U.60—0,61 5 
kor, austr, 3.20—3,26, floreny austr, 
1.60-—1 63, ruble 2,50—2,60,  kopiejki 
1.25—1.30, 
Pr T w owmonnonao! wije 
Kącik radjowy. 
—— O 


PROGRAM AUDYCJI RADJOWYCHŁ 
SOBOTA 14. GRUDNIA 1929. 

WARSZAWA 1411 12,05--13 10 Konc. 
z płyt gram. 16.15—17.15 Koncert z płyt 
gram., 19 25—19.40 Muzyka z plyt gram. 
20.05 Recital fort, Egona Petni, 21,15 Muz. 
łekka w wyk. ork. P. R. 22.85 Kom. PAT. 
23,00— 24 00 Muzyka tan. KRAKÓW 312 
18.05—14.00 Koncert gram. 19.80—20.00. 
Imteniudium muz, w wyk. prif, Nowowiej- 
skiego (ongany) 24.00—02.00 Koncert noc- 
ny firmy „Philips“ KATOWICE 108 16.20 
17.10 Koncert z plyt gram. ; WILNO 385 
12.05—413 10 Por. muz. popuł. w wyk, ork. 
P. R. 16.15—17.00 Muzyka z płyt gram, 
LIPSK 250 15.15 Płyty gram. 10.80 Lekki 
koncert 19,30 Transm. z Tealnu Miejsk, 
w Halle. „An allem isl Hutadhen Schuld“ 
opera Wagnera. KOPENHAGA ?81 15.30—- 
17.40 Koncert popol. 22.00 Popul? koncert 
ork. 28.00 Muzyka tan BRNO 342 11.30 
Plyty gram. LONDYN 356 14.00—15.00 
„Muzyka z hotelu May: Vair, 16.55 Koncent 
wrk. wojsk- 19.45 Muzyka na instrum, dęle 
20.30 Transm, koncertu z Bermondsey Cen 
tral Sahool, 21.00 Koncert onkiestrowy. 
23.45—1.%0 Muzyka ten. SZTUTGART 360 
14.30 Koncert chóru szkolnego, 15.30 Kon 
cert popol. FRANKFURT 380 19.30 Konc, 
tma 23.30 Muzyka tan. BERLIN 418 14.00 
14.55 Wesałe płyty gram, 16.05 Lekki kon- 
cert 19,30 Szaliepin na blytach gram LAN 
GENBERG 473 12.10 Muzyka gram. 13.06 
14.30 Radioork. 17.30—18.30 Lekki konc. 
papol, 2000 Wesoly wieczór z udz, kap. 
Iseglin. PRAGA 487 16.30 Jazz band. 23,00 
Koncerti kwartelu czeskiego, WIEDEŃ 516 
11.00 Por. muz. 15.45 Koncert popol. 18,20 
Muzyka ros. 22.00, Muzyka tan. MONA- 
CHJUM 583 16.30 Lekki koncent 17 40 Im- 
prow:zacje na organach, 19.50 Dietrich 
Wedel gra na cytnze, 20.05 Wesoły wie- 
czór, Wyk. radjoork. oraz soliści. PARYŻ 
1725 13.30 Płyty gram, 17.15 Muz, tan. 
18.00 Transm. konc, Tow. Colonne, 21,45 
Koncert popul. piosenek inanc, 


29 koron 36 40-—36,60, 20 
42.00—-42,40, 


= M TRA NN AN A A AN 0 


„GAZETA PORANNA” z dnia 15. grudnia 1929, 


Str. 13 


W mieście, na szosie lub na wiejskich 
drogach, wszędzie pracuje bez zarzutu 


Ceny: 


Phaeton . . zł. 10.650 
Phaeton -obicia 

skórzane. . zł. 10.950 
Roadster .« . 11.950 
Sedan .. . 13.650 
Coupé . . . 14.500 
Sport Cabr. 15.450 
Landau Sedan. zł. 16.500 


loco Fabryka Warszawa. 


Chevrolet, jak zrestą każdy 

inny samochód wytwórni 

General Motors, jest do 

nabycia na ułatwionych 

warunkach płatności wed- . 
ług systemu GMAC 


6-cio cylindrowy silnik Chevroleta jest niezrównawy w braniu najbardziej 


Trudne warunki drogówe w Polsce wy- 
magają od samochodu specjalnie silnej bu- 
dowy podwozia oraz wydajności silnika. 
Zalety te znajdujemy w nowym modelu 
samochodów Chevrolet. Przepiękna karo- 
serja Fishera z ruchomem siedzeniem kie- 
| rowcy, pod względem wygody i wytwor- 
ności, nie ustępuje znacznie droższym sa- 
mochodom. Do olbrzymiej popularności 
Chevroleta w Polsce przyczyniają się 


stromych pochyłości 


Motors. 


Gdańsku, 


oczywiście, po za jego pietwszorzędnemi 
zaletami, dostępna cena, niskie koszta 
utrzymania i ułatwione warunki płatności, 
które w każdej chwili można omówić 
w najbliższem upoważnionem zastępstwie 
samochodów Chevrolet. Wyrób General 


Upoważnione Zastępstwa na całem 
terytorjum Polski i w Wolnem Mieście 


CHEVROLET 


GENERAL MOTORSw POLSCE, WARSZAWA 


PENSJONATY i LETNSÓK4 
10 groszy za wyra% 


W Jaremczu Zipper 
„NADZIEJA“ 


Chąc dla zdrowią spędzić sezon zimowy 
daje od 20, grudnia pierwszorzędną pen- 
sję z pościelą j opałem, po cenach hardzo 
niskich, i 
Wiadomość: Hotel Zipper, Lwów, 


=A 


TATARÓW NAD PRUTEM, Picrwszorzę- 
dny Pensjonat „łłjrschówka' poleca o- 
palone pokoje z utrzymaniem į poście- 
la po 8 zł dziennie, DAWNA ZNANA 
HIRSCHOWSKA KUCHNIA. 9410-4 


BUCHALTER bilansjsta były naczelnik 
buchalterji wielkiej instytucji banko- 
wej i przedsiębiorstwa  pnzemysłowo- 
handlowego poszukuje posady, Zgłosze 
nia „Rutyna* admin, 9504-2 


POSADY POSZUKIWANE, 
3 groSzC FA Wrak 


KOBIETA lat 35 przyjmie lekkie zajęcje 
u jednej osoby, chętnie ną wsi w gó- 
rach zaraz, Umie szyć j gotować Zgł. 
skr p, 223 Borysław „, Królewianka', 


i MIESZKANIA, SKLEPY, i 
10 groszy za wyraz, 

ZEN 

5 POKOJ, kuchnia, nadające się dla le- 

karza, adwokata biura za dwu lub 3- 

letnim czynszem wynajmę, Ul Gró- 

decka 89 u właścjcieja, 9409-5 


LOKAL sklepowy na pryncypalnej ulicy 


NAUCZYCIELKA tyłko rutynowana na 
popołudnie dn 2 chłopczyków 7 į 6-let- 
njego poszukiwana Wymagane nie- 
mieckie, francuskie, fortepian, Zgłosze. 
nia Dr, Teitelbaum, Sykstuska 29 mię- 
dzy 3-—4, 9528 


zaraz do odstąpienia, Zgłoszenia: do 
Admmistracjj „Gazety Porannej* pod 
A „dE 9337-2 


NAUKA I WYCHOWANIE, 
10 groszy za wyraz 


KUPNO I SPRZEDAŻ, , 
12 groszy zu wYra5, 
Z z ZNA WMA A 


SPRZEDAM kamienicę  jednopiętrową, 
wjazdowa brama, duże podwórze, ulica 
Zyblikiewicza, nadająca się na nadbu- 
dówkę dalszych pięter, dużych oficyn, 
garaży, kina j podobnych rzeczy, Wia- 
domość: Muszak, Janowska 72 Tele- 
fon 44—17, 9453-3 


Firanki, kapy, garni- 


NA ŚWIĘTA tury, chodniki, dywa- 


ny, koce, kołdry, materace, pledy, portjery, 
karnisze — najtaniej poleca: 


KAZIMIERZ SKIEIAŃSKI 


twów, Kopernika 4. Tel. 51-10. 
(tylko naprzeciw Szkowrona). 


4.0OSOBOWY samochód ang na chodzie 
zamienię na motoęcyk] lub sprzedam 
Sułatycki, Przemyśl, Zamknięta 8,, wia. 
domość niedziela 9—15 godz, 9502 


KUIUJĘ, płacę dobrze wszelkie przed== 
mioty antyczne jak meble, szkła por- 
cełanę i różne drobjazg, Jaroszewskj, 


handel starożytnoścj, Romanowicza 9, 
9477-3 
ŻAKIETY wełniane zł 12,—, Pullovery 


jedwabne 15, koszule 3, kombinacje 
strojne 5, pończochy 150 tylko w ma- 
gazynie „Golf“, Lwów, Kilińskiego 1, 

9261-25 


PIANINA nowe znakomite zagraniczne 
nadeszły FORTEPIANY prawie nowe, 
pierwszorzędnych fabryk sprzedaje pod 
gwarancją Hanak, Pisudskiego 21. pier. 
wsze pjętro 9529-10 


OKAŻYJNA sprzedaż bjlardu w dobrym 
stanie 118xX218  Bhższa wiadomość: 
Biuro Dzienmków, Jakób Judenfreand, 
Kałusz, ` i t 9517-2 


Se il 


DZDOBY na DRZEWIŃ, 


KILKA tysięcy tójgrow do oudania pa 
pierwszą hipoteke, Wiadomość telefon 


36—72, 9500 
i 10 groszy za wyra, | 
zc CPR jj «s 
„ZACHĘTA uj Legjonów 7, Wystawa 
Gwiazdkowa. Obrazy znanych malarzy 
poiskich Ceny gwiazdkowe od 10 zł. 
Niedziela losowanie, 9518 


ROZNE DONIESIENIA 


ZAKŁAD kąpielowy Hissa przy ul. Szpi- 
talna 10 został po odnowieniu z dniem 
dzisiejszym uruchomiony, 9491 -2 


SALON wykwintnej 
Combjimacjon Asnyka 2, 


bielizny į pościeli 
Tel 50—10, 
9511-12 


UNIEWAŻNIAM 
wojskową j dowód 


skradzioną książeczkę 
osobisty wydany 


przez P, K, U, Stryj, Sanocki Paweł 
ur, 1904, 9501-3 
UNIEWAŻNIAM  zgubjoną książeczkę 


wojsk, na nazwisko Mojżesza Ilorowiza 
recte Twerskiego, ur, w 1895 r. wyda- 
ną przez PKU Piotrków, 9487-2 


WASYL BYBLIW ur, 1894 unieważnia 
zgubioną książeczkę wojskową P K, U, 
Kałusz, 9178-3 

SPAWAŁNICE elektryczne, Elektrody 
Kjelberga, łukowe spawanie oferuje In. 
żynier Seelenireund, konopnickiej 10, 
telefon 24—60, 9462-3 


MEBLE na raty długoterminowe, oraz 
meble tapicerowane po cenach nainiż- 
szych poleca najtańszy magazyn Łwów 
Kopernika 23 — Róg Wronowskiej, 

9239-30 


CZY SEJM będzie atworzony 5, grudnia 
niewiadomo, natomiast 'pewnem jest że 
okulary, termometry iip sprzedaje naj- 
taniej „Optyka“, Piłsudskiego 19, ` 

3028-10 


EUROPASTUNDE Nr, 12 najpraktyczniej 
szy program radjowy do nabycią w biu 
rze dzienników, Balorego 26 Okazowe 
bezpłatnie, 9527 

WEŁNIANE pończochy Nappa rękawicz- 

kj, kamizelki, pułowery poleca tanio 

Licht, Heimańska 22 JOH 


UNIEWAŻNIAM zgubione zaświadczenie 
wojskowe wystawione przez komisję 
poborową w Zborowie w roku 1926-lvm 
na nazwisko Piotr Dubyna ur w r. 
1902 Jezierna pow, Zborów 9522 


wyboru po 60 
gr, poleca Pokój do śmiadań lłenia, ul, 


SMACZNE śŚniadanią do 


Trybunalska *, 9519-2 
Humor. 
e a T li 
+? Du) 4%" 
f Ą 5 
ej ia 
U wez” ; — 


| LN 
Lae 
— Jle razy mówiłam ci żebyś nie gwil- 


zdal! 
-— Siedem razy, proszę mamy, 


| 
| 
| 
| 
| 


| 


„GAZETA PORANNA: z dnia 1». grudnia 1929. 


kosmetyka, artykuły 
gospod. domowe i:p. 
poleca. ra'korzvstniei 


' NAJWYKWINTNIEJSZE PERFUMY 


“LILAS ROYAL" 


Parfumerie LUBIN 
PARIS 


lojzy Hübner 


Ryrek 38. - Tel. 25-932. 


Do nabyciawperfumerjacih 
i składach aptecznych 


LETNIM A IHE 


Nie kupujcie nim się nie przekonaciei 


Z okazji świąt 


każdemu nabycia gramofon 1 
i wescłego spędzenia św.ąt 


B żego Na odzenia sprzedajemy niżej 
cen fabrycznych, celem umożliwienia 


GRAMUFON 


waliz- 
szaf: owe 


t bowe, 
kowe, 


i salonowe na spłay do jednego roku. Pzyj: źcie a j rzesonacie 
się bez przymusu kupna. 


Tylko u znanej 
firmy 


é Lwów KAZIMIERZOWSKA 13 
OSIRENAS N rg 53.6 


PŁYTY najnowszych zdjęć we wielkim wyborze. 


Dlaczego szkoła nasza 
ceszy się największem zaufaniem 


bo nie otwierając oddziałów, pie rozdrabnia się a sun'ennie i g i n ownis 

w;u'za ra 8 Ofsrów n echaników, we własnych sa ud wan a'h prz. na wię 

kszych warsztatach i garaża h sam; holow ch w ha opolsce, dow dem cze- 

go j st, ża u zniewi3 + całej Pelssi przyjsźdżają do nas, aby d k.adnie w, - 
uczyć się na 8:0 e ó v-u ch n ków. 


Zainteresowanych p'osimy zwiedzać rasze sale wykł- 


dowe, garaże i warsztai , 
chodo „y h, 


zao atrzone w wi lcą ość eksponatów samo“ 
rur cmə mode.e zagcani:ane | 


ompl-"n. samo hody d> č i 


cz Ń pr.ktyc nych (naprawa, moniaż) w Warszta ..' h 


KURSY KIEROWCÓW SAMOCHODOWYCH 


inżyniera ALEKSANDRA JUH REGO 


Lwów, ul. Kopernika 54. — Telefon 68-60. 


Wpisy codziennie, 


NAJMODNIEJSZE karnisze stylowe nade 
szły. Ramowanie obrazów  tkazvjna 
sprzedaż obrazów, Heqlzel Pasaż Maus. 
mana 3, 9523-2 


UNIEWAŻNIAM  zgubjioną książeczkę 
wojskową wydaną przez PKU, Lwów na 
nazwisko Moses Hersch Freundljch r 
Ejnschtos_ 9515 


Psz:zel>rz-ogrodnik 
(do małej pasieki i ogródka) obez- 
aany w swoim fachu kawaler, pra- 
cowity, sumienny i bezwzględnie 
uczciwv będzie przyjęty od 1. lute- 
30. Odpisy świadectw i warunki 
kierować Lwów, Piaskowa 1. 15 do 
właściciela. 9468 


BRZICEORORBROSOBROROJ 


Cukierki Leśne 


leczą skuteczn'e kaszel, chrypxę 
i katar 


Worek oryginalny 50 gr. 
Do nabycia wszędzie. 


'OROBOHORHOHOROACI© 


Opłata ratami 


Niezamożnyn ulgi 
lekarskie, 


TER MOM ETRY pokojowe, 


okience, klasowe, kąpielowe 
po na niższych cenach sprzedaje 


OPTYK SILBER, Lwów, 
ul K Iiń:k ego 1. (obos Kutecry). 


Hurt. Detail. 


ŁYŻWY - SANKI 


po cenach przystępnych poleca 


A. FRIEDFELD 


` Lwów - Jag ellońska 9. 
Tel. 34-65. 
Wysyłka na prowincję odwrotnie. 


z ZZ 


SULFOCOL 


LAOKOON 


Nr. Rej M. S. W. 281 
Leezy skutecznie Kaszel, chrypkę, 
katary dróg oddechowych 
Od zucać naśladownictwa! 
Do nabycia w ap ekach. 
„Cena flaszki Zł. 260. 


gą jak jedwab 
29 delikatne 
a lak żelazo 
trwałe 
iedynie tylko 
J „OLLA“ 
sa tak 
doskonale! 


0d 40 lat istniejąca firma 


JAKÓB CZYSZ 


ul. Rutłowskiego 7. 
naprzeciw Katedry w podwórzu. 
sprzedaje i wypożycza 

meble na dogodne spłaty. 


SOMABKI do ust 


„BŁÓWKI do oczu x 
RÓŻE tluste i ucho E 


Nam 
LES PRODOTTS YĄMILE PARIS 
PRzepsrawicieu AWEINSTEIN WARSZAWA 
NATOLIŃSKA 7 TEL.207-55. 


Powiatowa Kasa Chorych w Samborze 
ogłasza niniejszem 


Konkurs 


na. i Lekarza wszech nauk z siedzibą 
w Samborze, 
2. Saniłarjusza wzgl, sanilarjuszkę, 
Warunki: ad 1 Obywatelstwo polskie, 
dyplom lekarski į prawo do wykonywania 
praktyki lekarskiej na obszarze Rzeczy- 
pospolitej Polskiej, praktyka zawodowa, 
conajmniej J-letnia, lub 2-letnia praca + 
szpitalu albo w Kasie Chorych: ad 2, Oby 
wałtelstwo polskie, Świadectwo ukończn- 
nego kursu dla sanitarjuszy i umiejąqt- 
ność obchodzenia się z lampą kwarcową, 
Oferty z odpisami dokumentów należy 
wnosić do dnia 1 stycznia 1930 
Zarząd Powiatowej Kasy Chorych 
w Samborze, 9035-2 


Największy wybór por- 
celany, Kryształów, 


Chińskiego srebra Fra- 
geta, Alpaki i wyro- 
bów Pacykowskich 


poleca firma 


Kazimierz Lewicki 


| Lwów, pl. Mariacki 10. 


CENY OGŁOSZEŃ: Za wiersz 1.szpaltowy milimetrowy (szer 30 mm.) ogloszenie zwykłe za tekstem 15 gr, za wiersz 1-szpalt, milimetrowy (szer. 60 mm) nade. 
sane 40 gr. za wiersz 1-.szpalł milimetrowy (szer 60 mm.) po kronice 45 gr „za wiersz l-szpałt miknetrowy (szer 60 mm) w tekscie (kronika re ' 


Š5 gr., za wiersz l.szpelt milimetrowy (szer 60 mm.) w artykułach 100 gr, za wiersz l-szpalt, mijimetrowy (szer. 60 mm.) na pierwszej 


stromie 76 gr 


drobne ogłeazenia za słowo 10 gr, Kupno i sprzedaż za słowo 12 gr, matrymenjałne, korespondencje ; prywatne ra słowo 12 er., dla potrzebujących pracy ub 


posady 3 gr. Ogłoszenia drobne przyjmujemy tylko za gotówkę Cała słusna ogłoszeniowa 300 zł, cała strona tekstowa 600 zł, cała 
41-sza) 700 zł Ogłoszenia zamiejscawe 30 proc, droższe Za ogłoszenia w miejscu zastrzeżonem, ogłoszenia osobno stojące ż bez numeru doliczam 
Ddpowiedzialności ra terminowy dmuk nie przyjmujemy, Porta przekazów mie bonifikujemy, — Uwaga: Kojumny cgłoszenioye 
tekstowe ne 4 łamy (szpaltyj. i 


` erpat) 


o omeoaakm, WBzeaWICIWA „Gugoty Pocuunej”, Ska a ogr odp pod zars, J PELO LChIŁUO we Lwowie, 


strona pod nagłówkiem 
y 25 proc 


ER na 8 emiw 


Odp. Red, STEFAN KHL ŁAXNG w SAL 


